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Piątek, 17 Grudnia 1897. 
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CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego ces.i król. Apostolska Mość raczył Naj- 
wyższem postanowieniem z dnia 14 grudnia b. r. 
nadać najmiłościwiej Namiestnikowi w uksiążę- 
conem hrabstwie Tyrolu i w kraju Przedaru- 
lańskim, tajnemu radcy Franciszkowi hrabie- 
mu Merveldtowi, Namiestnikowi w 
Arcyksięstwie Austryi powyżej Anizy, tajnemu 
radcy Wiktorowi baronowi Puthon i Na- 
miestnikowi w margrabstwie Morawy, tajne- 
mu radcy Aloizemu baronowi Sp en s- B o- 
oden ordery Żelaznej Korony pierwszej$klasy 
Z uwolnieniem od taksy. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 1% 
£rudnia b. r. najmiłościwiej zadość uczy- 
nié przedłożonej ze względu na stan zdro- 
Wia, prośbie tajnego radcy Teodora Rina l- 
diniego o uwolnienie z urzędu Namiestni- 
ka w Tryeście i Pobrzeżu, zezwolić na prze- 
niesienie go w stan stałego spoczynku i przy tej 
Sposobności w uznaniu wyświadczonych prze- 
zań Państwu z wiernem oddaniem znakomi- 
tych usług, nadać mu najłaskawiej order Że- 
laznej Korony pierwszej klasy z uwolnieniem 
Od taksy. 


Jego ces.i król. Apostolska Mość raczył 
Najmiłościwiej 

Wiceadmirała Hermana barona S pau- 
na, zastępcę szefa sekcyi marynarki, zamia- 
Rowąć komendantem marynarki i szefem se- 
€yi marynarskiej ; 


ABGAR-SOŁTAN. 


VI. 
(Ciąg dalszy). 


4 

| Poleski korzystając ze sposobności um- 
1 usadowiwszy się pomiędzy pannami 
| rq Miównami prowadził z niemi ożywioną 
łą |OWę o Białorusi... Wkrótce się pokazało, 
* ae znały bliżej lub dalej całą okolicę, 
tia Tej mieszkała pani Jagmidowa i cieszyły 
„Miezmiernie. że znalazły człowieka, który 
kigi oglądał kraj, tak blisko położony ich 

Bjszej ojczyzny. 

— Prawda, panie, że tam znowu nie 
Man tsk okropnie? — pytała rezolutniejsza 
M è Iza. — A nam w Krakowie, zawsze 
enki w muzeum dokuczały, że my z błot.... 
, panie, że tam nie ma takich strasz- 
OŁ. 


Młodsza jej siostra panna, Helena, potul- 
81 cichsza, jak echo powtórzyła za panną 


ROR 
— Prawda, panie, że tam nie ma tak 
«Rych blot? 

oleski uśmiechnął się i skłaniając głowę 
obu siostrami, odrzekł: 

im, „Zeby paniom przyznać słuszność, to 
Sig ale 
_ _ porządne błota. 
m oże, i są małe błota — podchwy- 
ię  Wością panna Ira — ale za to, tam 
Gaj 754. pracują, ruszają się, a u was 

cyi — spią. 


zarządzić uwolnienie pozasłużbowego ma- 
jora Oswalda hrabiego Wolkenstein- 
Trostburg, ochmistrza Dworu Jego ces. 
i król. Wysokości Arcyksięcia Fryderyka, na 
jego prośbę z tego stanowiska służbowego 
i przy tej sposobności nadać mu order Zela- 
znej Korony pierwszej klasy z uwolnieniem 
od taksy ; 

generał- porucznika Wacława barona 
Kotz-Dobrz, komendanta dywizyi kawa- 
leryi we Lwowie, zamianować ochmistrzem 
Dworu Jego ces. i król. Wysokości Areyksię- 
cia Fryderyka i nadać mu godność tajnego 
radcy z uwolnieniem od taksy; 

zarządzić przeniesienie generał-majora 
Władysława Szczucińskiego, komen- 
danda 6 brygady górskiej, na jego prośbę 
w stan spoczynku, i nadać mn przy tej spo- 
sobności charakter generał-porucznika ad ho- 
mores oraz krzyż kawalerski orderu Leopolda 
z uwolnieniem od taksy. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 14 
grudnia b. r. najmiłościwiej zczwolić na u- 
wolnierie tajnego radcy Franciszka barona 
Schmidta-Zabierow na jego prośbę 
z urzędu Prezydenta kraju w Księstwie Ka- 
ryntyi, zatwierdzić jego przeniesienie w stan 
stałego spoczynku i w ponownem uznaniu 
jego przez długi szereg lat z wiernem odda- 
niem się i poświęceniem świadczonych zna- 
komitych usług, nadać mu najłaskawiej wiel- 
ką wstęgę orderu Franciszka Józefa. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 


czył Najwyższem postanowieniem z dnia 14 | 


Á- —— —— a M Z A = 


— Tra....la....la, tra. .1a...la! — zawołał 
zapominając się pan Ludwik i strzepnął pal- 
eami, że wydały odgłos podobny do trzaska- 
nia z bicza. — Niech żyje Litwa! Najlepiej 
mieć o sobie dobre wyobrażenie. .. Przez trzy 
miesiące słyszałem tę piosnkę tam, tam na 
Białorusi... Ale to eałkiem niesprawiedliwy 
sąd... Patrzcie panie, wiele tu jest osób z Ga- 
lieyi, A nie ma pomiędzy niemi ani jednego 
próźniaka.... Hrabia Granowski ma doskonale 
urządzone gospodarstwo, dwie gorzelnie, hra- 
bia Józef pracuje jakby rządea, a nawet hra- 
bianka Anna lepiej umie prowadzić domowe 
gospodarstwo niż najzajadlejsza litwinka lub 
białorusinka... Moja ciotka zbiera pieniądze 
jak żyd i nie się W jej majątkach nie mar- 
nuje... Demszyński piórem zarabia na utrzy- 
manie... Ja może jeden jestem próżniakiem, 
ale nie mi to nie pomogło, żem na Białorusi 
aż trzy miesiące wysiedział. 

„Podczas gdy to mówił oczy panny Iry 
wyrażały najrozmaitsze uczucie, to gniewu, 
to zniecierpliwienia wreszcie ciekawości. Gdy 
skończył. panienka zaczęła mu się przypatry 
wać dość niedyskretnie i wreszcie rzuciła 
śmiało pytanie : 

— A co pan tam na Białorusi robił ? 

Słowa te rozgniewały Poleskiego, więc 
obrzucił rezolutną pannę dosyć surowem spoj- 
rzeniem i odpowiedział ostrym tonem : 

== Chciałem nauczyć się pracować i pra- 
gnąłem znaleść pracowitą żonę... Ani jedno, 
ani drugie mi się nie udało. 

Panna zrozumiała, że poszła za daleko, 


połknęła pigułkę nie zdradzając tego, Że jej | 


ona gorycz w ustach pozostawiła i nie chege 
dać upaść rozmowie po tak ostrem przemó- 
wieniu się, zmieniła nagle przedmiot rozmowy 
i zapytała. À 

— Bardzo ciekawe jesteśmy poznać pana 
Demszyńskiego.... Bawiąc w Zakopanem czy- 
tałyśmy niektóre jego prace... Czy pan go 
zma bliżej ? 


grudnia b.r. najmiłościwiej zamianować Pre- | 


zydenta kraju w Księstwie Bukowiny Leo- 
polda hrabiego Goëssa Namiestnikiem w 
Tryeście i Pobrzeżu. 


Jego ces. i król.| Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 14 
grudnia b. r. najmiłościwiej zamianować Wi- 
ceprezydenta Namiestnictwa Fryderyka barona 
Bourguignon-Baumberg w Wie- 
dniu, Prezydentem kraju w Księstwie Buko- 
winy. 

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 14 
grudnia b. r. najmiłościwiej zamianować po- 
siadającego tytuł i charakter Wiceprezydente 
Namiestnictwa radcę Dworu Ottona Fra y- 
denegg-Monzello w Gracu Prezyden- 
tem kraju w Księstwie Karyntyi. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 14 
grudnia b. r. najmiłościwiej zamianować rad- 
cę Dworu w Naraiestnictwie w Lincu Kle- 
mensa hrabiego SŁ Julien-Wallsee 
Prezydentem kraju w Księstwie Saleburgu. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 13 
grudnia b. r. najmiłościwiej zamianować 
generalnego adwokata w Najwyższym try- 
bunale sądowym i kasacyjnym dr. Ferdy- 
nanda Schrotta szefem sekcyi w Mini- 
sterstwie sprawied liwości. 


— Jestem jego przyjacielem. 

— A to świetnie. Pan to zrobi, że on 
się z nami lepiej zapozna... Ja tak ciekawa 
jestem poznawać ludzi pióra, ludzi talentu... 
Znam kilka autorów z Warszawy, ala ten pan 
Demszyński całkiem inaczej wygląda. 

— Jakże on wygląda? — pytał pan 
Ludwik. Rozmowa z rezolutną panną zaczy- 
nała go zajmować i bawić. 

Ona zapalała się coraz bardziej, oczy 
jej się świeciły, a na bladą nalaną twarz wy- 
stąpiły rumieńce... Na pytanie Poleskiego 
nie została winną odpowiedzi ani chwili... | 

— On tak wygląda — odrzekła — jakby 
chcial się kryć z tem, że pisuje, że ma talent, 
Że... że... mo... że jest autorem, literatem.... 
Ja już takich widywałam, którzy napisawszy 
jakąś korespondencyę, lub jakiś artykuł fa- 
chowy, drapowali się w autorską powagę, i 
każdemu, czy kto chetał, czy nie chciał kładli 
w uszy Opowieści o swem szezytnem powoła- 
niu... Czy nie prawda Helo? — zwróciła się 
do młodszej siostry. — Ten pan Szuba z War- 
szawy ?... Co? 

— A prawda, Iro — odrzekła milczą 
ca i zasłuchana w slowa starszej, mądrej 
siostry panna Helena — prawda... Przypo- 
minam sobie pana Szubę z Warszawy... Był 
nieznośny. 

— A przecież to znany bardzo literat, 
podobno niesłychanie zdolny i redaktor je 
dnego z najbardziej wpływowych dzienni- 
ków... Panie — zwróciła się znowu do Po- 
leskiego — pan Demszyński inae'ej, zupeł- 
nie inaczej wygląda... Ciekawam go poznać, 
niezmierniem ciekawa... Niech go pan tu 
do nas ściągnie. 

— Przestrzegam panią — odpowiedział 
Poleski — że, jeżeli pani chce bliżei poznać 
Derszyńskiego, niech pani z nim, broń Bo- 
że nie mówi o jego utworach, przynajmniej 
niech pani sama takiej rozmowy nie rozpo- 


| 
| 
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Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cer- 


| tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna 
ulica Karola Ludwika l. 9; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, Boulevard Raspail 


| Nr. 105 his. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 14 
grudnia bież. roku najmiłościwiej zamiano- 
wać radcę Dworu dr. Benedykta hrabiego 
Giovanelli Wiceprezedentem Namiestnie- 
twa w Wiedniu. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość raczył 
Najwyższem postanowieniem z d. 14 gru- 
dnia b. r. najmiłościwiej zezwolić na prze- 
niesienia radcy Dworu w Namiestnietwie w 
Bernie, Roberta barona Heina w tym sa- 
mym charakterze służbowym do Namiestnictwa 
w Linzu i nadać mu najłaskawiej tytul i cha- 
rakter Wieeprezydenta Namiestnietwa. 


Lwów, 16 grudnia. 


Były gubernator Kuby, generał Weyler 
jest już od niedzieli w Madrycie, — i co raz 
bardziej zrzucając maskę. coraz więcej odsła- 
nia przyłbieę przeciwnika dzisiejszego rządu 
i teraźniejszych stosunków w Hiszpanii. Za- 
draźnięty głęboko i urażony w swej dumie 
przez odwołanie z Kuby, nowożytny ten Alba 
zrazu, obawiając się stanowczości rządu hi- 
szpańskiego, zapewniał, że chce pozostać tyl- 
ko wiernym żołnierzem swej ojczyzny. Przy- 
bywszy jednak do kraju i rozejrzawszy się w 
stosunkach począł występować coraz odważ- 
niej. Naprzód przemową swą, wygłoszoną po 
wylądowaniu w Barcelonie, zdołał zagrzać 
katalońskich przemysłowców do opozycyi prze- 
ciw rządowi, a zwłaszcza wzmocnić ich opór 
przeciw autonomii ełowej na Kubie. Naste. 
pnie, w swej ściślejszej ojczyźnie, na wyspię 
Majorce, poszedł już o cały krok dalej i wy. 


czyna, bo obróci się na pięcie i pójdzie% 
Czasem on sam o Lem zacznie mówić, a jak 
się rozgada, to można mu wówczas do głębi 
duszy zaglądnąć... Ale to się bardzo rzadko 
zdarza, musi być w niezwykle dobrym hu- 
morze. 

Demszyński, nia wiedząc nawet, że jest 
przedmiotem rozmowy i ciekawości panny Iry, 
był duszą kółka, zebranego obok hrabiny Po- 
rońskiej i jej córki. Obaj z młodszym Grano- 
wskim używali wszelkich dozwolonych środ- 
ków, żeby nikłą właścicielkę milionów zaba- 
wić wesoło.... Bawili się przy tem doskona- 
le — jej kosztem. 

Pani Porońska uszczęśliwiona nad wszyst- 
ko z poznania Granowskich i tem, że młody 
nie żonaty Granowski, prawdziwy hrabia Gra- 
nowski rozmawiał tak długo z nią i jej córką, 
nia zwracała nawet na to uwagi, że w wy- 
razach uwielbienia i komylementach, które 
się im dostawały od hrabiego i literata, było 
mnóstwo kpin i ironii. 

Pani Żyromska doskonale się na tem 
poznawała i gniewało to ją niepomiernie, 
wiedziała dobrze, że ci dwaj młodzi panowie 
będą wywierać wpływ na Ludwika i że to 
może pokrzyżować jej, tak pięknie ułożone 
projekta. Od czasu do czasu rzucała znie- 
cierpliwione spojrzenia w stronę siostrzeńca, 
roz'nawiającego z takim zapałem z Intwinka- 
mi, nie mogła jednak, bez zwrócenia ogólnej 
uwagi, ściągać go do pań Porońskich. Wresz- 
cie może nawet rada była, że Ludwik nie 
słyszał, jak młody Granowski i Demszyński 
bawili się kosztem tych pań. Czuła, że pro- 
jekt tak doskonale przez nią ułożony i do 
skutku doprowadzony, w gruncie rzeczy zrobił 
fiasko i to gniewało ją ogromnie. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


stosował zatrutę strzałę pod adresem — ko- 
rony. W d. 4 grudnia odbył się mianow'cie 
w Las Palmas w kasynie oficerskim bankiet, 
a wygłoszona na nim mowa generata Wey- 
lera zawierała następujący zwrot: „Jako żoł- 
nierz piję na zdrowie króla i regentki, któ- 
rzy, dopóki rządzą, stoją na czela pań- 
stwa i armii*. Słowa to dosyć wyrażne. 

Ztamtąd podążył Weyler do Madrytu, 
ale nim tam dojechał, Romeo Robledo, przy- 
wódea opozycyjnie względem dzisiejszego rzą- 

du a po części i korony usposobionego odła- 
mu stronnietwa konserwatywnego, mianowicie 
t. zw. stronnictwa „liberalno-zachowawczego* 
wygłosił swą mowę programową, która skła- 
dała się z namiętnych ataków na rząd i mar- 
szałka Martineza Camposa, a równie przesa- 
dnych pochwał — dla generała Weylera; 
mowca nazwał nadanie Kubie autonomii za- 
machem stanu, potępiał orędzia Mac Kinleya 
do kongresu waszyngtońskiego, i twierdził, że 
liberali złożyli czesć armii i ojczyzny w ręce 
zagranicy, podczas gdy konserwatyści byli 
gotowi poprzeć generała Weylera. — Wszy- 
stkie jego aluzye do działalności byłego gu- 
bernatora Kuby przyjmowano gorącymi okia- 
skami, — a echo tych oklasków nie prze- 
brzmialo jeszcze, gdy generał stanął w sto- 
licy Hiszpanii w swej własnej osobie. Na 
dworcu oczekiwali go, rzecz charakterystyczna, 
ci wszyscy, którzy są niezadowoleni z dzi- 
siejszego porządku rzeczy na półwyspie py- 
renejskim, a więc republikanie, kariiści i ro- 
merzyści, znalazł się tam także generał Azcar- 
raga, minister wojny i prezes gabinetu z cza- 
sów, gdy Weyler był namiestnikiem Kuby, 
oraz generał Borrero, jeden z uczestników 
zgromadzenia Romero Robledy. Przybyłego 
przyjęto z entuzyazmem, podniesiono na ręce 
i zaniesiono do oczekującego przed dworcem 
pojazdu. Posłowie z obozu karlistów i repu- 
blikańskiego, oraz Romero Robledo, odprowa- 
dzili go do mieszkania. Objawy te dodały 
złożenemu z urzędu generałowi widocznie od- 
wagi, i z coraz większą bezwzględnością wy- 
stępuje on przeciw rządowi Sagasty, licząc 
na słabość tego rządu a niechęć jego do zde- 
cydowanego postępowania. Wobee jednego z 
dziennikarzy madryckich oświadczył Weyler, 
że będzie domagał się w Kkortezach od rządu, 
aby ogłosił noty dyplomatyczne, zamienione 
z rządem Stanów Zjednoczonych Ameryki 
północnej z powodu orędzia Mae Kinleya, aby 
Z powodu zawartej w tem orędziu obrazy 
Hiszpanii i jej armii zażądał zadośćuczynienia 
a pogróżkę interwencji Ameryki póinocnej 
w sprawie kubańskiej, za stanowczością od- 
parł. Weyler spodziewa się, że znajdzie w 
tam wystąpieniu swem poparcia wszystkich 
konserwatywnych żywiołów Hiszpanii. W mo- 
wie bankietowej, którą następnie wygłosił, u- 
derzył on gwałtownie na rząd i samą królo- 
wę-regentkę. Królowa regentka miała wcezo- 
raj przyjąć generała na audyencyę. 

Bądź co bądź zdaje się, że b. guberna- 
tor Kuby, chce w najbliższych wypadkach 
w Hiszpanii odegrać wybitną rolę. Prawdo- 
podobnie będzie to jednak także rola smu- 
tna. 


SZALONA 


NAŚLADOWANIE Z FRANCUSKIEGO. 


XVI. 


Panna Blondet nie wróciła z Laurą do 
Villi Revault. Zobaczywszy swój Paryż kocha- 
ny, nie mogła się zdobyć na to, aby porzucić zno- 
wu miejsce intelektualnych rozkoszy i za grzech 
sobie uważała zakopywać się na głuchej pro- 
wincyi, gdzie poczytywano za zbrodnię jej dy- 
plomy. 

-— Jesteś pani szczęśliwa, że raożesz być 
wolną! — rzekła do niej Laura, żegnając ją. 

Stracić pannę Blondet nie było znowu 
dla Laury tak wielkiem nieszczęściem ; a prze- 
cież z nią jedną tylko czuła się tutaj zbliżo- 
ną umysłowo, z nią mogła mówić o ukocha- 
nym ojcu, o Janie d Erqny, nieznanym wcale 
w Ville Revault. 

— Ba! — rzekła pani d'Erquy, dowie- 
dziawszy się o tem — nie potrzeba ci teraz 
guwernantki, kiedy idziesz za mąż. 

Ta słowa, pierwsze prawie. które ją po- 
witały po powrocie, o mało eo nie podniosły 
buntu, który jedynie tylko z powodu obawy 
nie wybuchnął. 

Zdawało się rzeczywiście, że to małżeń- 
stwo, będące dotychczas tylko projektem, sta- 
ło się niejako faktem dokonanym. Wszyscy 
o tem wiedzieli, słudzy się domyślili i roz- 
nieśli wiadomość po wsi, gdzie Paryżanka 
stała się teraz przedmiotem powszechnej u- 
wagi i poszanowania. Zrozumiano teraz, co 
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c.k. kdo Rady sol 


C. k Rada szkolna krajowa nehwaliła 
na posiedzeniu z dnia 18 grudnia b. r.: 


1. Zatwierdzić mianowanie ks. kanoni- 
ka Jakóba Federkiowicza na duchownego 
członka cbrz. łać. do c. k. Rady szkolnej o- 
kręgowej w Przemyślu. 


2. Zatwierdzić wybór ks. Włodzimie- 
rza QCzyrowskiego i Izydora Kowalewskiego 
na delegatów Rady powiatowej do c. k. Ra- 
dy szkolnej okręgowej w Rohatynie. 

3. Zatwierdzić wybór Józefa Magiery, 
nauczyciela kierującego szkoły ludowej w Bo- 
bowej, na reprezentanta zawodu nauczyciel- 
skiego do c. k. Rady szkolnej okręgowej w 
irybowie i wybór Józefa Szezerbanowskiego, 
nauczyciela kierującego 5-klasowej szkoły 
męskiej w Robatynie, na reprezentanta za- 
wodu nauczycielskiego do e. k. Rady szkol- 
nej okręgowej w Rohatynie. 

4. Zamianować nauczycielami w szko- 
łach ludowych: Jana Soleskiego naueczycie- 
lem kierującym szkoły męskiej im. Kościu- 
szki we Lwowie; Wojciecha Smerekę i Ma- 
ryana Schneidera nauczycielami starszymi 
szkoły męskiej im. św. Marcina we Lwowie; 
Ignacego Nowiekiego nauczycielem starszym 
szkeły męskiej im. św. Antoniego we Lwo- 
wie; Antoninę Winhardównę nauczycielką 
starszą szkoły żeńskiej im. Kościuszki we 
Lwowie; Maryanne Cierpiałówuę nauczycielką 
starszą szkoły żeńskiej im. św. Marcina we 
Lwowie; Maryę Niżankowską nauczycielką 
starszą szkoły im. Zimorowicza we Lwowie; 
Stanisława Niedzielskiego nauczycielem star- 
szym 5-klasowej szkoły ludowej w Sanoku; 
Karola Będzińskiego nauczycielem 1-klasowej 
szkoły w Mołodyczu; Błażeja Druciaka nau- 
czycielem kierującym szkoły 3-klasowej w 
Krościenku nad Dunajcem; Władysława Ro- 
szka nauczyciełem kiernjącym szkoły 2-kla- 
sówej w Olczy; Józefa Swierka nauczycielem 
kierującym szkoły 2-klasowej w Moszczeni- 
cy; Maryę Nowakównę nauczycielką szkoły 
I-klasowej w Podliskach Małych; Jakóba 
Marchewkę nauezycielem szkoły 1-klasowej 
w Krygu; Jana Włoska nauczycielem młod- 
szym szkoły 8-klasowej w Janowie; Ksawe- 
rę Niewiadomską nauczycielką szkoły 1-kla- 
sowej w Tyniowicach. 

5. Wyrazić uznanie i podziękowanie dr. 
Franciszkowi Sobolewskiemu w Brodach za 
zajecie się bursą gimnazyalaą i udzielanie 
pomocy lekarskiej młodzieży szkolnej. 

6. Przekształcić l-klasową szkołę ludo- 
"a w Badkowie na 2-klasową od 1 stycznia 
1898. 


7. Przyjąć do wiadomości sprawozdanie 


krajowego inspektora szkolnego z lustracyi 


gimnazyum w Brodach. 


znaczyła jej obecność ; miała swoją rolę do 
spełnienia; była narzeczoną pana Armela. 
Loic Guern nawet kłaniał jej się do samej 
ziemi. Matka jego, karmicielka młodego pana, 
która prędzej, niż kto inny powiadomioną by- 
ła — powtarzała mu kilkakrotnie: 

— Twój pan powróci, chłopcze: po- 
wróci, żeby się ożenić i nigdy nas już nie 
opuści. 

Biedny szaleniec — powtarzał sobie cią- 
gle te słowa i nakoniec zrozumiał, czego do- 
wodem był błogi uśmiech na bladej i obwi- 
słej twarzy. Ponieważ Joannie dodała: „Pan 
Armel żeni się z panienką z Paryża“, wstręt 
instynktowny dla Laury zmienił się u niego 
we wdzię*zność i cześć. Z jej powodu młody 
pan wraca ; ona będzie przyczyną, że pan zo- 
stanie na zawsze w Ville-Revault. 

Tymczasem w zamku, pomimo, że nie 
właściwie się nie zmieniło, czuć było ze 
wszystkiego jakąś uroczystość. Tapicerzy z 
miasta pracowali nad odświeżeniem aparta- 
mentu na pierwszem piętrze, gdzie dawniej 
mieszkał Yvon-Marya ze swoją żoną. Pani 
dErqguy do tego stopnia posuwała się w u- 
stępstwach, że raczyła od czasu do czasu za- 
pytać Laurę o zdanie, Od tej pory coraz wię- 
cej łaskawą okazywała się dla młodej siero- 
ty, eoraz częściej nazywała ją eórką i pozwo- 
liła po raz pierwszy mówić sobie „matko“. 

Prawie uroczyście wręczyła jej poda 
runek od Armela, jakby to miał być prezent 
zaręczynowy. Marynarz przysłał dla swojej 
kuzynki brausolety złote, nader wykwintnej 
roboty, przywiezione z Korei za pierwszej jego 
podróży i zamknięte w pudełku, na którem. 
zamiast cyfry wypisano dewizę rodu d'Erquy: 
dAató da virvihen: Zawsze, na zawsze. Do tego 
podarunku dołączony był liścik, jeden z tych 
listów, jakie Armel często pisywał do Laury 
na ręce babki, pełen wymuszonej rezerwy. 

Laura nie mogła się domyślać, ile kar- 
tek papieru popsuł biedny Armel pisząc ten 


Prowizoryum ugodowe 
w Węgrzech. 


Dzisiaj zapewne rozpoczną się w Izbie 
posłów Sejmu węgierskiego obrady nad dru- 
giem czytaniem znanego projektu ustawy o 
samodzielnem uregulowaniu przez Węgry 
spraw wspólnych Monarchii w roku 1898. 

Wczoraj, w Izbie posłów prezydent mi- 
nistrów br. Banffy postawił wniosek, aby na 
porządek dzienny posiedzenia weszła sprawa 
nowego prowizoryum ugodowego. Kilku po- 
słów skrajnej lewicy wyraziło naganę dla rzą- 
du za to, że dopiero teraz stawia pod obra- 
dy parlamentu ten projekt ustawy. Hr. Appo- 
nyi, svlidaryzując się z temi słowami naga- 
ny, stwierdził, że koniecznie potrzeba rozpo- 
cząć obrady nad projektem prowizoryum u- 
godowego, wyraził jednak życzenie, aby naj- 
pierw ukończono generalną dyskusyę nad 
przedłożeniem rządu, odnoszącem się do ro- 
botników rolniczych, a potem dopiero rozpo- 
częto obrady nad prowizoryum ugodowem. 

Zmodyfikowany w tym sensie wniosek 
br. Banffyego przyjęty został przez lzbę; gło- 
sowały za nim stronnietwa liberalne, naro- 
dowe i ludowe. 

Na odbytej wczoraj konfereneyi stron- 
nictwa liberalnego przyjęto przedłożenie rzą- 
dowe o prowizoryum ugodowem. Br. Banfty 
wygłosił na niem następującą mowę: Rząd 
węgierski z końcem r. z. wypowiedział zwią- 
zek ełowo-handlowy. Niewątpliwie przeto, 
gdyśmy tego związku nie odmówili, nie po- 
dobna przyjąć za podstawę nie incego, jak 
stanowisko odrębnego) terytoryam  cłowego. 
Jakoż na tem stanowisku stoimy. Ale rząd 
jest przekonany, że bezwarunkowa odrębność 
cłowa nie jest korzystną dla węgierskich in- 
teresów ekonomicznych. Dlatego też wniósł 
przedłożenie o prowizorynm ugodowem, które 
przyjęły obie Izby Sejmu, ale które nie mo- 
gło wejść w życie, gdyż zawarty w niem 
warunek uchwalenia analogicznej ustawy przez 
parlament austrgacki nie został spełniony. — 
Załatwienie zaś tej sprawy odrębnie było już 
z powodu krótkiego czasu niemożliwem. Uwa- 
żał przeto rząd za swój obowiązek zaprojekto- 
wać pod warunkiem wzajemności utrzymanie 
status quo, zaznaczając przytem, że rząd sta- 
rać się będzie o zawarcie definitywnego tra- 
ktatu ełowego, gdyby zaś to nie udało się 
uskutecznić do 1 maja 1898, postawi wnio- 
ski dla samoistnego uporządkowania tej sprawy. 

Od 1 stycznia 1898 stanowimy w za- 
sadzie odrębne terytoryum cłowe i na tem 
też się opieraimy. Z tego jednak nie wynika, 
by odrazu stawiać było trzeba rogatki ełowa. 
Przediożenie rządowe nia wyrzeka się zasady, 
ale też nie wiąże rąk rządowi na przyszłość. 

Dalej oświadczył prezydent ministrów, 
że nie może mieć nie przeciw temu, by za- 
cytowano pewne wyrazy $. 68, art. 12 ust. 
z r. 1867 w projekcie do ustawy, jeśli to ma 
sprawę lepiej wyjaśnić. 

Prezydent ministrów prosił konferen- 
cyę, aby przyjęła przedłożenie rządowa, jako 
takie, które nie odstępuje od żadnej zasady 


list, w którym gwałtein wybiegały słowa uczu- 
cia, radości i wdzięczności... Zresztą, nagro- 
dził sobie swoją wstrzemięźliwotć, pisząc inny 
list do panny de Kerlan. „Babunia wszystko 
jej powiedziała, a ona nie odpowiedziała nie. 
Jestem tak szczęśliwy, że ciągle myślę, że 
śnię... Myślę tylko o tem, żeby ją zobaczyć, 
usłyszeć jej głosem tę odpowiedź, która mam 
nadzieją nia będzie odmowną. Prosiła jeszcze 
o zwłokę z powodu żałoby... Gdyby miesiące 
były latami, potrafiłbym czekać z taką na- 
dzieją. Wszystko co nie jest nią, przestało mnie 
interesować, nawet morze; staję się złym ma- 
rynarzem; nie poznają mnie*. 

Nona uważała za stosowne pokazać tych 
kilka słów serdecznych tej, o którą w liście 
chodziło. Laura zrobiła pogardliwą minkę. 

— (o też babcia mogła mu napisać? — 
rzekła czerwieniąc się z gniewu. Jeżeli nie 
powiedziałam nic, nie powiedziałam także tak. 

— Ale powiesz mu „tak“? 

Laura wzruszyła tylko ramionami. 

Pewnego dnia przyniesiono pod adre- 
sem panny d'Erquy małą skrzyneczkę dre- 
wnianą z peczty, Gdy ją otworzono, woń silna 
rozeszła się w około. Złożona umiejętnie po- 
między ciemno -zielonymi liśćmi, ukazała się 
wiązka aipejskich fiołków, a ksiądz Goff, eie- 
kawie pochylony nad rozpakowującą. nie mógł 
ukryć najwyższej pogardy dla tej posyłki. 

— Zduszone jak przyprawiona sałata! — 
zawołał. Ludzie nie wiedzą dzisiaj, eo posyłać 
przez pocztę! posyłają trawę, która sprowadza 
ból głowy, swoim silnym zapachem. Zkąd to 
przyszło ? 

— Z południa, 
Laura. 

— Qzy może przypadkiem Armel ei to 
przysyła? -— zapytała pani d'Erquy patrząc 
na adres. Nie poznaję jego pisma. 

— Pani Aubin przypomniała sobie, że 
przepadam za fiołkami alpejskimi.... — od- 


odrzekła krótko 


i od żadnego prawa. natomiast zapewnia Wę- 
grom przyszłość i wychodzi z założenia, iż 
rzeczą jest ważną, aby Węgry nie miały zwią- 
zanych rąk. 

Koloman Tisza zaznaczył, że wychodzące 
ze stanowiska ekonomicznego rozwoju Austryi 
i Węgier, zawsze uważał za niebezpieczne u- 
stanawianie odrębnych instytucyj cłowych. 
Błędem byłoby porzucić zasadę wspólnej in- 
stytucyi cłowej. Jeżeli to jednak okazałoby 
się koniecznem, to winą to będzie nie Wę- 
pier, ale tych, którzy wywołali obecne , oło- 
żenie. 

Następnie przewodniczący stronnietwa 
ogłosił, że stronnictwo jednogłośnie w cało- 
Re w szczegółach przyjmuje przedłożenie 
rządu. 
Frakcya Ugrona obradowała także nad 
przedłożeniem rządowem i postanowiła — tak 
samo jak frakcya Kossutha — dołożyć wszel- 
kich starań, aby przedłożenie to nie otrzy- 
mało sankcji prawa, ale wystąpić z zupełnie 
niezależnym od tego przedłożenia substratem 
ugody. wygasającej z dniem 31 grudnia b. r. 

Wobec pogłosek, jakoby rząd węgierski, 
w razie nieuchwalenia przez Sejm przedło” 
żeń ugodowych bar. Banffy'ego, zamierzał 
wydać prowizoryum ugodowa w drodze roz- 
porządzenia, ostrzega Budap. Hirlap przed 
uczynieniem takiego kroku, który zmusiłby į 
opozycyę do postawienia rządu w stan oskar- 
żenia. Dziennik ten przypomina rządowi przy- 
sięgę koronacyjną z r. 1867 i żąda, aby u- 
goda austryacko - węgierska tylko w drodze 
konstytucyjnej była uregulowaną. l 
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Z parlamentu niemieckiego. 


Na poniedziałkowem posiedzeniu parla- 
mentu niemieckiego w rozprawie nad budże- 
tem zabrał głos poseł dr. Zygmunt Dziem* 
bowski i w dłuższem przemówieniu przy” 
wiódł przed oczy reprezentacyi niemieckiego 
naredu smutne położenie ludności polskiej W 
państwie pruskiem oraz nierównomierne tra- 
ktowanie, jakiego doznaje ta ludność ze stro” 
ny rządu pruskiego. Według streszczenia dzien- 
ników niemieckich, mowa ta przedstawia £819 
w sposób następujący: 

Poseł dr. Dziembowski oświadczył 2% 
wstępie, że w generalnej dyskusyi budżetowśl 
nie będzie mówił o szczegółach etatu, chce 
bowiem głównie poruszyć polityczne stosun* 
ki, panujące w należących do Prus dzielni- 
each polskich. Co prawda chodzi tu o sto” 
sunki w poszczególnem państwie związko- 
wem, mowca sądzi jednak, że parlamentowi 
jako reprezentacyi całej Rzeszy niemieckiej, nie 
może być obojętnem, gdy w jakiem poszcze” 
gólnam państwie urządzaną jest heca jednej 
części ludności przeciw drugiej. Parlamen 
jest tedy kompetentnym do omawiania kwe- 
styi polskiej i ztąd windykuje sobie mowić 
prawo do wytoczenia skargi na rząd pruf 

rzed forum parlamentu niemieckiego za tra 
towania, jakiego doznaje ludność polsk? 
Przedewszystkiem uważać musi ludność n 
jako wielką krzywdę istnienie komisyi kolos 
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rzekła Laura z bezezelnością, do której nie 
spodziewała się być zdolną. w 

Kwiaty bywają bardzo wymowne 
były tem wymowniejsze, że Laura pamię” y 
los fiołka, który wypadł jej od stanika jg 
Aix... Kwiaty te prosiły ją, żaby nio, tej 
rozporządzać dowolnie swoją ręką, mówiły s 
tysiąc innych rzeczy, których z taką rozkoś 
słuchała! Gdy wyjęła kwiaty, chcące je b 
wić do wody, znalazła małą ówiartkę papi je 
a na nim ołówkiem skreślone słowa : „Gd 
mogę panią zobaczyć?* 

Tysiące projektów snuło jej sie po 74 
wie; mareszcia zatrzymała się na jedny 
W pobliżu Vlle-Revault w Plonaret miej 
wość była tak malownicza, że Tzórónyh 
lujący dość dobrze, aby ujść za artystę. " „js 
zupełnie bezpiecznie ząmies kać dla zbierś” 
widoków w okolicy. W dalszym ciągu 
się to, co zwykle dzieje się w roman 
tajemnicze spotkania, zamieniane wy? 
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niebezpieczeństwa różnego rodzaju, dopro 
dzające do ostatecznego tryun fu. pr 
Ale trzeba było najprzód odsunąć 


r i 


mela. 

„Powiem mu wszystko, mysla | 
chcę być fałszywą, ani przebiegłą. MO" jka | 
winnam była przedtem już odjąć mu W% „gk | 


nadzieję... — dodała, ezując Jekki WJ ago | 
sumienia -— ale przecież nie dał mi a to | 


sposobności... a nie śmiem powiedz! 
babce w oczy... 

Przycisnęła do ust fiołki, które 
nały już w wodzie ożywiać się nieta 
sięgając sobie, że zostanie wolną, dia 
który przysłał jej te kwiaty. Pragnienie 
ci pierzchnęło. Szalona główka Lan 
cięstwo odniosła nad sercem Zbol 
świeżej żałobie. 


(Ciąg dalszy nastapi). 
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zacyjnej i nowe ograniczenie generalnej ko- 
misyi rentowej, która za przyczynieniem się 
hakatystów nie chce od pewnego czasu po- 
średniczyć w tworzeniu osad rentowych, sta- 
wiając jako warunek osiedlenie pewnego pro- 
centu kolonistów niemiecko-protestanekich, co 
sprzeciwia się duchowi ustawy rentowej. 

(Tu przerwał mowcy prezydent br. Bnol, 
prosząc go, żeby zbyt szczegółowo nie poru- 
szał spraw specyficznie pruskich). 

Poseł Dziembowski mówił dalej: Co- 
dziennie zachodząca zmiana nazw polskich 
miejscowosci rozgoryczać musi ludność, a 
nadto utrudnia wręcz stosunki komunikacyj- 
ue. Prezes kwidzyńskiego sądu nadziemiań- 
skiego wydał rozporządzenie, zabraniające 
przywoływania tłómacza dla świadków pol- 
skich, którzy uczęszczali do szkoły niemieckiej 
lub odb.li służbę wojskową. Jest to bezpra- 
wne ograniczanie wolności i niezateżności sę- 
dziów i bezprawne naruszanie ordynaeyi są- 
dowej. (Głosy: Bardzo słusznie!) Różne wy- 
roki z ostatniego czasu dowodzą niestety, że 
duch, z którego ten reskrypt jest poczęty, 
rozpanoszył się i doprowadził do tego, że nie- 
którzy sędziowie nie są zdolni zachować wo- 
bee polskich stron odpowiedniej miary obje- 
ktywności. (Głosy : Bardzo słusznie!) Wyko- 
nywanie ustawy o stowarzyszeniach daje lu 
dności powód do jak największych skarg i 
zażaleń. Bez wszelkiego powodu zabraniają 
władze pruskie najniewinniejszych zabaw, u- 
rządzanych przez Towarzystwa polskie, roz- 
wiązują zebrania, na których używa się języ- 
ka polskiego, nawet pieśni polskiej wypowie- 
dziano wojnę. Kapele wojskowe otrzymały su- 
rowy zakaz grywania polskich melodyj. 

Wszystkie te środki, środeczki i szyka- 
ny odniosły teu skutek, że wśród ludności 
polskiej ugruntowało się przekonanie, iż w 
Prusach rządzi się teraz według zasady: „Ger- 
imanizacya idzie przed prawem i przed do- 
brem ogółu ludności*. (Bardzo słusznie! w 
Kole polskiem). Postępowanie zaś prasy ha- 
katystycznej i popieranie roboty hakatyzmu 
przez rząd poddać musiało ludności polskiej 
myśl, że Polacy wyjęci są z pod prawa i że 
przeciw nim wszystko jest dozwolone. Przed 
pojawieniem się fanatycznej akcyi antipol- 
skiej hakatyzmu, panował między ludnością 
niemiecką a polską stosunek zupełnie poko- 
jowy, a przynajmniej znośny. To się zmie- 
niło obecnie, nad czem ubolewają bardzo 
Niemcy nieuprzedzeni. Wolnomyślne stronni- 
ctwo w Poznaniu czuło się nawet spowodo- 
wanem wystąpić przeciw uprawianej przez ha- 
katyzm hey narodowościowej. 

Aby utrzymać całą ludność niemiecką 
na wodzy, wywiera hakatyzm bezprzykła- 
dny teroryzm i zmusza pod grozą socyalnego 
bojkotu Niemców, niesprzyjających jego akeyi, 
do przystępowania do jego szeregów. W spra- 
wie opalenickiej i w sprawie Griittera haka- 
tyzm także maczał palce, lecz odbyte procesy 
zadały mu więlką klęskę. Pokazało się bo- 
wiem, że słynny Carnap postępował prowo- 
ująco, a proces riittera zamienił się na 
ciężką skargę przeciw zarządowi kolei żelaz- 
nych. Dla informowania instancji rządowych 
o stosunkach polskich urządzono urzędową 
korespondencyę antipolską i to tajną. Rege- 
strują w niej jednostronnie głosy pism pol- 
skich i wyzyskują je przeciw Polakom. Boj- 
kot hakatystyczny znalazł także wymowny wy- 
raz w przeniesieniu wyższego nauczyciela dr. 
Fricke i Świecia do Paderbornu. Rząd uległ 
tutaj parciu hakatyzmu. Mowę swoją zakoń- 
czył mowca temi słowy : l 

„Mówiliśmy dawniej w sejmie pruskim: 
„caveant consules!“ Teraz zwracamy się z 
temi słowy do parlamentu, a mianowicie do 
tych, dla których słowo „suum cuique“ nie 
jest czczym frazesem, z prośbą, aby przyczy- 
nili się do usunięcia ucisku, pod którym żyje 
ludność polska. Mimo  niesprawiedliwego 
traktowania, jakiego doznaje, nie myśli ona 
zejść z drogi prawa i ustawy. My, jej repre- 
zentanci, także z tej drogi nie zejdziemy. Ale 
za to mamy prawo tem energiczniej domagać 
Się zawsze, aby z nami postępowano wedle 
prawa i ustawy“. (Żywe oklaski w Kole pol- 
skiem). i 

Na powyższą mowę nie odpowiedział 
żaden minister pruski, ani żaden reprezen- 
tant rządu Rzeszy niemieckiej. 

Z posłów tylko jeden poseł Eugeniusz 
Richter stanął po stronie mowcy i poruszył 
rótko sprawę przeniesienia wolnomyślnego 
nauczyciela gimnazyalnego Frickego z Tczewa 
do Paderbornu. uznając, że zachodzi tu ciężkie 
obrażenie swobody wyborczej urzędników 
Państwowych. W mowie poddał on surowej 
rytyce różne zarządzenia rządu 1 różne po- 
ycye poszczególnych etatów, a w koncu za- 
rzuci} kanelerzowi niedotrzymanie słowa w 
Sprawie zniesienia zakazu koalicyjnego dla 
owarzystw krajowych. Na uwagę mowcy, Ze 
Wywodzi się ztąd nauka, iż nie trzeba z góry 
Wierzyć przyrzeczeniom rządu, odpowiedział 
anclerz temi słowy : 

„I dziś jeszcze mam nadzieję, że ów 
zakaz koalicyjny zostanie usunięty i nie wąt- 
Dię, że ad do roku 1900 nastąpi w tym wzglę- 
Zie porozumienie między rządem pruskim a 
Pruską Izbą deputowanych“. 

Jako ostatni przemawiał wolnokonserwa- 
tysta Kardorff, który główną część mowy 
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swojej, jak zawsze, poświęcił polemice z 
Richterem, przyczem odkrył, że na wscho- 
dzie monarchii pruskiej niemczyzna slale się 
cofa. Zaradzić temu można przez dodanie no- 
wej siły niemieckiemu rolnictwa. Po mowie 
Kardorifa odroczyła się Izba dla dalszych o- 
brad nad etatem do jutra. 

U wczorajszem posiedzeniu parlamentu 
donoszą telegraficznie, że w dalszym ciągu 
generalnej rozprawy nad budżetem, narodo- 
wo-liberalny poseł Hasse, powrócił jeszcze do 
zajść w Austryi — wyrażając żal, z powodu, 
iż parlament tak bardzo powściągliwy jest w 
traktowaniu spraw zagranicznych. Zdaniem 
mowcy jest to niegodnem narodu tak wiel- 
kiego, ueywilizowanego, politycznie do,rzałe- 
go i konstytucyjnie zjednoczonego. Dzisiaj tak 
rząd, jak i niektóre stronnictwa obawiają się 
kwestyę tę głośno omawiać, wychodząc z fal- 
szywego założenia, jakoby tu chodziło o wal- 
kę między politycznemi stronnietwami. Tym- 
czasem jest to nieprawda, bo — zdaniem 
mowcy — chodzi tu o walkę między naro- 
dami, o walkę między niemiecką narodowo- 
ścią, a narodami czeskim i polskim. Wobec 
tego mają Niemey prawo zająć w tej spra- 
wie jakieś jasne stanowisko. W tej walce lu- 
dów sympatye niemieckie należą się tym, 
którzy aż do roku 1866 należeli pospołu z 
Niemcami dzisiejszymi do związku niemie- 
cekiego, którzy i dziś jeszcze nie przestali być 
ich pobratymcami, którzy i na przyszłość mo- 
gą liezyć na ich pomoc w walce o zachowa- 
nie swej narodowości. Niezrozumiałem jest to 
dla mowcy i zdaje się mu, iż jest to sympto- 
matem braku narodowego wykształcenia — 
że poważne pismo niemieckie odmawia pobra- 
tymcom sympatyi dlatego, iż są oni demokra- 
tami! Bez względu na to, że w walce tej 
biorą udział członkowie wszystkich stronnictw 
musi mowca wyznaó, że ostatni niemiecki 
chłop lub robotnik, ba, nawet najczerwieńszy 
demokrata, jest mowey milszym od najwyżej 
urodzonego hrabiego polskiego lub czeskiego 
księcia. (Niepokój na ławach polskich.) 

Niemcy żyjący w Austryi nie są prze- 
cież wartości drugorzędnej (minderwerthig). 
natomiast mogliby służyć Niemcom w ce- 
sarsiwie za wzór w walce o najwyższe dobra 
narodu. Ani z tej ani z tamtej strony gra- 
nicy nie myśli nikt rozumny o aneksyi. Prze- 
ciwnie! Przyjaciele polityczni mowcy są za 
utrzymaniem położenia obecnego, nieodzow nego 
dla dalszego istnienia trójprzymierza. Nie żą- 
dają oni bynajmniej od rządu, aby mięszał 
się w te sprawy, co tylko wtedy byłoby natu- 
ralnem, gdyby interesa poddanych Rzeszy 
niemieckiej tego wymagały. Interesa te w 
najwyższym stopniu zostały jednak pokrzyw- 
dzorg podczas niedawnej nocy św. Bartło- 
mieja w Pradze przez czeskie pospólstwo, do 
którego zalicza mowea także burmistrza Pod- 
lipnego. W końcu oświadczył mowca, iż utrzy- 
manie w Austryi dla Niemców status quo i 
zniesienia niesprawiedliwych zdaniem mowcy 
rozporządzeń językowych uwaza on za jeden 
z głównych warunków do dalszego utrzyma- 
nia trójprzymierza. 

Poseł Leon Czarliński oświadczył, że i 
on uważa za niewłaściwe mięszanie się w We- 
wnętrzne sprawy kraju, któcy w wielu pun- 
ktach mogłby innym służyć za wzór, zwłaszcza 
co do równouprawnienia. Walka narodowościowa 
w Austryi nie została zainicyowana przez Po- 
laków, Polacy zamieszkali w Prusach byliby 
bardzo zadowoleni, gdyby mieli te prawa, 
jakie przysługują Polakom w Galicyi. Lecz 
chociaż tu dzieje się nam krzywda — ciągnął 
mowca dalej — mimo to nie chwycimy się 
tu nigdy taktyki Wolfów i Schoenererów. Po 
sześciogodzinnych obradach nadfbudżetem od- 
roczono dalszą dyskusyę do dnia dzisiejszego. 
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Z pod berła rossyjskiego. 


(Nowe pisma. — Własność ziemska polska 
w gubernii podolskiej — Nowy kościół kato- 
licki w Moskwie. — Konkursa petersburskiej 


Akademii nauk). 


Z, Petersburga donoszą do warszawskiego 
Słowa. że już udzielona została p. Wineen- 
temu Kosiakiewiczowi koncesya na wydawanie 
w Warszawie pisma codziennego p t. Kuryer 
Polski, które będzie kosztowało 4 ruble ro- 
eznie z przesyłką pocztową. 


Z dniem 1 grudnia zaczął wychodzić w 
Łodzi, pod „redakcyą W.  QCzajewskiego, 
dziennik polityczny, społeczny, ekonomiczny, 
literacki i ilustrowany p.t. Rozwój. Redakcya 
w swej odezwie programowej zaznacza, że 
świadoma odpowiedzialności w obec społe- 
czeństwa za utrzymanie placówki, staje do 
wspólnej pracy przy tyle już zasłużonym kra- 
jowi warstacie łódzkim i prosi czytający ogół 
o poparcie. 

Własność ziemska polska w gubernii 
Podolskiej moeno się skurczyła w ciągu mie- 
sięcy jesiennych. Oto spis majątków sprzeda- 
nych przez licytacyę w sądzie okręgowym w 
Kamieńcu Podolskim. według wykazu nade- 
słanego do warsz. Gazety Polskiej : Bujwo- 
łowca, w powiecie płoskirowskim, Zarębów 
obszaru 1000 dziesięcin, sprzedane po 102 


„Gazeta Lwowska* z dnia 17 grudnia 1897. 


rubli za dziesięcine. Wesselec, w powiecie 
płoskirowskim, p. Jerzego Darewskiego, ob- 
szar 800 dziesięcin, sprzedany po 100 rubli 
za dziesięcinę Nabywceą jest pułkownik szta- 
bu generalnego Leontowicz z Odessy ; Krze- 
mienna p. Antoniego Grabianki, obszar 1000 
dziesięcin po 120 rubli za dziesięcinę, nabył 
naczelnik gubernialny akeyzy p. Sokolew, 
płacąc gotówką 13.000 rubli, resztę zaś 
107.000 rubli dopłacił rossyjski bank szlache- 
cki. Krzemienna z górą 150 lat była własno- 
ścią rodu Grabianków; Zerdzie, w powiecie Ka- 
mienieckim, własność hr. Dzieduszyckiej z do- 
mu Darowskiej, rozległości 2000 dziesięcin, 
parcelowany jest pomiędzy włościan po 160 
rubli za dziesięcinę; Muksza Paniowiecka, 
niedaleko od Kamieńca, własność p. Edwar- 
da Starzyńskiego, rozległość 400 dziesięcin, 
nabył na subhaście bank włościański, płacąc 
po 112 rubli za dziesięcinę. 

Na wiosnę roku 1898 rozpocznie się w 
Moskwie budowa nowego kościoła katoliekie- 
go w, stylu gotyckim, germańsko-lombardz- 
kim. Świątynia, obliczona na 2500 osób, bę- 
dzie miała kształt krzyża, z kopułą środkową, 
której motyw wzięto z katedry medyolańskiej. 
Główna fasada zostanie wykonana z cegły i 
kamienia radomskiego (gzymsy i wieżyczki). 
Autorem, a zarazem wykonawcą projektu jest 
rodak nasz, akademik architektury, p. Tomasz 
Bohdanowicz. Po ukończeniu w roku 1886 
Akademii sztuk pięknych w Petersburgu ze 
złotym medalem, p. Bohdanowicz cztery lata 
kształcił się zagranicą i po powrocie do kraju 
został mianowany docentem tejże Akademii. 
Obecnie zajmuje stanowisko dyrektora mu- 
zeum artystyczno-przemysłowego hr. Strogo- 
nowa w Moskwie, a zarazem profesora wyż- 
szej szkoły architektonicznej w temże mieście. 


Carska akademia nauk w Petersburgu 
ogłosiła tematy do t. z. nagród Uwarowa. 
Tematów jest ogółem 6, wszystkie zaś doty- 
czą nas mniej lub więcej bezpośrednio, jak 
się okazuje z ich wyliczenia. Pierwszym te- 
matom bowiem jest historya księstw staro- 
ruskich, przyczem pozostawiono autorom mo- 
żność wyboru tej lub innej epoki, tego lub 
innego księstwa, nie wyłączając księstw li- 
tewsko-ruskich dynastyi Gedymina. Drugi te- 
mat w przekładzie dos'ownym brzmi, jak na- 
stępuje: „O stosunkach historycznych narodu 
i państwa polskiego do plemienia rossyjskie- 
go. Przedmiot ten już sam przez się jest tak 
bogaty w ważna zdarzenia, że akademia po- 
zostawia do woli wybór jakiegokolwiek przed- 
miotu specyalnego z tej gałęzi wiedzy histo- 
rycznej. Nie będzie atoli zbytecznam nadmie- 
nić, sądzi Akademia, że pod stosunkami hi- 
storyeznemi należy tutaj pojmować nie wyłą- 
cznie wojny i stosunki dyplomatyczne Polski 
i Rossyi, lecz dzieła literackie, prawne i ko- 
ścielne, szczególniej Wielkiego Księstwa Li- 
tewskiego, w których odzwierciedliła się wal- 
ka żywiołu polskiego i rossyjskiego. Samo 
się przez się rozumie, że autor, rozważając 
tę walkę, powinien przestrzegać surowo bez- 
stronności w ocenie postaci i wydarzeń hi- 
storycznych". Trzeci przedmiot stanowi prze- 
gląd historyczno-literacki drukowanych utwo- 
rów polemieznych, artykułów i broszur, wy- 
danych przez Rossyan w „krajach półnoeno- 
| południowo-zachodnim* od XVI. do XVII. 
stulecia. Czwarty temat: historya żeglugi 
morskiej narodów słowiańskich do XIII. stu- 
lecia; piąty: komentarze do traktatów wiel- 
kich książąt kijowskich z cesarstwem bizan- 
tyńskiem ; szósty: komentarze do opisu sło- 
wian X. stulecia przez żyda Ibraima Ibn- 
Jakuba. 


KRONIKA 


Lwów, 16 grudma. 


— JE. hr. Kazimierz Badeni, jak 
się dowiadujemy — wyjeżdża w sobotę, dnia 18 
b. m. na pewien czas z Buska; wskutek czego 
odpaść muszą wszystkie w tym czasie projekto- 
wane do Buska wycieczki. 


— Wiceprezydent wyższego sądu kra- 
jowego, dr. Jan Dylewski, wyjechał na wizytacye 
sądów. 


— Z e. i k. armii. Najj. Pan raczył 
najłaskawiej zarządzić prenotowanie na stopień 
majora (w służbie lokalnej) kapitanów I klasy 
Cyryla Toffana z 16 pułku obrony krajowej w 
Krakowie, tudzież Mikołaja Dankiewicza z 19 
pułku obrony krajowej we Lwowie. 


— Wybór uzupełniająey jednego człon- 
ka Rady powiatowej w Dąbrowie z grupy wię- 
kszej posiadłości, rozpisany na dzień 26 sty- 
cznia 1898. 

Wybór ten odbędzie się w mieście powia- 
towem o godzinie i w lokalnościach wskazanych 
w kartach legitymacyjnych, które doręczy wybor- 
com e. k. Starostwo. 


— Probostwo. Opróżnione rz. kat. pro- 
bostwo regiae coll. w Bieczu nadało ©. k. Na- 
miestnictwo ks. Leonowi Pastorowi, dotychcza- 
sowemu łać. plebanowi ad honores w Radymnie. 


— Na wentę gospodarska, w połącze- 
niu z loteryą fantowa, urządzić się mająca na 
celu dobroczynne, mianowicie ua dochód „Domu 
pracy“, złożyli dary: pani Zgórska 10 zł., pani 
Obtułowiezowa 5 zł., pani Tempisowa 6 zł., pani 
Helena Ricci 5 zł., pani Niedziałkowska 10 zł., 
pani Tokarska 52zł, pani Tadeuszowa Szydłow- 
ska 5 zł., pani Trzecieska 5 zł, pani Gubry- 
nowiczowa 5 zł, pani Sehellenbergowa 5 zł., 
pani Władysławowa Łozińska 10 zł,, pani Ta- 
deuszowa Szawłowska 5 zł., pani Gostyńska 5 
zł., pani Domaszewska 10 zł, pani Paparowa 
5 zł., pani Teresa Witowska 5 zł., pani Łomni- 
cka 5 zł., pani Bylicka 5 zł., pani Zielińska 5 
zł., pani Puzynina 5 zł., pani Ochenkowska 5 zł, 
pani Osbergerowa 5 zł., pani Fabaczyńska 5 zł., 
pani Hildowa 5 zł,, pani Linkowa 5 zł., pani 
Madeyska 5 zł., pani Ludwikowa Masłowska 
10 zł., pani Adamowa Bieńkowska 5 zł, pani 
Witosławska 5 zł., pani Bykowa 10 zł., pani 
Roińska 10 zł., pani Róża Stroh trzy obligacye 
pożyczki państ, serbskie po 10 fr, pani Lewa- 
kowska 5 zł., hr. Stanisławowa Badeniowa 10 zł. 
i 12 butelek wina, hr. Józef Młodecki z Mona- 
sterzysk 6 flaszek wódki, hr. Stadnicka z Sądo- 
wej Wiszni 10 fantów, z książąt Sanguszków 
Marya hr. Potocka 12 flaszek likieru, dr. An- 
drzej Hoszard 10 zł., p. starosta Halecki z Na- 
dwórny 5 zł., hr. Helena Golejewska 2 głowy 
cukru i paczkę migdałów, ks. Seweryna Sapie- 
żyna z Biłki 1 rogacza, 1 żywe prosię i 2 kury; 
p. Stefan Moysa z Rosochacza owoce i orzechy, 
p. starosta Szałowski z Liska 5 zł, p. Stani- 
sław Maryan Jędrzejowicz 12 zł, p. starosta 
Władysław Korosteński w Sokalu 5 zł., p. star- 
szy radca leśnictwa Piotr Hirsch 5 zł., p. Lajos 
Kriser z Wygody 15zł., p. Artur Zaremba Cie- 
lecki z Hadynkowiec 25 zł., p. Ludwik Stadt- 
müller we Lwowie 3 flaszki wina, hrabina 
Ressguier-Kinsky z Niska © zające, p. radca Na- 
miestnictwa Antoni Jaegermann 5zł., hr. Marya 
Badeniowa z Buska 25 zł., pani Sabina Lidlowa 
10 zł., pani Zdzisławowa Marchwicka 10 fantów, 
pani Betty Jandowa 2 słoje konfitur i2 kapłony, 
dyrekcya dóbr Arcyksiążęcych w Izdebniku 14 
flaszek likieru i 4 paczek jarzyn suszonych, 
pani Józefa Thulliowa tort i indyka, p. Józef 
Brodnicki kierownik starostwa w Zbarażu 1 ro- 
gacza, 2 zające; z hr. Dzieduszyckich Matkow- 
ska głowę cukru, p. Kazimierz Lewicki 4 paczki 
herbaty i flaszkę rumu, fabryka wódek zdrowo- 
tnych dr. Jana Zdunia w Rabie wyżnej 24 fla- 
szek likieru, zarząd dóbr p. Kraińskiego w Nie- 
bocku 2 prosięta, 4 kaczek; hr. Szezęsny Kozie- 
brodzki z Grzymałowa 5 zł., pani Marya Bryk- 
czyńska 2 kaczki, 2 kapłony, 2 pantarki; hr. 
Tarnowski ze Śniatynki 5 zł., hr. Henryk Skar- 
bek 1 rogacza, p. starosta Szeligowski w Kro- 
śnie 1 rogacza, dr. Arnold Rapoport z Wiednia 
100 zł., pani Antoniowa Chamcowa 5 zł, hr. 
Andrzejowa Fredrowa 10 zł., bar. Helena Ro- 
maszkanowa 10 zł., pani Filipowa Nathansohno- 
wa 20 zł, pani Edwardowa Bauchowa 5 zł, 
bar. Seweryn Brunicki 10 zł., hr. Wanda Biel- 
ska 20 zł., p. Bolesław Augustynowicz 5 zł., 
p. Maurycy Lazarus 10 zł, pani OCzermińska 
10 zł., pani pułkownikowa Ocetkiewiczowa 15 
zł., pani Merunowiczowa 10 zł., p. Hipolit Sa- 
bat, starosta w Kossowie (ze składek pomiędzy 
pp. urzędnikami) 17 zł. 40 ct. 

Ks. Konstancga Sanguszkowa. 


— Szewski kurs majsterski. Wydział 
krajowy podaje do wiadomości, że w czasie od 
8 stycznia do 4 marca 1898, odbędzie się w 
Krakowie szewski kurs majsterski, na którym 
będzie systematycznie udzielana nauka następu- 
jących przedmiotów: a) budowa nogi, odlewy 
gipsowe, rysunki fachowe, branie miary, przy- 
krawywanie, ręczny wyrób części wierzchnich i 
spodnich; b) wyrób obuwia za pomocą najwa- 
źniejszych maszyn ręcznych i nożnych, przy za- 
stosowaniu nowoczesnych urządzeń technicznych; 
c) towaroznawstwo, przemysłowa buchalterya, 
stylistyka. Nauka jest bezpłatna. 

Na kurs zostanie przyjętych tylko 14 kan- 
dydatów, a to 9 z Krakowa, 5 zaś z zachodniej 
części kraju. 

Podania o przyjęcie na kurs należy naj- 
dalej do 28 b. m. wnieść na ręce p. Jana Rot- 
tera, dyrektora e. k. wyższej Szkoły przemysło- 
wej w Krakowie. 

Ubodzy kandydaci mogą otrzymać przez 
czas pobytu na kursie zasiłek po 80 ct. do 1 zł. 
dziennie za każdy dzień nauki. 

— Posady. Magistrat miasta Lwowa o- 
głasza, że dla wysłużonych podoficerów wakują 
następujące posady : 

1) kilka posad sług urzędowych przy c. k. 
sądzie krajowym w Krakowie i c.k. sądach po- 
wiatowych w Brzesku, Chrzanowie i Lisku; 

2) jedna posada sługi urzędowego przy 
c. k. sądzie obwodowym w Tarnowie; 

3) jedna posada sługi przy c. k. sądzie 
powiatowym w Dębicy; 

4) dwie posady sług przy c.k. sądzie po- 
wiatowym w Mielcu; 

5) po jednej posadzie sług przy c. k. sa- 
dach powiatowych w Radomyślu, Ropczycach i 
Tuchowie, ewentualnie przy innym c. k. sądzie; 

6) po jednej posadzie sług przy e. k. s4- 
dach powiatowych w Głogowie, Leżajsku i Roz- 
wadowie, ewentualnie przy innym c. k. sądzie; 

7) po jednej posadzie sług przy c. k. są- 
dach powiatowych w Starym Sączu i Nowym 
Targu, ewentualnie przy innym e. k. sądzie; 


8) jedna posada sługi przy e. k. sądzie 
powiatowym w Gorlicach lub przy innym; 

9) jedna posada pomocnika sługi przy 
wyższym c. k. sądzie krajowym w Krakowie; 

10) jedna posada cywilnego stróża bezpie- 
czeństwa przy e. k. Dyrekcyi policyi we Lwowie; 

11) jedna posada pomocnika sługi przy 
c. k. sądzie obwodowym w Wadowicach; 

12) jedna, ewentualnie dwie posady kan- 
celistów przy c. k. urzędach skarbowych w o- 
brębie e. k. galicyjskiej kraj. Dyrekcyi skarbu. 

Oprócz powyższych, wakuje jeszcze wiele 
innych posad poza granicami kraju. 

Bliższych informacyj udzieli kompetentom 
miejscowym departament IV B magistratu, za- 
miejscowym właściwe c. k. starostwo. 


— Dziennika urzędowego c. k. Rady 
szkolnej krajowej w Galicyi w zakresie szkół 
ludowych, redagowanego w c. k. Radzie szkolnej 
krajowej, nr. 21, wydany dnia 15 grudnia b. r., 
zawiera: Rozporządzenie c. k. Rady szkolnej 
krajowej do c. k. Rad szkolnych okręgowych w 
sprawie szkół nieczynnych; Wiadomości osobiste; 
Organizacya szkół; Budowa szkół; Wiadomości 
statystyczne; Konkursa; Ogłoszenie licytacyi. 


— Ewidencya podatku gruntowego. 
Stosownie do ustawy o utrzymywaniu ewiden- 
cyi katastru podatku gruntowego zawiadamia 
urząd ewidencyjny, że w celu przyjmowania 
zgłoszeń co do zaszłych zmian w posiadaniu 
gruntów, tudzież w celu innych urzędowych 
czynności dla utrzymania ewidencyi, będzie p. 
Wostrowski, starszy geometra, jako urzędnik po- 
miarów w lokalu e. k. archiwum map we 
Lwowie w dniach 10, 11 i 12 stycznia 1898. 

Posiadacze gruntów zechcą jawić się w 
tych dniach u urzędnika pomiarów ze zgłosze- 
niami, tyczącemi się spraw utrzymywania ewi- 
dencyi katastru lub przedłożyć dokumenta, od- 
noszące się do zmian zaszłych w posiadaniu 
gruntów, lub też wreszcie podać ustnie odno- 
śne wyjaśnienia. 

— W Kougregacyi Maryańskiej aka- 
demickiej zawiązało się kółko młodziezy na- 
zwane przez nią „Sekcyą socyalną". Zadaniem, 
jakie sobie „Sekcya* wytknęła, jest zaznajamiać 
członków Sodalicyi z ruchem socyalnym w teo- 
ryi i praktyce i kształcić się wzajemnie w tym 
kierunku. Posiedzenia „Sekeyi* odbywają się co 
piątku o godz. 7 wieczorem w Czytelni katoli- 
ckiej. Na najbliższem posiedzeniu pogadankę „O 
socyaliźmie* zagai p. T. Bosakowski. „Sekcya” 
nie poprzestaje jednak na teoretycznem i nauko- 
wem zaznajamianiu się z problemami kwestyi 
socyalnej. Po każdem posiedzeniu „Sekcyi* na 
stępuje drugie, szersze, na które przybywają li- 
cznie członkowie Stowarzyszenia robotników „Je- 
dność* pod przewodnictwem swego niestrudzo- 
nego pracownika p. Janusza Przygodzkiego. Te 
wspólne pogadanki z katolickiemi robotnikami z 
„Jedności“ mają być mostem zbliżenia się człon- 
ków Sodalicyi do tych klas pracujących ciężko i po- 
średnikiem wspólnej pracy, która obydwom stronom 
z pewnością tylko korzyść przyniesie. Przystę- 
pując zarazem do czynu, do niesienia rzeczywi- 
stej pomocy tym warstwom i zadokumentowania 
dotychczas tylko platonicznych uczuć, utworzyli 
członkowie „sekeyi* „biuro stręczenia pracy“, 
które ma pośredniczyć między pracodawcami a 
pozostającymi bez pracy i chleba robotnikami i 
sługami wszystkich kategoryi. — Zarząd „sekeyi* 
odwołuje się z prośbą do wszystkich kolegów 
Uniwersytetu i Politechniki, by zechcieli wziąć 
udział w tych posiedzeniach piątkowych w tej 
nadziei, że uczestnicy choćby przygodni, po- 
znawszy blizej szlachetny cel pracy, przystąpią 
do niej i powiększą dziś jeszcze skromną liczbę 
członków „sekcyt*. 


— W Czytelni dla kobiet odbędzie 
się 18 b. m. o godzinie 6 wieczór odczyt p 
Anny Neunmianowej p. t.: „Czary i zjawiska pu- 
styni*. Prelegentka, przebywając jakiś czas w 
oazie na pustyni libijskiej, oparła odczyt swój 
na własnych spostrzeżeniach, powinien zatem o- 
budzić zajęcie w jak najszerszych kułąch i ścią- 
gnąć licznie słuchaczów. — Wstęp wolny dla 
członków i osób przez nich wprowadzonych. 


— Koncert „Echa“. Jutro, w piątek 
odbędzie się w sali Kasyna miejskiego koncert 
Towarzystwa spiewackiego „Echo“, pod artysty- 
cznem kierownictwem Jana Galla z uprzejmym 
współudziałem pani Maryi Mayerowej, panny 
Kamili Gąsiorowskiej, pp. Józefa Szymańskiego, 
artysty opery i Karola Liszniewskiego. Początek 
o godzinie pół do 8 wieczorem. 


— Na pomnik Ujejskiego. Komitet 
urządzający dzisiejszy wieczór w Kole literacko- 
artystycznem przypomina, iż bilety dla nieczłon- 
ków są do nabycia w księgarm pp. Jakubow- 
skiego i Zadurowicza i wieczór u wejścia do sali 
po cenie 1 zł. Dla panów strój wizytowy. 


— Pogrzeb ś.p. Antoniego Skotni- 
ckiego odbył się wczoraj o godzinie 8 popo- 
łudniu przy nader licznym udziale przedstawi- 
cieli wszystkich warstw i stanów, pragnących 
oddać w ten sposób ostatnią posługę człowieko- 
wi, cieszącemu się prawdziwą sympatyą. Nad 
grobem przemawiali: radca Wydziału krajowe- 
go Tadeusz Romanowicz, prof. Uniwersytetu Ba- 
lasits imieniem Kołe literacko-artystycznege. któ- 
rego zmarły był wiceprezesem, wreszcie redaktor 
Platon Kostecki. 


— Zginął bez śladu uczeń I. klasy 
gimnazyalnej, Albin Karbowieki. Wyszedłszy 
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wczoraj o godz. 7:80 do szkoły, dotychczas nie 
wrócił do domu. Jest to brunet, ubrany w płaszcz 
popielaty i czapkę mundurową. Wojciech Manio 
dorożkarz przy ul. Zielonej 1. 51, u którego Kar- 
bowicki mieszkał, dowiedział się w dyrekcji gi- 
mnazyum, że ten już od 6 b. m. do szkoły nie 
chodzi. 


— Smutny wypadek zdarzył się wczo- 
raj w okolicy Wiednia. Podczas pogrzebu na 
cmentarzu Gersthofskim pod Wiedniem, dwie ko- 
biety i trzech mężczyzn wpadło do otwartego, 
źle przykrytego grobu i dość ciężko się poraniło. 
Jedna z kobiet złamała kilka żeber. Wśród o- 
becnych na pogrzebie wypadek ten wywołał bar- 
dzo przykre wrażenie. 


f Zmarli w ostatnich dniach: W Ra- 
tyzbonie, Emil Hahn, znany ongi dyrektor teatru 
„Victoria“ w Berlinie, w 64 roku życia. Był 
uczniem genialnego aktora Devrientą. 


— Zaćmienie słońca przypada w dniu 
21 stycznia 1898. Zaćmienie będzie widziane w 
Indyach, dokąd wyruszają liczne ekspedycye nau- 
kowe. 


— Dni krytyczne. Falb wydał już ku 
pożytkowi ogólu, swe przepowiednie pogody na 
pierwsze półrocze 1898 r., oraz krytyczne dni 
całego roku. 

Jak zwykle, dzieli on dni te na trzy ka- 
tegorye i grupuje w sposób następujący : 

Krytyczne dni pierwszej kategoryi: dnia 
22 stycznia. 20 lutego, 8 marca, 22 marca, 6 
kwietuia, 6 maja, 38 lipca, 2 sierpnia, 31 sierp- 
nia, 80 września i 15 października. 

Drugiej kategoryi: dnia 6 lutego, 20 kwie- 
tnia, 4 czerwca, 17 sierpnia, 16 września, 29 
października, 14 listopada i 18 grudnia. 

Trzeciej kategoryi: dnia 8 stycznia, 20 
maja, 19 czerwca, 18 lipca, 28 listopada i 28 
grudnia. 

Co do pogody, na pierwsze półrocze roku 
przyszłego, to Falb przepowiada: W połowie sty- 
cznia wielkie mrozy i susza, świetny czas dla 
łyżwiarzy. Kto jednak sehroni się na Południe, 
wpadnie na dobre, gdyż nawet we Włoszech fu- 
tra i narty będą na porządku dziennym. Nastę- 
pnie temperatura się podniesie i spadną deszcze; 
ostatnie dni miesiąca znów przyniosą śniegi i 
ostatecznie łagodną suchą pagodę. 

Luty rozpocznie się od słabych deszczów, 
dalej pójdą ulewy i wichry, aż w połowie mie- 
siąca spadające śniegi, wytworzą zwykłe zimowe 
błocisko, kilka dui przymrozków, a w końcu 
miesiąca ponowny deszcz ze śniegiem, Krytyczny 
termin 20 lutego, zdaniem Falba, może przejść 
bez śladu, czego mu chyba nikt za złe nie 
weźmie, 

Marzee rozpocznie się łagodnie z prymul- 
kami, które jednak rychło znikną pod śniegiem 
gęstym. Pomści je jednak ulewny deszcz, który 
znów zniszczy śniegi, lecz tylko chwilowo, gdyż 
w ostatnich dniach marca nieskulana białość 
szczelnie znów pokryje ziemię. 

Kwiecień, ów wieczny kapryśnik, będzie 
znów to ciepły, to zimny, około 20 przyniesie 
pierwszą burzę wiosenną. 

Maj za to, jak to już w ostatnich latach 
często bywało, zupełnie znów chybi uroczych 
swych przydomków. Nieprzerwane prawie de- 
szcze zamkną wszystkieli wielbicieli wiosny w 
ciasnych murach. 

Jeżeli Falb i co do czerwca słusznie pro- 
rokuje, cudna wiosna — zupełnie zbankrutuje. 

„Ozerwirc, zimną i deszcze ulewne, jedy- 
nie w ostatnim tygodniu nieco ciepła i pogo- 
dy“ — brzmi smutna przepowiednia — Zoba- 
czymy. 


Notai! Marako-artystyezne. 


Rozstrzygnięcie konkursu malarskie- 
go w Krakowie. Uproszeni na sędziów artyści : 
Julian Fałat, Kazimierz Pcchwalski, Ludwik Mi- 
chałowski, Edward Raczyński i Jan Stanisławski 
zbrali się duia 15 b. m. w salach wystawy 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych dla oce- 
nienia nadesłanych na konkurs obrazów treści 
religijnej i o nastroju religijnym. Po omówie- 
niu zalet poszczególnych prae, eędziowie przy- 
znali jednomyślnie nagrodę pierwszą (1000 ko- 
ron) panu Stanisławowi Wyspiańskienu za kar- 
ton p, t. „Św. Franciszek“; nagrodę drugą w 
kwocie 600 koron p. Włodzimierzowi Tetmaje- 
rowi za tryptyk p. t: „Kolęda“; trecią wiesz- 
cie w kwocie 400 koron p. Wincentemu Wodzi- 
nowskiemu. 


0 Ujejskim zamieszcza Pester Lloyd na- 
der sympatyczny artykuł G. Karpelesa. 


Wolny teatr w Krakowie. Projekto- 
wane przez p. L Szczepańskiego, redaktora 
ycia, Towarzystwo „wolnego teatru" przyszło 
do skutku. Protekterat nad Towarzystwem objął 
dyr. teatru p. T. Pawlikowski. Do komisyi ar- 
tystycznej należą pp. St. Wyspiański G. Zapol- 
ska i L. Solski. Przedstawienia odbywać się 
mają raz na miesiąc w teatrze miejskim, jeżeli 
komisya teatralna udzieli swego zezwolenia. 
Wstęp na przedstawienia tylko dla osób zapro- 
szonych, za biletami płatneni. Na razie komi- 


sya artystyczna „wolnego teatru“ zaleciła do 
grania utwory następujące: „W głębi", dra- 
mat pantomimowy Maeterlinka; „Matkę“ Lu- 
cyana Rydla ; „Melegsa*, dramat z czasów sta- 
rożytnej Grecyi, napisał S. W.; „Sittliche For- 
derung“ Hartlebena; „Dzisiejszy“ Kazimierza 
Sterlinga, oraz kilka innych sztuk oryginalnych 
i tłómaczonych. 


W Wiedniu rozeszła się pogłoska ody- 
misyi dyrektora Burgu dr. Burghardta. Dzien- 
niki wiedeńskie zaprzeczają wprawdzie tej po- 
głosce, donoszą jednak, że możliwe jest przesi- 
lenie dyrekcyi pierwszej sceny stołecznej; dyr. 
Burghardt ma bowiem wielu przeciwników, a 
jego śmiała i wolnomyślna działalność artysty- 
czna i autorska, natrafia na opozycyę kół reak- 
cyjnych. 

(k) Jubileusz kompozytora czeskie- 
Bo. Pół wieku upłynęło od chwili, kiedy Jó- 
zef Ryszard Rozkoszny, jako 14-letui chłop- 
cayna, począł komponować tańce i pieśni, 
a w tym czasie nastąpiła niezwykła ewolucya 
w dziedzinie muzyki europejskiej i czeskiej w 
ogóle, w której i Rozkosznemu obok mistrza 
Smetany przypada miejsce poczesne. Pod wpły- 
wem bowiem „Sprzedanej narzeczonej" Rozko- 
szny, wówczas już twórca wielu pieśni solowych 
i chórów (ogółem coś pół trzeciej setki), prze- 
rzucił się na pole operowej kompozycyi i stwo- 
rzył parę oper, z których „Prądy świętojańskie* 
mają po dziś dzień zapewnione miejsce w re- 
pertoarze scen czeskich. Obok mistrza Smetany 
Rozkoszny, dziś najstarszy z żyjących kompozy- 
torów czeskich, był pionierem nowoczesnego kie- 
runku narodowego w muzyce czeskiej. To też 
w Pradze czezą w dniu jutrzejszym, 17 b. m,, 
jubilata koncertem. W program koncertu wcho- 
dzą kompozycye jubilata. Koncert odbędzie się 
w „Rudolfinum“. 


Karol Frenzel, znakomity literat, po- 
wieściopigarz i krytyk obchodził w tych dniach 
swój jubileusz. Frenzel jako spadkobierca ducho- 
my Lessinga, stoi w pierwszym rzędzie pisarzy 
walczących w obronie idei postępowych i kul- 
turnych W Berlinie odbył się na jego cześć 
wielki obiad, w którym wzięli udział najwybi- 
tniejsi przedstawiciele nausi, literatury i sztuki; 
między nimi znajdował się minister oświaty 
Rosse, a mowa jego wywołała poprostu sensacyę. 
Nacechowana bowiem wolnomyślnym poglądam 
była hymnem pochwalnym na cześć wolności 
ducha. Minister pił zdrowie niezawisłych i wol- 
nych ludzi pióra i myśli. Dawno już nie sły- 
szano podobnej mowy z ust pruskiego ministra. 


(Mre) Zygmunt Sarnecki: Historya 
literatury francuskiej, ułożoua podług najśwież- 
szych opracowań obeych. — Kraków 1898. 

Do największych plusów zaliczyć wypadnie 
krakowskiej „Spółce wydawniczej polskiej“ ogło- 
szenie drukiem okazałego tomu, opracowane- 
go przez Zygmunta Sarneckiego. Sam autor 
twierdzi skromnie, że dzieło jego to podręcznik, 
przeznaczony przeważnia dla młodzieży płci obo- 
jej; z drugiej strony wiemy, że Sarnecki jest 
niepospolitym znawcą literatury franeuskiej, że 
styl posiada lekki, rzecz każdą potrafi opowie- 
dzieć zajmująco i dobrym polskim językiem, że 
czytelnika nie znuży, a wszystko to razem wzięte 
stwarza całość nader dodatnią i przyznać każe, 
że Spółka wydawnicza, powierzając jemu wła- 
śnie ułożenie przeglądu tak bogatej literatury, 
uczyniła najstosowniejszy wybór. 

„Podręcznik nasz jest zaledwie skromnym 
przewodnikiem — pisze Sarnecki w zwięzłej 
przedmowie --- który położył sobie za cel jedy- 
ny: wskazanie drogi. wiodącej do poznania ol- 
brzymich bogactw piśmiennictwa narodu, w cią- 
gu trzech wieków ostatnich przodującego cywi- 
lizacyi europejskiej", W układzie trzyma się 
autor planu profesora René Donmica; po ko- 
niee XVI stulecia idzie z nim zgodnie ręka w 
rękę, dopiero poczynając od wieku następnego — 
co stanowi drugą część omawianej pracy — po- 
zwala sobie „nieco indywidualniej traktować 
obfity materyał", Z naszej strony dodać musi- 
my, że p. Sarnecki przestudyował i wyzyskał 
długi szereg wydawnictw, co naturalnie podnosi 
wartość jego dzieła. Rozdział I. książki to ogól- 
ny wstęp, w którym autor zwięźle informuje o 
Gallii i jei zaludnieniu, o Celtach, Rzymianach 
i Frankach, języku romańskim i jego prasta- 
rych pomnikach, wreszcie o dyalektach. 

Ta ostatnia kwestya jest traktowaną może 
nieco za pobieżnie, i rzecz prosta nie daje prze- 
ciętnemu czytelnikowi dokładnego pojęcia o da- 
nej rzeczy. 

Rozdział drugi uważany być również mu- 
si za pewnego rodzaju wstęp do właściwej ma- 
teryi. Poświęcony on został poezyi epicznej wie- 
ków średnich (cykl francuski, bretoński i staro- 
żytny). Obszerniejsze wyjątki przytacza tutaj au- 
tor z „Pieśni o Rolandzie“ (w pięknym prze- 
kładzie Seweryny Duchińskiej), która jest — 
jak i wszyskie inne historyczne pieśni francu- 
skie — wiernem odzwierciedleniem obyczajów 
ówczesnego społeczeństwa rycersko -chrześciań- 
skiego, zawsze wice budzić będzie niemałe za- 
jęcie. Pieśń ta, mimo wybitnych braków, cieszy 
się wprost niezwykłą popularnością i wziętością; 
w połowie XII. w. przyswaja ją tłómacz lite- 
raturze niemieckiej; w pięćdziesiąt lat później 


mamy już przekłady holenderski i staronorweski; 
równie gorąco przyjęta w Anglii i Hiszpanii, 
wytwarza we Włoszech osobny kierunek, zakoń- 
czony „Orlandem szalonym“. 

Dalsze rozdziały poświęca p. Sarnecki poe- 
zyi lirycznej, satyrycznej i dydaktycznej; z kolei 
na chwilę zwraca się do prozy i teatru w śre- 
dnich wiekach, by następnie znowu powrócić do 
poezyi XIV., XV. i XVI. stulecia. To znowu, jak 
w kalejdoskopie, przesuwają się przed nami po- 
wieściopisarze i noweliści, teolegowie, pisarze 
polityczni, tłómacze, erudycy, historycy, i znowu 
poeci, i znowu prozaicy, pamiętnikarze i powie- 
ściopisarze, koimedyopisarze, moraliści, sławni 
kaznodzieje, krytycy i filozofowie, a wszystko 
postacie eoraz bliższe naszej epoce, coraz lepiej 
nam znane. 

Dopiero przerzuciwszy choćby najpobieżniej 
cały ten gruby tom o 500 niemal stroniecach 
druku, widzi się jasno, ile praey autor w dzie- 
ło swoje włożył, z ilu źródeł skorzystał, jaką 
posiada znajomość franeuskiej literatury. — Co 
prawda, mógłby ktoś może zarzucić mu zbytnią 
zwięzłość, ale z drugiej strony i to pewna, że 
p. Sarnecki musiał się w danym wypadku do- 
brze hamować, by niespodzianie z zamierzonego 
jednego tomu nie wyrosły dwa, trzy, a nawet i 
więcej. — W każdym więc razie „Historya li- 
teratury francuskiej“, ten, jak autor sam nazy- 
wa: podręcznik, wypełnia ważną w naszej lite- 
raturze lukę i oddać też może niepoślednie usłu- 
gi, co i dla autora najlepszą stanie się nagro- 
dą za jego trud i pracę. Książkę p. Sarneckie- 
go ze spokojem ogółowi inteligentemu polecić 
możemy — to starczy za wszystkie szumne re- 
klamy i zachwyty. 


Repertoar teatru hr. Skarbka pod dy- 
rekcyą dr. Juliusza Bandrowskiego i Ludwika 
Hellera. 

Dziś, we czwartek po raz drugi: „Szalone 
wesele“, krotochwila w 3 aktach Artura de Bell- 
monte i Artura de Bróbis-Boisdnffre. Tłómaczył 
M. Sachorowski. 

W piątek po raz pierwszy: „Świerszczyk 
za piecem“, (Heimchen am Herd), opera fanta- 
styczna w 3 aktach a 6 odsłonach, słowa A. M. 
Willnera, przekład L. G. Muzyka Karola Gold- 
marka. 

W sobotę popołudniu „Zbójcy* tragedya 
w 5 aktach Fryderyka Schillera z p. Chmieliń- 
skim w roli Franciszka Moora. 

Wieczorem po raz drugi „Świerszczyk ża 
piecem“. 

W nauce: „Kozioł ofiarny“, komedya w 3 
aktach Blumenthala i Gustawa Kadelburga, w 
tłumaczeniu M. Sachorowskiego — i „Dalibor“ 
opera Smetany. 


Di 


2 podróży geologicznej po Rosari 


(Ciąg dalszy). 


Vi. Przez grzbiet Kaukazu. 


Pojęcie Kaukazu dla nas, mieszkańców 
zachodniej czy środkowej Europy zawiera z4- 
wsze cały szereg różnych, poniekąd sprzecz- 
nych rysów niedających się często bliżej I 
jaśniej określić, Wyobrażamy sobie kraj dzi” 
ki, górzysty, gdzieś tam na pograniczu Azy! 
a może nawet w samej juź Azyi leżący, lud 
również dziki ale przytem poetyczny, rycer< 
ski i bohaterski, o dziejach tego kraju i ludu 
wiemy zazwyczaj bardzo mało, nie tyle mo- 
że z historyi jak raczej z literatury i poszyt: 
ol tragika Eschyla począwszy aż do Lerimon* 
towa i Puszkina. Polak z pewnym nawet ro- 
dzajem sympatyi, nie zupelnie może uspre* 
wiedliwionej dąży na Kankaz, pragnąc po” 
znać zarówno kraj jak i ludzi i przybywa % 
oczekiwaniem bardzo wygórowanem zobacz6* 
nia barwnego. gorącego poetycznego Wscho” 
du bez plam i cieni. Tak było i teraz. Z te- 
mi lub podobnemi uczuciami stanęli członko* 
wie kongresu po sześćdziesięciogodzinnej Je- 
żdzie kolejowej dnia 18 września zrana 
Władykaukazie, drugim po Tyflisie mieście 
Kaukazu. ` 

Znużenie długą podróżą oraz słota i. 
zimno ostatnich dwóch dni wywarły natura! 
nia wpływ trochę przygnębiający na umyst 
geologów i nie brakło głosów złowieszczyć * 
że przejazd ezterodniowy przez grzbiet Kau- 
kazu będzie zupełnie nieudanym, że wjedzie” 
my w śniegi i burze, skoro już u stóp B3% 
kazu zaczęły się słoty jesienne i że, cO eS, 
gorsze,, wśród zamieci śnieżnej nie będzi 
można ani geołogizować ani krajobrazów © 

lądać. f 
% Gdy też wychodząc z dworca władić 
kaukazu zobaczyliśmy jasne niebo, wstąp" 
otucha nawet w najtrwożliwszych a gdy “h; 
lej w drodze do miasta przedstawił SIę Je 
wspaniały istotnie widok odległego lecz pe 
mo to olbrzymiego zaśnieżonego Tańcu. 
Kaukazu, występującego z nadzwyczajną p 
stycznością w silnem świetle podnoszące 
się słońca, ufni teraz w szczęśliwą O": 
członkowie kongresu powitali ten widok ! 
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ponujący okrzykiem zachwytu i bardzo prędko, 
nie pragnąc nawet zwiedzać bliżej miasta, 
byli gotowi do drogi dalekiej. 

Po dwugodzinnym zaledwie pobycie w 
Władykaukazi-, mieście dość rozległem ale 
ani malowniczem, ani ciexawem ruszono więc 
w dziesięciu częścią w,pow ozach krytych, czę- 
ścią w przewiewnych ommnibusach pod eskortą 
dwóch terekskich kozaków i pod wodzą dor- 
packiego profesora Loswinson-Leninga, któ- 
ry z prawdziwe'n poświęceniem i narażaniem 
zdrowia drugą już partyę kongresistów pro- 
wadził przez Kaukaz. 

Władykaukaz leży niezbyt wysoko 715 
metrów nad powierzchnią morza, w szerokiej 
płaskiej, moczarowatej dolinie i t. zw. „wojenna 
gruzińska droga* szeroki murowany gościniec, 
zbudowany między rokiem 1855 a 1863 przez 
godzinę czy półtory niedostrzeżenie prawie 
wznosi się szeroko na lewym brzegu Iereku 

u pierwszej niepozornej stacyi pocztowej 
Bałcie. Tam robimy jeszcze doświadczenie 
lingwistyczne, że wielu z tych mężnie i oka- 
zale wyglądających Czerkiesów ze szeregu 
Ossetów, którzy z ciekawością patrzą na geolo- 
giczną karawanę, nie mówią nie prawie po 
rossyjsku, a w bufecie restauracyjnym przy- 
słuchujemy się uważnie gardłowym, urywa- 
nym, absolutnie dla nas niezrozumiałym dźwię- 

om mowy gruzińskiej. Po za Bałtą dolina 
pierwotnie dość szeroka i zalesiona, zwęża się 
znacznie odsłonięcia geologiczne w jurajskich 
wapieniach staja się coraz częstsze i kongre- 
sisci wyskakują też raz po raz z powozów 
aby badać skamieliny przez prof. Leninga 
poprzednio — umyślnie dla kongresu nie- 
Jako — wynalezione, zachowane żn situ i czer- 
woną farbą na skałach uwidocznione. Mijamy 
mały fort Dzerachowskoje, jeden z licznych 
kluczy gruzińskiego gościńca i wśród kraj- 
obrazu coraz bardziej dzikiego stajemy na 
śniadanie w Larsie, małej wioszczynie Osse- 
tów. Tutaj już mamy prawdziwy alpejski 
trajobraz, nad rwącym Terekieim wznoszą się 
Ściany kilkaset metrowe a w łożysku rzeki 
leżą olbrzymie bryły skał krystalicznych głó- 
wnie granitu i anderytu zepchane tutaj siłą 
pobliskiego lodowea Dewdorów, który już kil- 

akrotnie, głównie zaś w r. 1882 nagłem 
przerwaniem się, zasypał był dolinę Tereku 
na kilkadziesiąt metrów wysoko. Jeszcze dalej 
Coraz węższą staje się dolina, ściany strome 
nieba prawie dotykają, wchodzimy do wspa- 
niałego wąwozu Darialskiego, i do głównego 
granitowego trzonu grzbietow kaukazkich. 

wóz ten dziką pięknością może śmiało ry- 
walizować z najsławniejszymi wąwozami Szwaj- 
caryi i Tyrolu a ten, kto jak my, na tle tych 
porozdzieranych nielicznych grzbietów zoba- 
czył nagle oświetloną zachodzącem słońcem, 
majestatyczną, dziwnie bliską, śnieżną, pira- 
nide Kazbeku (4768 metrów), ten z pewno- 
ścią tego widoku nigdy nie zapomni i po- 
stawi go obok najpiękniejszych wspomnień 
alpejskich. Głos uniesienia był też ogólny, 
Beologowie z północy, Szwedzi i Anglicy bodaj 
Czy nie najgłośniej wyrażali swój zachwyt. 
8chnicy razem z kongresistami szkicowali na 
Wyścigi, aparaty fotograficzne pracowały go- 
rączkowo, a woźnicy czerkiescy i kozacy eskorty 
Z dumą spoglądali i na Kazbek i na tłum 
Beologów oddany ich pieczy. Po gramtach 
Widzieli kongresiści w dalszej drodze i w ol- 

rzymich zastygłych strumieniach leżące an- 
eryty trzeciorzędowe lawy, z których składa 
się cały szereg dawnych wulkanicznych stożków 
Okolicy Kazbeku i niedawne lodowcowe zwały 
wybornie odsłonięte w łożysku i na brzegach 

ereku i późnym już wieczorem w ciemności 
Zupełnej stanęli na nocleg w wiosce i stacji 

azbeku. i 

Komitet organizacyjny poczynił wszę- 
dzie tak dalece idące przygotowania, że obiad 
W małej tej stacyi pocztowej mógł iść w za- 
Wody z obiadami w Moskwie lub Imatrze i 
Podnieść chociażby najbardziej kołową drogą 
Wyczerpane siły, a malownicze stroje służby 
Czerkieskiej urozmaieały szary, jednostajny 

n geologicznych kostyumów i zachęcały do 
stadyów etnograficznych. 

Nazajutrz rano smutek ogarnał geolo- 
Bów. Niebo zasnuło się chmurami, deszcz z 
Wiatrem północnym dawał wiele do myśle- 
nia, szczęśliwie jednak i ta wróżba minęła, 
Przed południem horyzont wyjaśnił się zupeł- 
Lie i mogliśmy zarówno zachwycać się poło- 
čoniem wsi Kazbeku, przypominającej żywo 
foładniowo-włoskie na pół rezwalone wsie Ka- 
abryi lub Apuli, jak badać wulkaniczne utwo- 

» paleontologiczne diabazy i trzeciorzędowe 
p deryty lub lodowcowe zwały potężnego 
Gwdoraka. Nawet ludność miejscową, która 
Żęścią z ciekawości, częścią ofieyalnie do 
Użby wezwana zbiegła się licznie mogliśmy 
ję dyować dokładnie i rozpoznawać powoli te 
zne plemiona Ossetów, Czeczeńców i Gruziń- 
W, zamieszkujące wąskie poprzeczne doliny 
nocnego stoku Kaukazu. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
Dr. Władysław Szajnocha. 


Z Rzymu donosza, że układy, jakie 
toczyły się pomiędzy rządem rossyjskim a wło- 
skim w sprawie ewentualnej rewizyi obowią- 
zującego obecnie traktatu handlowego, zostały 
zerwane. Włochy Żądały ustępstw co do to- 
waru pomarańczy i cytryn, a Rossya zażą- 
dała za to ulg ełowych dla swego zboża i 
nafty, na eo Włochy ze względów finansowych 
nie mogły się zgodzić. 


Giełda zkożewa: Cukier surowy loco 


Aussig 1255 do 1260 loco Ołomuniec 
11:90 do 1%—, loco Berno- Wiedeń 
12:— do 1210, na styczeń loco Aussik 
1260 do 1265, cukier w kostkach pri- 


ma 87:50 do 37:75, secunda 37:25 do 3750. 
Spirytus kotyngentowany leco Wiedeń 18:40 
de 18:60. Nafta kaukazka transito Tryest 
3:25 do 3:50. galicyiska rrzeńroczysta 16:75 
WO) Ure 


OSTATNIA POCZTA 


Najdostojniejsza UCesarzewiczowa-Wdowa 
Stefania udała się onegdaj wieczerem z Wie- 
dnia do Monachium. 


We wtorek odbyła się w Ministerstwie 
spraw zagranicznych pod przewodnictwem P. 
Ministra hr. Gołuchowskiego wspólna konfe- 
rencya ministeryalna, a uczestniczyli w niej: 
wspólny P. Minister finansów Kallay, Prezy- 
dent gabinetu baron Gautsch i kar. Banffy, 
oraz Ministrowie Bóhm-Bawerk i Koerber. 
Przedmiotem obrad była, według dzienników, 
sprawa ponownego zwołania delegacyj, wzglę- 
dnie zakończenia ich posiedzeń. Dzienniki 
wiedeńskie sądzą. że jest wykluczonem, iż 
poruszano również sprawę kwoty i ewentual- 
nego rozstrzygnięcia jej przez Koronę. 

Dzienniki te donoszą także, że Prezy- 
dent Ministrów baron Gautsch odbył dłuższe 
konferencye z Namiestnikami: JE. ks. San- 
guszką. generałem broni Davidem, margr. 
Bacquehemem i hr. Coudenhove. 

Namiestnik Czech hr. Coudenhove kon- 
ferował wczeraj przed południem z hr. Gołu- 
chowskim i Gautschem. 


Vaterland ogłasza zbiorowy list paster- 
ski całego austryaekiego episkopatu z powodu 
sześćdziesięcioletniego jubileuszu święceń ka- 
płańskich Papieża. List. ten podnosi niezmier- 
ne zasługi Leona XIII. dla świata katoli- 
ckiego. 


Narodni Listy donoszą, iż posłowie 
Bielsky, Brzeznowsky, Kaftan i Blażek udali 
się do Wiednia, aby Prezydentowi Ministrów 
przedstawić szkody, jakie dla handlu i prze- 
mysłu pociąga za sobą zaprowadzenie sądów 
dorażnych w stolicy Czech. 

Odezwa senatu akademickiego Uniwer- 
sytetu niemieckiego w Pradze wzywa studen- 
tów niemieckich, aby po feryach Bożego Na- 
rodzenia przybyli wszyscy na Uniwersytet, 
by wykłady nie doznały wcale przerwy. 

„ - Praskie stowarzyszenie niemieckie uchwa- 

liło rezolueyę, w której wypowiada opinię, że 
ostatnie wypadki w Pradze wcale nie dają 
żadnego powodu dla Niemeów do odstąpienia 
cd przynależnych im praw do współposiada- 
nia miasta Pragi, owszem obowiązkiem Niem- 
ców jest instytucye niemieckie w Pradze bro- 
nić i popierać. 

Stwierdzono, że podczas ostatnich eksce- 
sów raniono 40 żołnierzy i 3 oficerów. Jeden 
z żołnierzy umarł, 8 jest ciężko rannych. 

W Pradze skazano wczoraj trzy osoby 
za udział w ostatnich ekscesach na kary od 
7 dni aresztu da 7 miesięcy ciężkiego wię- 
zienia. Aresztowano 17-letnią dziewczynę za 
zalżenie posterunku wojskowego około nowego 
niemieckiego teatru, a jej ojca za mięszanie 
się do czynności urzędowych. 


Vaterland donosi, iż ks. Alojzy Lieh- 
tenstein zachorował przed kilku dniami dość 
niebezpiecznie. Stan jego zdrowia już po- 
lepszył się. 


Na wczorajszem posiedzeniu węgierskiej 
Izby deputowanych zabrał głos dep. Kossuth 
i przypomniał swój wniosek, aby dzień 15 
marca ustanowiono jako święto krajowe, na 
pamiątkę 50 letniej rocznicy rewolucyi z ro- 
ku 1848. 4 E 

Prezydent ministrów br. Banffy oświad- 
czył, że zgadza się na ustanowienie takiego 
święta, ale aby świętem tem nie był dzień 
15 marca, leez dzień 11 kwietnia, to jest 
dzień sankcyonowania przez Najj. Pana ustaw, 
nadających prawa konstytucyjne Węgrom. 
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Dep. Kossuth oświadczył, że nie zgadza 
się na wniosek br. Banffyego, ponieważ cho- 
dzi mu o ustanowienie święta narodowego, 
a nie święta łaski Monarszej. 


Podczas wczorajszego posiedzenia Sejmu 
zagrzebskiego ponowiły się na lewicy hałasy, 
a to z powodn, iż przyjęto wniosek, aby po- 
sła Potocnjaka wykluczyć z szeregu posie- 
dzeń Sejmu. Posiedzenie ruusiana wskutek 
wzburzenia na lewicy przerwać na chwilę. 
Posła Potocnjaka zatrzymali policyanci, gdy 
chciał wchodzić do gmachu sejmowego. 


Prawitel. Wiestnik donosi, że radca le- 
gacyjny przy ambasadzie paryskiej Giers mia- 
nowany posłem rossyjskim przy dworze bel- 
gijskim. 


Z Aten donoszą, że na dziś zwołano 
parlament grecki w tym celu, aby ratyfiko- 
wał zawarcie pokoju między Turcyą a Gre- 
cyą. Termin ratyfikacyi upływa w dniu 18 
b. m.; żądanie greckie o odroczenie tego ter- 
minu na miesiąc spotkało się, jak wiadomo 
z opozycyą nie tylko Porty lecz także amba- 
sadorów mocarstw w Konstantynopolu. 


Dziennik ateński Akropolis ogłasza sen- 
sacyjną rozmowę z bankierem Gouzios' em w 
Aleksandryi, znanym organizatorem zastępów 
„Etnike Hetairii*. Gouzios miał dowieść sw e- 
mu interlokutorowi za pomocą autentycznych 
dokumentów, że „Etnike Hetairia* nie działała 
samodzielnie, lecz w porozumieniu z rządem 
Delyannisa, z którym utrzymywała stałe ści- 
słe stosunki i zwykla wykonywała tylko jego 
rozkazy. Plan Delyannisa polegał na tem, 
ażeby z jednej strony korzystać z pomocy 
„Hetajrii*, a z drugiej strony, na wypadek 
niepowodz nia projektowanego zamachu w 
Macedonii, złożyć całą odpowiedzialność na 
ten tajny związek. 


Z Konstantynopola donoszą, że wobee 
tego, iż ambasadorowie postanowili ntrzymy- 
wać w najściślejszej tajemnicy obrady nad 
sprawą kreteńską. wszystkie doniesienia dzien- 
ników w tej sprawie są tylko domysłami. 
Wczoraj odbywała się koaferencya ambasa- 
dorów. ada 

Ponieważ przesilenie gabinetowa we 
Włoszech jest już załatwione, przeto parla- 
ment włoski zwołano na 20 b. m. 


Baron Mohrenheim ma już wkrótce o- 
puścić Paryż. gdzie spędził lat kilkanaście 
jako wszechwładny a nbasador rossyjski; przed 
odjazdem odbędzie się u prezydenta republi- 
ki w Elysće wielki obiad pożegnalny na 
cześć dyplomaty rossyjskiego. } 

Fraucuski minister skarbu wniesie w 
tych dniach do parlamentu projekt założenia 
biura narodowego dla handlu z zagranicą. 
Biuro to będzie miało jako zadanie wyszuki- 
wanie dróg odbytu dla przemysłu francu- 
skiego i obznajmianie kupeów i przemysłow- 
ców Z Warunkami targów zagranicznych, u- 
dzielania szybkich i pewaych informacyj i 
wskazówek. Informacre te będą pierwszorzę- 
dnej wartości, gdyż dostarezać ich będą kon- 
sulowie i sgenci dyplomatyczni, a prócz tego 
osobni mężowie zaufania. wybrani wśród kup- 
ców francuskich mieszkających za granicą. 

Journal des Débats zamieszeza artykuł 
sympatycznie omawiający kolonizacyę Niem- 
ców w zachodniej Afryee. 

Rewelacye Rocheforta w sprawie Drey- 
fusa, tyczące się listów cesarza Wilhelma 
skradzionych w ambasadzie niemieckiej w 
Paryżu okazały się, jak się można byto tego 
spodziewać, fałszywemi; wywołały one jednak 
w całych Niemczech oburzenie z powodu lek- 
komyślnego wmieszania osoby cesarza w tak 
drażliwą i przykrą sprawę; podnosiły sie na- 
wet głosy w dziennikach żądających odwo- 
łania z Paryża ambasadora a pozostawienia 
tam tylko generalnego konsula, czuwającego 
nad interesami niemieckich poddanych w 
Paryżu. 

Wobec ponownych zapewnień Roche- 
forta, że rewelacye jego, dotyczące udziału 
cesarza Wilhelma w sprawie Dreyfusa, SĄ 
prawdziwe, Agencya Havasa zamieszcza ko- 
munikat, oznajmiający, iż rząd kategorycznie 
i stanowczo zaprzecza rozpowszechnianym sen- 
sacyjnym wieściom o sprawie Dreyfusa. Rząd 
potępia systematycznie prowadzoną kampanię 
pewnych dzienników. polegającą na zmyślo- 
nych opowieściach, i w razie potrzeby przy 
pomocy parlamentn zarządzi środki celem po- 
wstrzymania tej kampanii. 

Przedwczoraj po południu były znowu 
demonstracye studenckie przed domem Scheu- 
rera-Kestnera i na bulwarze Saint-Germain 
przed domem Zoli. Policya jednakże w sa- 
mym zarodku przeszkodziła demonstracy0m. 
Przed ministerstwem rolnictwa, gdzie mieszka 
prezydent ministrów Móline, przed gmachem 
ambasady austro-węgierskiej i przed gmachem 


niemieckiej rozstawione były silne oddziały 
straży bezpieczeństwa. 


Według alarmujących depesz prywatnych 
z Madrytu, sytuacya w Hiszpanii jest obecnie 
taka że spodziewać się można obwołania pro- 
nunciamento. Generał Weyler staje na czele 
opozycyi, całe stronnictwo wojskowe idzie za 
nim. Merlones, pułkownik madryckiego pułku 
Maryi Krystyny i inni oficerowie zostali przez 
rząd ze swoich posad usunięci. Karlistowskie 
pismo Correo skonfiskowano. Położenie rządu 
Sagasty zachwiane. Występowanie gen. Wey- 
lera ma wszelkie cechy rewolucyi. W mowie 
bankietowej zaczepił on ostro królowę. Rada 
ministrów obraduje nad sposobami zapobie- 
żenia agitacyom Weylera. 


TELBGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Busk, 16 grudnia. (Tel. pryw.) Dzisiaj 
przybyła tu deputacya złożona z 250 osób. 
U przyjścia do pałacu witał przybyłych JE. 
br. Kazimierz Badeni. W sali recepeyjnej w 
gorących słowach przemówił stojący na czele 
deputaczi JE. ks. Adam Sapieha. Hrabia 
Badeni, dziękując, mówił w swej odpowiedzi 
między innemi o kwestyi równouprawnienia 
narodowości i o autonomii krajów, przyczem 
zaznaczył, że łaska Najj. Pana kraj nas zawsze 
opromienia. Przy śniadaniu radca Dworu prof. 
dr. Piętak wniósł toast na cześć hr. Bade- 
niego, a hr. Badeni na cześć hr. Adama Sa- 
pieby. 


Wiedeń, 16 grudnia. Wiener Ztg. ogła- 
sza: Najj Pan raczył najmiłościwiej uwolnić 
hr. Wnurmbranda ze stanowiska Marszałka 
krajowego Styryi, polecając wyrazić mu zara- 
zem ponownie Najwyższe uznanie i podzię- 
kowanie za znakomite państwu i Styryi oddane 
usługi. 

Równocześnie ogłasza Wiener Ztg. mia- 
nowanie hr. Attemsa Marszałkiem krajowym 
w Styryi. 

Wiedeń, 16 grudnia. Najbliższe posie- 
dzenie komisy! budżetowej Dełegacyi austrya- 
ekiej odbędzie się 21 b. m; plenarne posie- 
dzenie w dniu następnym. 


Wiedeń, 16 grudnia. Na jutrzejszy 
dzień zwołane zgromadzenie akademiekiego 
chrześciańskiego niemieckiego Stowarzyszenia 
zostało z powodu niedopełnienia pewnych for- 
malności policyjnie wzbronione. 

Kilonia, 16 grudni. Podczas obiadu 

na cześć księcia Henryka pruskiego, odpły- 
wającego dziś z eskadrą do Chin, wzniósł ce- 
sarz Wilhelm toast, w którym powiedział: 
Podróż, w którą udaje się książę Henryk, jest 
logiczną konsekweneyą tego, co dziad cesarza 
i jego wielki kanelerz polityką swa ugrun- 
towali, a co dostojny jego ojciec zdobył na 
polu bitew. Wzbudzający podziw rozwój nie- 
mieekich stosuaków handlowych nakłada obo- 
wiązek otoczenia ieh opieką i ochroną przed 
każdym, kto chce przeciw Niemcom wystą- 
pić. Niechaj każdy Ruropejczyk jasno zdaje 
sobie z tego sprawę, że niemiecki Michel 
tarczę z państwowym orłem niemieckim mocno 
ustawił na owej ziemi, aby wszystkim, którzy 
go proszą o pomoc, ochronę tę raz na zawsze 
zapewnić. Jeżeliby ktokolwiek Niemców w ich 
słusznem prawie chciał naruszyć lub im 
szkodę wyrządzić, wówczas na niego z opan- 
cerzoną prawicą ! 
„ książę Henryk odpowiedział, że nie po- 
tiaga go tam ani sława ani wawrzyny, lecz 
jedno pragnienie: głoszenia za granicą ewangelii 
niemieckiego cesarza. 


Telegrafowsny kurs wiedeński. 


Wiedeń , lógo grudnia 1897, godzina 
2 miaut 25 Alpsiskie Towarzystwo górnicza 
130 —, Węgierskie akevu kradytowe 880 —, 
Akcje auglo-austryackie 160—, Akeye ban- 
ku Unior 29220 Akey> kolei południowej 
7775, Losy tureckie 5975, Akcye kolei pań- 
stwo ej 334 —, Akcze kolei Lwewsko-Czer- 
niowieckiej 292:—, -procentowe galie. obli- 
geceye propinacrine z 1899 r. 9760 Akcye 
tytoniowe 150:—. węgierskie obligacye inde- 
moizaeyjna 9730, Akeya kolei Ebeatal 
260:—, Akcye banku dls krajów keronnych 
21575 4-proeentowa wsgierska renta złola 
121 50. Akeye tanxu zwiaskowesoq 253 50 


Rubel papierowy 12650, Węgierska re'a 
papierowa 9945, Kredytowe ziomewi 445 —. 


Kredyty 35025 biszamursnia 24550 Usps- 
sobienie słabe. 


Odom cdyieózy pużcktaz MM BIEG FyneF] 


u 


Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. października 1597. 


fPrzyjazdy i odjazdy pociągów podane są podług zegara środkowo-europoejskiego). 


Nadesłane, 


EA A 
Poega Pociag | 

Dr. Jana Pern d o Lwowa | posp. | osob. | ze L Wow a 
Lekarz chorób wewnętrznych przeprowadził przych. o g| É odeh. v g. | 


| 4 Podwołoczysk na dworzec Podzameze Do 
Z Podwołoczysk na dworzee główny 
Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy), z Orłowa, 
Chabówki. Jasła przez Rzeszów; z Orlfowa, Chabówki. 
Jasła, Jwanicza, Rymanowa. Sanoka, Smubora i Uhyrowa 
przez Przemyśl 
Z lekam (Bukaresztu, Gałach, Jass), Suezawy, Kimpolunga, Ita- 
dowiec, Seretn, Berhometn, Nowosialicy Husiatyna i Ka 
I1HZ4 
Z Janowa 
Z Tarnopola i Brodów na dworzec Podzawcze 
| Z Ławocznego (Pesztn) Kałusza, Chyrowa, Stryja 
4 Tarnopola i Brodów na dwerzee główny 
Ze Sokala i Rawy ruskiej 
Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy), Wieli- 
eski. Mezo laborez, (Vesztn), Chyrowa przez Przemyśl 
Z Jarosławia 
| Z Janowa 
Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Chabówki, Nowego 
Sacza przez 'Farnów, Rzeszów lub Przemyśl, Rawy ruskiej 
przez Jarosław, Sambora przez Przemyśl 
Je Skolego i Stryja Kałusza, Uhyrowa 
| 4 (uerniowiec, (Bukaresztu, Gałaci. Jass) lekan. Suczawy 
ładowiac, Berhometn, Szeparowiec-Kniażdw., Kórósniezó 
| łlusiatyna. Kułnsza 
| 4 Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Kopyezyniee, Husiatyna Bro- 
dów ns dworzec Podzamcze 
lz Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Kapyezyniec, 
l Brodów na dworzec główny 
5j Ze Sokala, Bełzca i Jarosławia przez Rawę ruską 
Z Podwołoczysk (nijawa Odessy) Podwysekiego, rodów na 
| dwor:ec Podzau:eze 
45) A lekam (Bukaresztu, Gałach, Jass), Suczawy, Radowise, Rerho- 
metu, tylko w poniedziałek, Seretu, Kozowy 


Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy; Fodwysokiego, Brodów, na 


Krakowa (Wiednia), Rozwadowa i Nadbrzezia, (hyrowa- 
Sambora, Mezó Laboreza (Pesztu), Sanoka, Rymanowa, 
Iwonicza, Krosna przez Przemyśl, Rawy rus. przez Jara, 
sław, Jasła przez Rzeszów, Rozwadowa, Nadbrzezia, Ur- 
łowa przez Tarnów 

ławocznego (Munkacsa, Pesztu), Chyrowa 

Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) È Brodów z dworca głównegu 

| Podwysokiego 

Ickan (Gatacza, Jans, Bukaresztu), Kozowy, Radowiee, Kim- 
polunga, Suczawy 

Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworca Podzamcze 
Podwysokiego | 

lekan. Kórósmezó, Husiatyna, Nowosielitzy, Berhomethu, Ra- 
dowiec, Suczawy i 

Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina), Rozwadowa, Nad- 
brzezia, Orłowa przez Tarnów 

Janowa 

Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wroeławia, Berlina), Chy 
rowa, Mezó Laborcz, (Pesztu), Sanoka, Rymanowa, Iwo- 
nieza, Stróże przez Przemyśl i przez Tarnów 

Skolego. Kałusza, Chyrowa 

Sokala, Rawy ruskiej, Bełzea Jarosławia 

Podwołoczysk i Brodów z dworea głównego, Kopyczyniee, 
Hnsiatyna, Podwysokiego i 

Podwołoczysk i Brodów z dworea Podzameze, Kopyczyniee, 
Husiatyna, Podwysokiego 

Ickan (Jass, Gałacza, Bukaresztu), Kozowy, Sopowa, Serathu 

Podwołoczysk (Kijowa, Odessy)i Brodów z dworca głównego 

Podwośoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworca Podzamcze 

Czerniowiec Kałusza, Hnsiatyna, Kóromózó, Serethu, leka 
(Jass, Gałaeza Bukaresztu) 

Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina), Rawy ruskiej przez 
Jarosław, Jasła przez Rzeszów, Chabówki przez Rzeszów 
lub Tarnów 

Stryja 

Jarosławia. 

Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wroeławia, Berlina), Mezc 
Laborcz (Pesztu) 

Sokala Rawy ruskiej. 

Tarnopola z dworca głównego. 

Łuwocznego, (Munkaesa, Pesztu) Chyrowa, K ałusza. 

Tarnopola z dworca Podzamcze. 

Janowa 

Ickan, (Jass, Gałacza, Bukareeztu) Husiatyna, Kałasza, Sze- 
parowież, Ku Nowosielitzy, Berhomethu, Serethu, kado- 
wiec, Kimpolungu, Suezawy. 

Krakowa, (Wieania, Warszawy, Wrocławia, Berlina) Chyro- 

wa, Sambora, Sanoka, Rymanowa, Iwonioza (przez Prze- 

myśl) Jasła, Chabówki, Orłowa (przez Rzeszów), Chabów- 
ki, Oriowa (przez Tarnów), Rozwadowa 


się na ul. Pańską l 6 (parter). 
Afisze pod tytułem is 


PROFANACYA 


nie pochodzą od firmy 


Kauczyński % Oberski. 


Przyjechali! du Lwowa 
dnia 16 grudnia 1847 
HOTEL GEORGE. 

PP. Ks. J. Świdrygiełło z Tarnowie, Hr. St. 
Predro z Wybranówki, Br. M. Błazowski z Nowo- 
siółek, Z. Mochnaeki z Toustołóg, M. Brykczyński z 
Pacykowa, J. Jabłonowski z Zagwożdzia, Z. Jaio- 
szyński z Brudnik, E. Obertyński z Udnowa, M. 
Komarnicki z Jarosławie, S. Moysa z Rudnik 

HOTEL IMPERIJAL. 

PP. M. hr. Rey z Przecłuwia, H br. Myciel- 
ska z Sarnek doł. L. hr. Dębieki z Jaworowa, St. 
br. Hagen z Wielkich ucz, W.! Gniewosz z Potoka, 
E. Mioowski z Tuezempy, dr. M. Krzysztofawiez z 


Załucza. 
ROTEL EUROPEJSKI. 

PP. St. Białoskórski ze Staj, J. Romer z Gron- 
dy, A. Fabian z Warszawy, D. Czaykowski z Prze- 
myśla, A. Raszewski z Russociec, S. Zaleski z Ros- 
eyi, W. Sroczyński z Bolesławia. 

HOTEL BELLEVUE 

PP. Dr Tiegermann z Drohobycsa, F. Ski- 
biński z Kremsir, K. Durkiewicz z Warszawy B 
Skrzyński z Morawicy.j 


Wystaw; 1 


Hnsiatyna, 


dworzeeć główny 

Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Wieliczki, Orłowa. 
Rozwadowa. Nadbrzezia, Sambor: i Chyrowa przez Przawmyśl 

2 Krakowa (Wiednia, Berlina, Wroclawia) z Jasła przez Rze- 
sżow, 5 Rawy ruskiej przez Jarosław, z Jasła, Krosna 
Iwonieza, Rymanowa, Sanoka, Mezö-Laborea, (Pesztu). 
przez frzemyśl 

Z lekan, Suczawy, Radowiec, Berhoruetu (z wyjątkiem ponie- 
działku) Nowosielitzy, Kałusza 

Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy) Wieliczki, 
Rawy ruskiej prze» Jarosław, Orłowa, Mszany, Jasła 

| Krosna, Iwonieza, Rymanowa, Meso- Laboreza przez Przemyśl 

Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Brodów, na dworzec Podzam 
cze, Krpyczyniee, Podwysokiego 

Z Ickan (Bukaresztu, Jass, G ataca) suczawy, Kinpolunga, Ra- 


6:45 
705 


NIIEPEG, 


Nieustająca Wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha 1. 10, pierw- 
sze piętro, jest otwarta codziennie od godziny 
10 przed południem do godziny 5 popołudniu. 


1050) — || 
— |1100 f| Do Podwołoczysk i Brodów z dworca głównego, Kopyczyniee. 
i Husiat; aa. 
— |1127 | Do Podwołoczysz i Brodów z dworca Podzamcze, Kopyczyn:ee, 


Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 et, dowieę Slobody rung, Kórósmezó, Huslatyna, Kozowy 
w dnie powszednie 30 ct. — Dia członków Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Brodow, Kopyczyniee ı Pod- 
wstęp wolny wysokiego ns dworzec g4ówny, 
ż A Ze Siryja, Chęrowa Husiatyrna. 
Muzeum imienia Lubomirskich | Z Ławocznego (Pesztu), Stryja, Kałusza 5 


CWAG T~ ' Czas środkowo-enropejski różni się od ezasu lwowskiego o 36 
minut, a mianowicie 12 godz. w czasie środkowo-europejskim, = 
12 godzinie 3% minut czasu lwowskiego. 


otwarte codziennie od godziny 9 rano do g. 
1 z południa z wyjątkiem niedziel i świąt 


uroczystych, we wtorki zaś i piątki od go- Nocne godziny od 6 wieczór do 559 rano objęte są tłastemi ramkami. — Biuro informacyjne e. k. kolei państwowych przy ulicy Trzeciego Maja w Hotelu 
dziny 8 do 5 po południu. Beverial, udziela wyjaśnień «© spawach kolejowych. sprzedaje wszelkiego rodzaju bilery jazdy | rozkłady jady w formacie kieszonkowym 
A E, = EC a o aaa 
a Cis pasa sadia płacą zĄdzją i płacą ¿adala 
C ennik Losy z reku 1554 po 350zł. mk.4pr. 1595) 160 -$ alie. puj. kraj. zr. 183 za 100 aż.6 pr —— —— Orern. krayia Ter. ton D a e 1083 
RF AF i A „ 1860 po 50U zł. wa. 5 pr. 143 — 14350 X" 2 m, leg n 4p. — =. osy fund. arc. NUdOlAa i Zk. 
Iwowskiejlzby handlowej i przemysłowej r r 3860 po 10y zł £ pr. "0 168— 160 — A (693 za 200 Go 9760 28.50] Salma 40 zł mk.. . . . . 7425  15.— 
F e à : soy > z RB) y » = 
Lwów, d. 16 grudnia 1897. płacą żądają 3 a 358% po I0U zł. 188 — 169 — „  oblig.prop.zr.1889za 100 zł.4 pr. 97.60 9850| Pożyczka m. Salzburga 20 zè. 23. — 30. 
: : a 154 po G0zł. 138— 189— | Pożyczka minsta Lwowazr 1896 zo 5t. śżenoia 40 zł. mk. . r 79 - 80.— 
1. Akeye za sztukę. Boze ai Listy zast. towen. państw. pa jọD 100 zł. 5 pre. . —— 96.— 9635] Pożyczka m Stanisławowa 20 zł. 45 — 47 — 
Kol Kar. Lud. po 200 zł. mk e sł 5 pie. je 151.75 15275|] Renta włoska z3 100 kor. 4 pre. „ --— — a B m. Dg e 41, pr- a je — 
el. g. Kar. Lud. po 209 zł. mk. s PoźyszFaserk. preu za {00 frank. ? pr 3650 375 - N oU zA A pr E 4 — 
Kol. Lwów.-Czern.-Jassy po 200 23. Mug państwa (wszystkich w Radzie państwa ck odl. a. kolej. za 400 frank. 58.95 59.45] *uldstem 20 zł. mk. í 57—  60— 


zł. wa. w srebr. . . . . 
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a. 
kred. gal. po 200 zł. w. a. 


raprezentewanywj krsiów «orannyehi 
Asstr. renta złota wolna od podniku 
za 160 zł. 4 pie. 


3. Akcye banków (7a sztukę). 


F. Listy sasznwme. Oblig. hipoi. i liaty dłużne 
Banku Anglo austr. 120 zł. 159.76 160 25 


12170 12190 (za 160 zł Nom.). 


Garbarni w Rzeszowie po200zł.wa. BGsic. ranta w wal, kor. wolna od Anglo Auztr. banku los. w 30lat4'jjpre. ——  —.—| Peszt. banku handi. 500 zł. 1400 — 1410 — 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- pudutku aa YOO kr. 4 prz 10160 10180) Ausi: z«kł.rred ziem. lcs. w5Dlat4pr. 98.40 99.40] Zakł, kred. dla handlu i przem 349.— 349.50 
temLipińskiego po 500 koron wa. J i A à 3 „ obl prem zr.18803pr.117.— 117.80 WIE. banku kredyt. 300 zł. 18.— 379.— 
+. Qhilgae:s zalsjyoa. < = Gg” e  „ liB9spr. 11775 118.50 Dolno austr. tow. auk 500 zł. 760 — 770 — 
LI. Listy zastawne za 100 zł. Kei. Srcyma. iiorachtaza OG pr. 99. - 100.—|] Bakewinari zak? kred. ziem. loa,% pr. 104 — 104.50] Gal banke hipot. 200 zł. . + « 390— 33303 
r A Kul Uzrary. Sietiety W złocie weine A TET a low.4pr. 9625 9675] « «œ  dlahandlui przem 200zł -—  -- 
Banku h. g. 5 lę wa. wyl. z 10*/, pr. 4 od podmiku Za 100 zł 2 pr. 120.15 12115] Bal Fo bankship opr prem los.5pr.110.— 111.—| Banku dla kraj. koronnych 200 zł 219.— 219 50 
” n „Aja la n los w 50 me © a za 2i: Maa cj Ą pr. UDRiATAE: e = 2 „ dls 50 tat Ńję pr. lvo — 100 60 s Auztro-węg. „600 Zł. ACR 946 — 943 — 
% „nk i a” nw601.po200K. > aber _ z > 25150 254.-— „ GÓRE a n “iist ea 290 = n, Związkow. (Unionbank) 300 zł. 29150 292 — 
D kraj. 41, ję w. a. los w 51 l. X Kol. Dimara. Franuwsba dósefa ia koron $ er. . ; 96.75 97.25] zesk banku związk. 100 zł. . 133.— 133.50 
» m 4 w. a los w 57l > 100x408 pr. A . . . . 12750 12850) tai. Tow kred. zie: 4pr los.5Glat 97.25 97.50] /ivmostenska banka 100 128.— 128 50 
Tow. kred. gal ziem. 4 a (pierwsza © Ko! Arcyka. Rudolfa w wsi kor. = 5 „ K%gr.los 41 lat 97— 97.80 K Ak Pebr 4 h 
emisya) . . . . . a= inz ug podatku za 200 kar. 3 pr. 9)— 100— a E A a 4%pr. stara . 98.— 98.75 I OC WEJ ALLOW 
Tow. kredyt galic. ziemsk. 4*/, © Ki Karola Ludwika po 6: s), mk. WE .  „ 4pr za200kor. 96.50 9670| Rukow, kol. lok. (ako. pierwsz. 200zł. 210.— —— 
los w 41%, lat . "a fiatawpi. shaya; 5 pra.) 21250 21350| Banku krajowego dls Gxlicyi Lodom w, j»  » (akeyezakład. 300zł. —.— e 
Aj, los w 56 lat : i 4, pr- 5I lat ewrużza . 100.65 101.65 f Kolei półn. cea. Ferdyn. 1000 zł. mk 3400.— 3415 — 
ni Ubiięnera olsrwnsoństwa (Kolejowe). Banku krajcwego oblig. komen Ż Kołomyj. kol. lekal. (ake. pierw.) 206zł —.—  —-— 
LI. Obligi za 100 zł. a Kolei Are. Albrechta za 36) 4. p7. 113.20 114.— | Ex saya 5 pr. R SEE- 102.15 103.15 į Kol. Lwów-Bełzee (akc. pierw.) 200z} — —  —— 
à AG e „ w złocie wa 20 zę 5 pr 138.—  --—| Banku krajowego oblig. komun. 3 „ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . 293 — 294.7 
Gal. funduszu propinac. jo W.A. a, Ku. wuyskiej zauk. sa 209, 1000 fumiscya 42 lat za 200 kor. 4t, pr. 100 — -— , wachodn -galis -lokaln. 200 zł. . 196 — 200. — 
Bukow. funduszu propin. Si W. a. = 5000 zł. 4 pre. 28 9950 10050) Benkukraj a. 5%, late 300kor kpr 98— 99.—}  „ państwowych 200 zł. e oz SAM 
Komunalne Banku kr. 5 l ( - M.) wy Eo: Czeskie amiss. z w, 136852 20G .  „ Ob) kat (3a zs RO kor. ápr. 97.50 98.50 „ południowej 200 zł . . 33250 833 — 
„com "a n R an) x „hau. Pie A. 9975 100.5] Austrc węg haikut0t, lat los. & pr. 100.10 101.-|  „ »ęgier. galicyj. 1. 200 zł. 212.25 313.29 
Pożyczki kraj Ga włoko 127 w Eol bukawins e) iobnin. ge XX k a Bu lat log 4 pr. ~om == Austr. Tow. żegi.cs Dunaju 500 zł. mk 439 — 442 - 
w T aa ye kor. & pró . R 1 99 — 5 
4 E 4*„wa. z roku 1881 £ Hel gal Kayla dadwiie 2, Me 99 R G. (óliyuege z prawem pierwszeństwu zal 0 zł nom. L. Akcye Przedsiębiorstw przemysłowych 
n Ag po 200 koron 260 mł. 4 tr. 466. + . . 99.15 10015] Czesk. «olei półn za 300 zł. 5 pr 104— —.— | Tow kopalń węgla w Britx 100 zł, 233 — 285 © 
z roku 1853, Ban © Kei Iwewsko-ezern jesakio: z r. i54 Tow. żegi. par po Dunaju za 160 i 400 Galic. karpackie naft. tow. 500 kor. szą +00 
Pożycz. a. Lwowa 4'/, po 300 koron zw ZG Kor. $ pi. 9940 10v.40] z Apr o... , . . 107.50 10850] Austr. tow. górnieze Alpine 100 zł. 127.40 127. 
Wsi Areyks. Rudeita (Saizi mias- Tuw. Łegi.psr po Dunaju Kn..z18864pr 116.75 117.50] Prazriego tow. żelszn. przem. 300zł. 675— 673 — 
IV. Lony. gez} że WE warek 4 pre 12010 123110] Kola: p in.uez Fard. ew. ar. 188864 pr 10043 10145f Sckodnisy 5: kor. . . . . 590 — 595. 5 
, i A i 2 " R - „ 18574pr 10050 10150) Tursek zarz. tyżoniow. 500 frank. =- = 
Miasta Krakowa C. Ulur satsiwe iarajew keront uegierszewi: P e e - 7 418984 pr. 10125 10225f Triřsii tow Kop. węgla 70 zł 165 — 167 
» Stanisławowa Weg złota renia ra 1 0 zł 5 pre K 4 JE - „ tMi sp: 10050 10150 W. Wekal 
V. Monety mo % sf XT. R ZN) Koi. Lwow-l'zer.-Jarug ai. IRBA m "i: . PPN ; 59.22." 
i Ap j kan 4 pr ? 10065 10165 zł. + nr. A 92 — 93.— f Berlin za 106 marek 5 pr 59.12.5 59. 65 
Dukat cesarski „ki. prap. SB 10% w św, 4 100.55 10185) kolei iwow-eseu. © r. i884 me TSG Londyn za 10 funt szi 4 pr 120 55 1206 
Napoleond'or „ pirer]. lg za ula? 1 . 137.75 13515 a á pr ~. . 9875 99.75] Paryż za 130 fran. | 47.77.56 41.58 
Pól aporygł . . . . o poż prame ar [ò z, 152 — 153 —| Gai Kol ick wschodn.za tôu zt pr 99.25 99.75] Petersburu za 10G rzhii 6 pr. —= 38 
Ruhel rosyjski srebrny I 3 172— 153—| Wig va! «olei eia 1570) za 200 ze. „A 10820 10920] Fieimieckie banki . . . . . — m 15.70 
A W. papierowy — À f i » n 187828200 z? Syr. 108.— 109.— | Wsoskie banki © 45.60 45." 
100 marek niemieckich > Obliguace inderznreoyine „ IRET JO sł 4 rr. 98.30 99.30] Frunceużkia banki . —_— Tgb 
| Kroner: i: Slavo ca AOR Wł SWŻ —— =— ; Rz mjcarskia banki 47.50 47.56 
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Licytacye. marca 1548 takze ponizej tej eguy, kazdym 


razem o godzinie 10 przadpoł w sali rozpraw 
(3880 1—3) 


Kuratorem nieznanych wierzycie Je% 
PE Długoszowski c. k. notaryusz 
C:eszanowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 


w. a Z pia us rzecz Towarzystwa Zaliczx0- 
wego w (ieszanowie. 
Cena wys ołana wynosi 2745 zł. wa. 


tegoż sądu publiczną sprzedaż licytacyjną ] 
Zakład 274 zł. 50 et 


L. 7787 nieruchomości połszonych «od lk. 293 w Cie 


— 


C. k. Sąd powiatowy w Cieszanowie za- 
rządza na dzień 1 lutego 1898 za cenę sza- 
cunkową lub powyżej tejże, a na dzień 4 


szanowie, objętych wyk. hp 477 księzi gr. 
tejże gminy i będących własaością Michała 
Mikuły a to w celu wydobycia sumy 270 zł. 


n ‘OO o u EA 


Warunki licytacyjne i wyciąg hipote- 
czny przejrzeć można w registraturze tego 
Sądu. 


Cieszanów, 20 listopada 1897. 


L. 15170 (9784 3—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Jarosławiu po- 
daje do powszechnej wiadomości, że w spra- 
wie egzekucyjnej Galie. Zakładu kredytowego 
ziemskiego w likwidacyi we Lwowie przeciw 
Maryannia Piśko, Błażejowi Besterowi, Ka- 
tarzynie Pisko, Michałowi Górskiemu, Kata- 
rzynie Górskiej i Piotrowi Kudle w Pełki- 
niach o zapłacenie kwoty 580 zł. a w. z pn. 
odbędzie się dnia 17 stycznia i 18 lutego 
1898 każdym razem o godzinie 10 przed po- 
łudniem przymusowa sprzedaż realności lwh 
285 gm. Pełkinie Maryanny z Kudłów Piśko 
wdowy po Michale własnej, 1/2 realności l. 
wyk. hip. 165 Katarzyny Piśko w 3|16, Bła- 
żeja Bestera w 3/16, Michała Górskiego w 
116 oraz Katarzyny z Goreckich Górskiej w 
1/16 własnej, realneści lwh. 405 Błażeja 
Bestera i Katarzyny Pisko własnej,, realności 
lwh. 517 Piotra Kudły własnej. 

Cenę wywołania stanowi dla realności 
lwh. 405 i 1/2 realpości lwh. 165 łączna su- 
ma 1370 zł. zaś dla realności lwh. 285 i 517 
łączna kwota 780 zł. 

Wadyum zaś 100/, tejże. 

Kuratorem wierzycieli niewiadomych u- 
stanowiono adw. dr. Münza w Jarosławiu. 

Resztę warunków licytacyjnych, proto- 
kół opisanis przynależności, akt oszacowania 
i wyciąg tabularny można przejrzeć w tusą- 
dowej registraturze. 

Jarosław, 80 września 1897. 


L. 21151 (9818 3- -3) 

C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi podaje 
niniejszem do powszechnej wiadomości, że na 
prośbę Kasy oszezędności miasta Kołomyi do- 
zwoloną została w celu ściągnięcia kwot 
190 zł. i 190 zł. i 3915 zł. 26 et. egzeku- 
cyjna sprzedaż realności dłużników Jony Wa- 
kun vel Unger i Malii Wakun vel Unger 
własnej w Kołomyi pod Nr. 225 położonej 
wyk. bip. 1. 618 ks. gr. dla I. dziel. miasta 
Kołomyi objętej w dwóch na dzień 11 sty- 
cznia 1898 i 15 lutego 1898 każdym razem 
o godz. 10 przed południem wyznaczonych 
terminach, że pomieniona realność na pier- 
wszym terminie tylko za lub wyżej ceny sza- 
cunkowej w kwocie 8000 zł., która służyć 
będzie oraz za cenę wywołania, na drugim 
terminie zaś także poniżej takowej zostanie 
sprzedaną, że każdy chęć kupna mający obo- 
wiązanym będzie kwotę 800 zł., do rąk ko 
misyi licytacyjnej złożyć, że dla wszystkich 
tych, którymby uchwała licytacyjna doręczo- 
ną być nie mogła, lub którzyby na rzeczoną 
realność później prawa rzeczowe nabyli, ku- 
rator w osobie adw. dr. Staubera z substy- 
tucyą adw. dr. Wieselberga został ustanowio- 
nym, wreszcie, że akt oszacowania w mowie 
będącej realności, tudzież bliższe warunki li- 
cytacyjne w tusąd. registraturze mogą być 


przejrzane. 
Kołomyja, 20 listopada 1897. 

L. 4936 (9838 3—3) 
C. k Sąd powiatowy zawiadamia, że 


na zaspokojenie wierzytelności Towarzystwa 
zaliczkowego w Strzyszowie w kwocie 180 zł. 
z pn. dozwoloną została sprzedaż egzekucyjna 
realności whl. 124 dla gm. kat. Czudec obję- 
tej do Jana Pałki należącej. j 

Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 
publiczną w Sądzie tutejszym w dwóch ter- 
minach 18 stycznia 1898 i 1 lutego 1898 
każdym razem o godzinie 10 przedpołudniem. 

Cenę wywołania stanowić będzie wartość 
szacunkowa 943 zł. poniżej której w terminie 
pierwszym realność sprzedaną nie. będzie. 

W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę 

Wadyum przy lieytacy! złożyć się ma- 
jące wynosi 94 zł. , , , 

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 
akt szacunkowy przejrzeć można w registra- 
turze Sądu tutejszego. 

Strzyżów, 2 grudnia„1897. 


L. 12750 (9780 3—3) 

W dniach 21 stycznia 1898 i 22 lute- 
go 1898 każdym razem o godzinie 10 rano 
odbędzie się w tutejszym sądzie publiczna 
lieytacya realności w Delatynie pod łk 205 
położonej wyk. hip. lb. 889 księgi gruntowej 
gm. Delatyn objętej. na zaspokojenie pretensy! 
Joela Regera przeciw Iwanowi Dociak Tana- 
zego w kwocie 28 zł a w. z pn. 

Cena wywołania 51 zł. 

Wadyum 5 zł. 10 et. a. w. l 

Przy drugim terminie zostanie powyż- 
sza realność także niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną. ; m 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 
stanowiono dr. Boreckiego. : j 

Protokół oszacowania i wyciąg hipote- 
czny oraz bliższe warunki lieytacyjne przej- 
rzeć można w tusądowej registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Delatyn, 30 września 1897. 


L. 9854 (9820 3—3) 

W c. k. Sadzie obwodowym w Rzeszo- 
wie odbędzie się celem zaspokojenia wierzy- 
telności e. k. uprzyw. gal. akcyjnego Banku 
hipotecznego we Lwowie w kwocie 24V zł. 
z pn. w dniu 20 stycznia 1898 i 24 lutego 
1898 zawsze o godz. 10 rano przymusowa 
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sprzedaż realności lwh. 31 ks. gr. gm. kat. 
Rzeszów Władysława 1 Twofili Bieńkowskich 
własnej. 

Cena wywołania wynosi 3000 zł. 

Wadyum 708 zł. 

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w registraturze. 

Knratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Uiberal ze substytycyą adw. 
dr. Wachtla w Rzeszowie. 

Rzeszów, 19 sierpnia 1897. 


L. 21392 (9819 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi podaje 
niniejszem do powszechnej wiadomości, że na 
prośbę Kasy oszczędności miasta Kołomyi do- 
zwoloną została w celu ściągnięcia kwot 
68 zł. 88 ct., 68 zł. 88 et, 68 zł. 88 ct. i 
1225 zł 1 ct. a. w. z pn. egzekucyjna sprze- 
daż realności dłużników Herscha Leizora Got 
i Rosy Got własnej w Kołomyi pod Nr. 578 
położonej wyk. hip. 1. 190 ks. gr. dla I dz. 
miasta Kołomyi objętej w dwóch na dzień 
11 stycznia 1898 i 15 lutego 1898 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem wy- 
znaczonych terminach, że pomieniona real- 
ność na pierwszym terminie tylko za lub 
wyżej ceny szacunkowej w kwocie 2915 zł. 
50 ct., która służyć będzie oraz za cenę wy- 
wołania, na drugim terminie zaś także poni- 
żej takowej zostanie sprzedaną, że każdy chęć 
kupna mający obowiązanym będzie kwotę 
291 zł. 55 do rąk komisyi licytacyjnej złożyć 
że dla wszystkich tych, którymby uchwała 
lieytacyjaa doręczoną być nie mogła, lub któ- 
rzyby na rzeczoną realność później prawa 
rzeczowe nabyli, kurator w osobie adw. dr. 
Staubers z substytucyą adw. dr. Hullesa zo- 
stał ustanowionym, wreszcie, że akt oszaco- 
wania w mowie będącej realności, tudzież 
hliższe warunki licytacyjne w tus. registra- 
turze mogą być przejrzane. 

Kołomyja, 20 listopada 1897. 


L 4330 (2852 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Bieczu zawia- 
damia, że celem zaspokojenia resztującej pre- 
tensyi Jana Zabawy w kwocie 8 zł. 40 ct. 
z większej 18 zł. 40 ct a. w. z procentem 
50/, od dnia 1 grudnia 1688 bieżącym, ko- 
sztami gądowemi w kwocie 12 zł 12, ct. 
oraz egzekucyjuymi w kwotach 94 ct., 1 zł. 
391, ct., 94 ct., 84 ct., 1 zł. 33'/, ct., 94 et 
1 zł. 58 ct, 84 ct., 84 et, 1 zł. 31), ct., 
84 ct, 4 zł. 43 et. odbędzie się w tymże 
Sądzie licytacyjna publiczaa sprzedaż ciała 
hipot. whl 614 gm. kat. Biecz objętego we- 
dle karty B. poz. 1 dłużnika Tomasza Bochni 
własnego w dwóch terminach t. j. w dniu 
20 grudnia 1897 i w dniu 24 stycznia 1898 
każdym razem o godz. 10 rano. 

Wadyum wynosi 40 zł. w. a. 

Wyciag hipoteczny, protokół oszacowa- 
nia sprzedać się mającej realności, Oraz re- 
sztę warunków lieytacyjnych przejrzeć można 
w registraturze sądowej. 

Biecz, 25 września 1897. 


L. 7522 RET (9860 2—38) 
C. k. Sąd powiatowy ogłasza, że celem 
zaspokojenia wierzytelności Salomona Mort- 
kowicza wynoszącej 19 zł. 20 et. w. a. Z pn. 
odbędzie się egiekucyjna sprzedaż przez pu- 
bliczną lieytacyę 2/6 części realności pod lk. 
67 położonej objętej wyk. hip. 1. 167 w ks. 
gr. gm. kat. Bobrowa wedle poz. 3 karty 
własności do masy spadkowej dłużnika Jana 
Kuzary należącej w Sądzie tut. w biurze 
Nr. 2 w dwóch terminach mianowicie dnia 
28 lutego i dnia 31 marca 1898 każdym ra- 
zem o godz. 10 przed południem. 
ena wywołania 58 zł. 33 et. 

Wadyum 5 zł. 84 et. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 
stanowiono p. adw. dr. Friedberga z zastęp- 
stwem p adw. dr. Fiscblera. A 

Resztę warunków licytacyi, wyciąg hi- 
poteczny i akt oszacowania przejrzeć można 
w registraturze. 


Dębica, 18 listopada 1897. 


L 8089 ~ (4786 2—3) 
„0. k. Sąd powiatowy w Kolbuszowej 
podaje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności Mojżesza Kurza w Kolbuszowej 
w kwocie 42 zł w. a z pn. odbędzie się w 
tym Sądzie dnia 25 lutego 1898 i dois 30 
marca 1898 każdym razem o godz. 10 rano 
egzekucyjna sprzedaż przez publiczną licyta- 
cyę całej realności wyk. hip. 1. 17 ks. gr. 
gm. kat. Mechowiee objętej dłużnika Wojcie- 
cha Kosiorewskiego własnej. 

Cena wywołania 1420 zł. w. a. 

Wadyum 142 zł. w. a. 

Rrsztę warunków licytacyi, wyciąg hi 
poteczny i akt oszacowania przejrzeć można 
w regisiraturze tego Sądu. 

. k. Sąd powiatowy. 

Kolbuszowa, 8 października 1897. 


L. 6248 (831 2—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Dobczycach o- 
głasza, iż celem zaspokojenia wierzytelności 
Abrahama Hirscha Amsterdama jako cesyo- 
naryusza Hersza Seslera w kwocie 317 zł. 12 ct. 
a. w. z pn. odbędzie się w tut. Sądzie w 
dniach 28 stycznia i 25 lutego 1898 o go- 


Gazeta Lwowska Nr. 287 z dnia 17 grudnia 1897. 
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dzinie 10 rano egzekucyjna licytacya resl- 
ności pod lk. 396 w Dobczycach położonej 
lwh. 396 ks. gr. gm. kat. Dobczyce objętej 
Jędrzeja Paciaka własnej. 

Cena wywołania 2425 zł. w. a. 

Wadyum 242 zł. 50 et. a. w. 

Resztę warunków licytacyjnych akt o- 
szacowania i wyciąg hipoteczny przejrzeć 
można w tusąd. registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanawia się p. Jana Glasera, zastępcę c. k. 
notaryusza w Dobczycach. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Dobczyce, 21 października 1897. 


L. 11745 (9778 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy miej. del. w Sa- 
noku podaje do wiadomości, że w celu zaspo- 
kojenia wierzytelności Franciszka i Franciszki 
Stączków w kwotach 65 zł. 52 et. i t. d. 
z pn. odbędzie się w zabudowaniu tegoż są- 
du w sali nr. 24 w dniach 24 stycznia 1898 
i 22 lutego 1898 każdym razem o godz. 10 
rano publiczna przymusowa sprzedaż real- 
ności wedle whl. 239 ks. gr. gm. Jaćmierz 
własność Katarzyny Stączkowej i Tomasza 
Stączka względnie jego spadkobierców Jana, 
Pauliny, Józefa, Domiceli, Jędrzeja i Pawła 
Stączków stanowiącej. 

Cena wywołania wynosi 870 zł. niżej 
której na pierwszym terminie sprzedaż nie 
nastąpi. ; 

Wadyum ustanowiono na kwotę 87 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
przejrzeć w tut. Sądzie. | i 

O rozpisaniu lieytacyi uwiadamia się 
stromy interesowane a tych wierzycieli, któ- 
rzyby dopiero po dniu 15 stycznia 1897 jako 
dniu wystawienia +xiraktu tabularnego hipo- 
tekę uzyskali, lub którymby uchwała niniej- 
sza lub późniejsze w tej sprawie zapaść ma- 
jące z jakiegokolwiek powodu nie mogły być 
doręczone, niemniej wierzycieli z miejsca po- 
bytu niewiadomych do rąk ustanowionego 
niniejszem kuratora w osobie pana adw. dr. 
Flakowicza ze substytueyą p. adw. dr. Iskrzy- 
ekiego jako też zapomow4 niniejszego edyktn. 

Sanok, 21 października 1897. 


L. 11438 (9842 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Zaleszczykach 
podaje do wiadomości, że w tymże Sądzie 
odbędzie się publiczna sprzedaż realności w 
Kołodróbce położonej wedle whl. 109 ks gr. 
tejże gminy dłużnika Iwana Germana własnej 
na zaspokojenie pretensyi Itziga Kimelmana 
w kwocie 318 a. w. z pn. dnia 8 lutego i 8 
marca 1898 każdym razem o godz. 10 rano 
a to na pierwszym terminie tylko za lub wy- 
żej ceny szacunkowej, na drugim zaś poniżej 
takowej. 

Wadyum wynosi 207 zł. 70 ct. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tut. 
registraturze przejrzeć. 

Dla wierzycieli, którymby rezolucya li- 
cytacyjna doręczoną być nie mogła lub któ- 
rzyby po wydaniu wyciągu tabularnego do 
tabuli weszli, nstanowiony kuratorem adw. 
dr. Markussohn. 

Zaleszczyki, 14 lutego 1897. 


L. 2552 (9797 1—3) 

„0. k. Sąd powiatowy w Wiśniczu za- 
wiadamia, iż celem zniesienia wspólnej wła 
sności realności lwh. 130 ks. gr. gm. kat. 
Krolówka objętej Rozalii z Tworzydłów Ja- 
roszowej w 6/30 częściach, Jana Tworzydły 
w 18/30 ezęściach i Marcina Tworzydły w 
6/80 częściach własnej, przeprowadzi sprzedaż 
powyższej posiadłości w dwóch terminach 
mianowicie dnia 27 stycznia 1898 i 28 lute- 
go 1898 roku każdym razem o godzinie 10 
przed południem. 

Wyciąg bipoteczny, protokół oszacowa- 
nia i resztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć można w registraturze sądowej. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony A- 
leksander Runge notaryusz w Wiśniczu. 

Wadyum wynosi 275 zł. 

Wiśnicz, 29 września 1897. 


L. 18438 (9785 1—3) 

W dniach 28 stycznia i 1 marca 1898 
każdym razem o godz. 10 rano odbędzie się 
w tutejszym Sądzie publiczna licytacya real- 
ności w Różniatowie położonej wyk. hip. 1 
67 księgi grunt. gm. Różniatów objętej na 
zaspokojenie pretensyi Efroima Steinbrucha 
w kwocie 300 zł. w. s. 

Cena wywołania 3560 zł 

Wsdyum 356 zł. 

Przy drugim terminie zostanie powyż- 
sza realność także niżej ceny wywołania 
sprzedaną. 3... 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 
stanowiono dr. Grabowskiego z Jarosławia. 

Protokół zastawniczego oszacowania 0- 
raz bliższe warunki lieytacyjne przejrzeć mo- 
żna w tusądowej registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Jarosław, 5 listopada 1897. 


L. 4755 (9856 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Dukli podaje 
do wiadomości, że dnis 27 stycznia 1898 i 
dnia 8 marca 1898 każdym razem o godz. 


10 rano w tutejszym Sądzie odbędzie się e- 
gzekucyjna publiczna sprzedaż całej realnosci 
lwh. 188, 12/48 części realności lh. 190, 
4j8 części realności lwh. 191 i 4|16 części 
realności lwh. 192 ks. gr. gm. Rogi objętej 
Kazimierza, Anieli, Zofii i Stanisława Miko- 
szów własnych celem zaspokojenia wierzytel- 
nogci c. k. uprz. galic. Zakładu kredytowego 
włościańskiego w likwidacyi we [Lwowie a 
to 19 rat po 18 zł. 26 et. i reszty kapitału 
212 zł. 86 et. a. w. 

Cenę wywołania stanowi kwota 1825 zł. 

Wadyum kwota 182 zł. 50 et. a. w. 

Extrakt hipoteczny, protokół oszacowa- 
nia i dalsze warunki licytacyjne można przej- 
rzeć w tut. sąd. registraturze. 

Dukla, 15 października 1897. 


L. 5241 (9888 1—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności Moj- 
żesza Zangena w resztującej kwocie 5 zł. 
w. a. z pn. odbędzie się w tut. sądzie w 
dniach 14 stycznia i 15 lutego 1898; każdym 
razem o godz.! 10 rano publiczna lieytacya 
realności Nr. 184 w Charzewicach położonej 
wyk. hip. Nr. 28 objętej Piotra Małeckiego 
własnej. 

Cena wywołania 558 zł. 121/, et. 

Wadyum 55 zł. 50 et. 

Kurstorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiono c. k. notaryusza 
p. Ludwika Miąsika w Rozwadowi». 

Resztę warnnków licytacyjnych w Są- 
dzie można przejrzeć. 

C. k. Sąd powiatowy 

Rozwadów, 19 sierpnia 1897. 


L. 20390 (2866 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie po- 
daje do wiadomości, że celem zniesienia współ- 
własności realności objętej whl. 235 ks. gr. 
gm. kat. Tarnów (Grabówka) Feigi Hand- 
griffowej i innych własnej odbędzie się licy- 
tacyjna sprzedaż tej realności dnia 24 stycz- 
nia 1898 i dnia 28 lutego 1898 a to na 
pierwszym terminie jedynie za lub wyżej 
ceny szacunkowej 4594 zł., na drugim i ni- 
żej tejże 

Wadyum wynosi 454 zł. a. w. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
Sądzie. 

Tarców, 25 listopada 1897. 


L 5037 l (9887 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Rozwadowiə o- 
głasza, że celem zaspokojenia wierzytelności 
Mojżesza Zangens w kwocie 30 zł. w. a. od- 
będzie się publiczna licytacya realności lwh. 
6 ks gr. gm. Radomyśl objętej Teodora Be- 
dnarskiego własnej pod warunkami wyszcze- 
gólnionemi w ts. rezolueyi z dnia 13 lutego 
1895 1. 11010 z tem, że do sprzedaży tej 
wyznacza się tylko jeden termin na dzień 14 
stycznia 1898 o godzinie 10 rano w tut. Są- 
dz,e i że realność ta tylko powyżej kwoty 
306 zł. 60 ct. sprzedaną zostanie, a gdyby 
mikt wyżej ceny kupna nad kwotę tę 306 zł. 
60 et. nie ofiarował to Ozyasz Zangen uzna- 
ny zostanie za wybswcę takowej za cenę ku- 
pna w kwocie 306 zł. 60 ct. i choćby nawet 
do licytacyi się nie zgłosił. 

Wadyum wynosi 75 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiony został Ludwik Mią- 
sik e. k. notaryusz z Rozwadowa. 

Rozwadów, 6 września 1897. 


L. 10290 (9886 1—3) 

W sprawie egzekucyjnej Adolfa We- 
chslera przeciwko Ludwikowi Struzikowi i 
Emilii Struzikowej odbędzie się w tutejszym 
Sądzie w dwóch terminach to jest: dnia 28 
stycznia 1898 i dnia 4 marca 1898 zawsze 
o godzinie 10 przedpoł. przymusowa sprzedaż 
realności pod lwh. 319 i 594 w Podgórzu 
położonych. 

Cena wywołania obu realności wynosi 
15667 zł. 47 et. 

Wadyum 1566 zł. 

Warunki lieytacyjne i akt oszacowania 
można przejrzeć w Sądzie. 
À Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest pan adw. dr. Peiper w Podgórzu. 

C. k. Sąd powiatowy 
Podgórze, dnia 7 września 1897. 


L. 9942 (9872 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Budzanowie 
podaje do wiadomości, że na zaspokojenie 
pretensyi Mojżesza Schutzmana 750 zł. od- 
będzie się w tut. Sądzie dnia 20 stycznia 
1898 i dnia 17 lutego 1898 zawsze o godz. 
10 rano przymusowa sprzedaż realności whl. 
806, 821, 395, 656, 737 gm. Romanówka 
i gminy whł. 454 gminy Mogielnica masy 
spadkowej Hendli z Landesberzgów 1 śl. 
Schram 2 śl. ślubu Brandes własnych. 

Cena wywołania wynosi 1680 zł. 

Wadyum 163 zł 

Resztę warunków licytacyjnych i akt 
oszacowania przejrzeć można w registraturze. 
| Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest e. k. notaryusz Konstanty Widawski w 
Budzanowie. 

Budzanów, 7 grudnia 1897. 


L. 8880 


38 marcas 1898 także poniżej tej ceny, 


szanowie. 


Cena wywołania wynosi 686 zł. 28 et. 


Zakład 68 zł. 62 et. 


Waruaki lieztacyjne i wyciąg hipote- 
ezny przejrzeć można w registraturze tutej- 


szego Sądu. 

Kuratorem nieznanych wierzycieli jest 
Stanisław Długoszowski e. k. 
Cieszanowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Cieszanów, 26 listopada 1897. 


L. 4339 
W c. k. Sądzie powiatowym «w Żabiu 


w sprawie egzekucyjnej Abrahama Schüssla 


przeciw Semenowi Palijczuk pto 60 zł. a. w. 
z pn. odbędzie się na rzecz Abrahama Schits- 
sla publiczna licytacya przymusowa realneści 
objętej wyk. hip. 1. 1569 ks. gr. gm. Zabie 
Semena Palijczuka własnej w dwóch termi- 
nach, a mianowicie w daiu 20 grudnia 1897 


i w dniu 24 stycznia 1898 każdym razem 0 


godzinie 10 przed południem. 

Na piorwszym terminie będzie realność 
sprzedaną tylo wyżej ceny szacunkowej lub 
za tęże cenę, na drugim także peniżej ceny 
szacunkowej. 

Wadyum 66 zł. 50 et. 

Kuratorem dla niezaanych wierzycieli 
ustanawia się Józefa Habera e. k. potaryasza 
w Żabiu. 

R»szta warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i akt oszacowania s: do przejrze- 
ma w tusąd. regisiraturze. 

Żabie, 1 października 1897. 


L. 8405 (9863 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Brzeżanach po- 
daje do wiadomości, że w celu zaspokojenia 
wierzytelności pani Z fii Markheimowej w 
kwocie 5200 zł. odbędzie się w zabudowaniu 
tegoż Sądu w sali Nr. 12 w dniach 26 sty- 
czmia 1898 i 10 lutego 1898 każdym razem 
o godz. 9 przed południem publiczna przy- 
musowa sprzedaż pretensyi pożyczkowej w 
kwocie 5203 zł. na podstawie skryptu dłu- 
żnego w formie astu notaryalaego we Liwo- 
wie w dniu 17 pażdziernika 1893 dol. rep. 
4345 zeznanego w sianie bieraym dóbr Hru- 
siatycze vel Rusiatycze p. Jana Aleksandra 
2 im. Rosenstocks własnych na rzecz dłuż- 
nika Chuma Horscha 2 im. Diamandsteina 
wedle poz. 45 karty ciężarów wyk. hip 1. 
844 ks gr. dla większych posiadłośsi e, kK. 
Sądu obwodowego w Brzeżanach zaintabulo- 
wanej. 

Cena wywołania wynosi 5208 zł. niżej 
której na pierwszym terminie sprzedaż nie 
nastąpi 

Wadynm ustanowiono na kwotę 529 zł. 
30 et. 

Nabywca obowiązany będzie te wierzy- 
telności, których zapłatę wierzyciele przed 
terminem zapłaty lub umówionem wypowie- 
dzeniem przyjąćby nie chcieli, przyjąć do za- 
płaty z hipoteki za potrąceniem z ceny ku- 
pna, o ileby z takowej wedla porządku tabu- 
larnego do zapłaty przypadały. 

Resztę warunków lieytacyjnych wolno 
przejrzeć w Sądzie tut. 

O rozpisaniu licytaeyi zawiadaimia się 
strony inieresowane, a tych wierzycieli kto- 
rzyby dopiero po dniu 12 paźiziernika 1897 
jako dniu wystawienia ekstrakiu tabularnego, 
hipotekę uzyskali, lub którymaby uchwala ni- 
niejsza lub późniejsza w tej sprawie zapaść 
mające z jakiegokolwiek powodu nie mogły 
być d'ręczone do rąk ustanowionego niniej- 
szem kuratora p adw. dr. Schiissla ze sab- 
stytucyą p. adw. dr. Schenkera jakoleż za 
pomocą niniejszego edyktu. 


Brzezany, 27 listopada 1897. 


Upadłości. 


L 240652 (9822 2—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie podaje 
do wiadomości, iż wdrużnela zostało posię- 
powanie konzursowe do majątku Bernarda 
Salza nieprotokołowanego kramarza towarów 
bławatnych w Tarnowie zamieszkałego, à to 
do eałego tak ruchomego gdziekolwiek znaj- 
dującego się, jakoteż du nieruchoiicgo mà- 
jątku położonego w tych krajach, w których 
nstawa konkursowa z dnia 25 grudnis 1868 
dz. pp. z r. 1869 nr. i obowiązuje. 
Komisarzem konkursowym zamian Wg- 
ny został p e. k. Radea Sądu krajowego 
Jopek w Tarnowie, tymczasowym zaś zasla- 
dowcą masy pan adwokat dr. Józef Offner. 
Celem potwierdzenia ustanowionego 


(9877 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Cieszanowie 
zarządza na dzień 31 stycznia 1898 za cenę 
szacunkowa lub powyzej tejże, a na dzień 
każ- 
dym razem o godz. 10 przed południem w 
Sali rozpraw tegoż Sądu publiczną sprzedaż 
licytacyjną nieruchomeści położonych w Brn- 
śnie nowem a mianowicie całego ciała hi- 
potecznego objętych wyk. hip. |. 268 i 288 
118 ezęści whl. 26 ks. gr. tejże gminy i 
będących własnością Mikolaja Bsranika a to 
w celu wydobycia sumy 850 zł. w. a. z pn. 
na rzecz Towarzystwa zaliczkowego w Čie- 


notaryusz w 


(9897 1—3) 


dowcy masy konkursowej i jego 
tudzież obrania delegacyi wierzycieli, wyzna 


ich wykazującemi. 


sownie do 
unikając 


przepisów 


niu w dniu 1l lutego 1898 o godz. 10 przed 
południem odbyć się mającem, do likwidacyi 
i do nporządkowania podać. Termin ostatni 
służyć ma zarazem jako termin do zawarcia 
ugody w $ 68 uk. przewidzianej, na który 
w tym celu wszyscy wierzyciele niniejszem 
zawezwanie otrzytnmują. 

Zgłoszosym i ua ogólaem posłachaniu 
stawającym wierzycielem, służy prawo przez 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy masy, 
jego zastępcy i członków delegacyi wierzy- 
cieli dotychczas urzędujących, powołać sta: 
koja inne osoby, w których pokładają za- 
ufanie. 

Dalsze ogłoszenia w teku tego postę- 
powania konkursowego zamieszczane będą w 
dzienniku urzędowym Gazety lwowskiej. 

Tarnów, dnia 9 grudnia 1897. 


L. 129 (9865) 

C. k. Radca Sądu krajowego Jan Sta- 
ru-zkiewicz, jako komisarz konkursowy dla 
masy rozbiorowej Süssmana Rubenfelda ogła- 
32a, że 31 grudnia 1897 o godzinie 10 rano 
odbędzie się w c. k. Sądzie obwodowym w 
Sanoku w biórze (Nr. 15) ogólne zgromadze- 
nia wierzycieli celem ustalenia wysokości 
wynagrodzenia zarządcy masy adwokat» dr. 
Slączki i eelam powzięcia uchwały ec do 
sposobu zrealizowania pretensyi tej imzsy do 
Meilecha Himmelsteina jako spólnika kredy- 
taryusza Siissraana Rubenfelda do dzierżawy 
propinacyi z Birczy. 

Dalej zawiadamia wszystkich wierzycieli, 
którzy swe pretensye do tej masy dotąd zgło- 
sili, że przedłożony przez zarządcę masy pro- 
jekt rozdziała funduszów masy między wie- 
rzycieli bądź to u podpisanego lub u zarządcy 
masy przejrzeć i w odpisie podnieść i że u- 
wagi eo do tego projektu rczdziału u podpi- 
sanego, bądź to ustnie lub pisemnie do 26 
gruduia 1897 poczynić mogą, dalej że w razie 
poczynienia uwag mają dnia 31 grudnia 1897 
e godzinie 10 rane w biórze podpisanego 
celem przeprowadzenia rozprawy nad tymi 
uwagami i ustalenia rozdziału funduszów 
masy się stawić. 

W tym celu winni się zjawić także za- 
rządea masy i członkowie wydziału wierzy- 
cieli. 


C. k. Sąd powiatowy 
Sanok, dnia 11 grudnia 1897. 


L. 40750 , (9904) 

Celem powzięcia uchwały względem 
poliezonego przez zarządeę masy rozbiorowej 
Mojżesza Kasserna honoraryum zwołuję ze- 
branie ogółn wierzyc'eli na dzień 20 grudnia 
1897 o godzinie 10 przed południem do binra 
Nr. 1 i na takowe wszystkich wierzycieli 
zapraszam. 

Lwów, dnia 8 grudnia 1897. 

C. k. komisarz konkursowy. 


Konkursa. 


(9807 3-3) 
KONKURS. 

Celem obsadzenia posad a to se- 
kretarna urzędu gminn”go w Brzozowie 
z roczną płacą 500 zł. i inspektora 
policyi z roczną płacą 300 zł. i uman- 
durowaniem rozpisuje się niniejszem 
konkurs z terminem do 15 stycznia 
1898. 

Ubiegający się o posadę sekrota- 
rza winni wnieść swe podania zao- 
patrzone : 

a) świadectwem ukończonej 8 kl. 
gimnazyalnej, 

b) świadectwem odbytej praktyki 
administracyjnej i konceptowej, 

Zaś co do posady inspektora po- 
lisyi pierwszeństwo mają wysłnżeni 
wojskowi (przy muzyce). 

Zwierzchność gminna 

Brzozów: 10 grudnia 1897. 


L. 181 (2901 1—3) 

Celom obsadzenia posady asystenta przy 
e. k. szkole położuych wə Lwowie z roezną 
płacą 400 zł. w. a. zozpisuje się niniejszem 
konkurs. 

Powyż za posada będzie nadaną tylko 
doktorowi wszech nauk lekarskich na prze- 
ciąg dwóch lat po upływie których może 
być ponownie nadaną na dalsze dwa lata. 


la 1510 


przez sąd lub przedstawienia innego zawia- 
zastępcy, 


cza się posłuchanie na dzień 22 grudnia 
1897 o godz. 10 przed połud. w binrze ko- 
misarza konkursowego, na którym stawić się 
mają wierzyciele, z dokumentami roszezenia 


Wszyscy do tej masy konkursowej jako 
wierzyciele jej roszczenia mający, chociażby 
nawet o takowe i spory wytoczonemi były, 
powinni takowe do dnia 31 stycznia 1598 sto- 
nstawy konkursowej 
szkodliwych następstw tamże za- 
grożonych w sądzie zgłosić i na posłucha- 


S 


Asystent c. k. szkoły położnych obo- 
wiązanym będzie mieszkać w pomieszkaniu 
przeznaczonem dla niego w zakładzie. 

Ubiegający się o tę posadę winni wnieść 
podania swoje na ręce e. k. krajowego refe 
renta sanitarnego we Lwowie najdalej do 
27 b. m. 

Z Dyrekcyi c. k. szkoły położnych 

Lwów, dnia 14 grudnia 1897. 


Kuratele. 


i. 58034 (9828 3—3) 
Justyna Dudek uznana umysłowo nie- 
dełężną. 


Kuratorem Tomasz Gajda z Dąbrówki. 
C. k. Sąd pow. miej. deleg. 
Kraków, 21 października 1897. 


L. 62021 (9827 3—3) 
Dla Auny z Łukasików Kwietniowej z 
Kocmyrzowa za marnotrawną uznanej, ustano- 
wiony kuratorem Sebastyan Kopeć z Sule- 
chowa 
C k. Sd pow. miej. deleg. cyw. 
Kraków, 30 października 1897. 


L. 57572 (9826 2—3) 

Marya Kolhmann z Krakowa uzuana u- 
mysłowo chorą 

Kuratorem jej jest Gustaw Kohlmann 
z Krakowa. 

C. k. Sąd pow. miej. deleg. cyw. 

Kraków, 11 października 1897. 
L. 10971 (9853 2—3) 

Antoszko Matwijów z Borlina uznany 
zestał umysłowo chorym 

Kuratorem Tomko Hauczaryk. 

Z c. k. Sądu powiatowego. 
Brody 5 listopada 1897. 


L. 26556 (9854 2 — 3) 
Jakób Klein robotnik z Borysławia u- 
mysłowo chory. 
Kuratcrem jest Aron Fink z Borysławia. 
C. k. Sąd powiatowy 
Drohobycz, 3 grudnia 1897. 


L 15960 (9831 1—3) 
Reizla Greiner z Manastsrsķa umysło- 
wo niedołężaą, 
Kuratorem jest Nachmann Greiner. 
C. k. Sąd powiatowy 
Kosów, 17 pażdziernika 1897. 


L, 3483 (9873 1—3) 
C. k. Są1i powiatowy w Bukowsku o- 
głasza, że Ludwik Bindas z Niebieszczan u- 


znanym został msrnotrau cą. 


_ Kuratorem ustanowiono Jana Koczerę z 
Niebieszczan. 
Bukowsko, 5 czerwca 1897. 


1. 1747 , (9874 1—3) 
Ck. Sąd powiatowy ogłasza że Andryj Ma 
ły z Wisłoka uznanym został marnotrawcą, ku- 
ratorem dlań ustanowiony został brat jego 
Dmytro Maly. 
Bukowsko, 15 marea 1896. 


L. 7711 (2899 1—3) 
Miehsł Maksymów syn Jana uznany 
marmotrawcą. 
Jego kuratorem Iwan Maksymów syn 
Tymka z Czepiel. 
O. k. Sad powiatowy. 
Załośce 27 listopada 1897. 


L 11767 (9896 L—3) 
Kazimierz (irączkowski z Barszezowiec 
uznany umysłowo eborym. 
Kuratorem jego ustanowiono Józefa Dy- 
dę z Barszczowie. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Winniki, 10 grudnia 1896. 


L. 10608 (9893 1—3) 
Dls Mikołaja Buhaja z Trembowli uzna- 
nego ma'notraweą ustanowiono kuratorem 
Mikołaja Hrycyka z 'Trembowli. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Trembowla, 29 marca 1895. 


Wyroki prasowe. 


BI. 280 (9623) 

Dag E f. Lande. al8 Preggerigt in 
Prag Bat mit dem Erfenntnijje orm Y Novem- 
ber 1897, 8. 2:086, Die Weiterverbrettung 
der Nummer 32 der Beitjchrift : „Samost»stn st“ 
vom 6 November 1897 wegen deg Mrtifel8 : 
„Ujarmena mesta a zamoreae kraje“ nad $ 
65 lit. a St. ©. verboten. 


Dag £. f. Landeg= al3 Prepgericht in 
Prag hat mit dem Crfeuntnifje vom 12 No- 
vember 1897, Baht 26061, bie Weiterverbrei- 
tung der Nummer 59 der Beitjchrijt : „Nase 
Zajmy* bom 5 November 1897 wegen deg Mr- 
titel3: „Z Litomyśle* nad $. 302 St. ©. ver- 
boten. 


Dag E E Qan::3- alg Preğgeriht W 
Prag Bat mit dem Grfenntnifje vom 15 No 
vember 1897, B. 26361, bie Weiterverbreitung 
der Nummer 40 der eitjcrijt: „Pravo Lidu 
vom 10 November 1857 wegen bdeg Mrtitelż : 
„Jakobioismu y rakou”ke snemovne* nach 
63 Gt. ©. verboten. " 


Dag l. l Rreiz- als Prepgeriht in Rer 
chenberg bat nit dem Grfenntnifje vom 21 No” 
vember 1897, B. 1167:. bie Weiterverbreitung 
der Nummer 46 der Aeitihrift: „Der Bre” 
geift“ vom 18 Ytovembec 1897 wegen des Mr 
tifela: : „Strelflidterć nad $. 493 St. P. D 
verboten. . 


Bi 281 (9627) 

Dag f. t. Oberlandezgeriht in Prag 
gat mit dem Grtenntnifje bom 27 October 
1897, Bağl 23973, die Meiterverbreitung Det 
Brochitre : „Ueber bBBmijcheg Staatgredjt" 09% 
Rudolph Berger in Wien, gedrudt bei C. 0: 
Winter in Darmftadt nah $$. 58 lit. e, 5% 
lit. c, 800, 302 St. 6 verboten. 


Dag f. f. Qande3- al8 Prekgeriht M 
Prag gat mit dem Grfenntnijje vom 16 Mo” 
vember 1897 8. 26666, bie Weiteroerbreitung 
der I. Nummer, I. Jafrgange8 der periodijdhen 
Drudjdrift: „Plznensky Vestnik“ bom 10 
November 18:7 wegen des Mortifelg : „Jak 
plzenska obec k Zıdum lne laskou materskou 
nad $$. 487, 488, 492 Et. ©. und Mrt. 
deg GWejeżeg vom 17 December 1862, Nr. 
R. ©. BL. ex 1868, verboten. 


Da3 f. f. Rreiz- al8 Prekgerich in Brüt 
hat mit dem Grfenntniffe vom 23 Novem” 
ber 1897, Bahl 9147, die Weiterverbreitung 
der Nummer 85 der BeitfGrift: „Nationale 
Beitung“ vom 11 November 1897 wegen deS 
MArtitels: „Um deg Staates und deg Bolfeð 
Wohl” nadh S$. 300 und 491 St. ©. und 
Art. V deg Gejeżes vom 17 December 1862, 
Nr. 8 R. ©. BL vom Jahre 1863, verboten 


Das t. E Rreiz- al3 Prepgeriht M 
Reichenberg hat mit den Ertenntnifje vom 6 
November 1847, BL 11885, bie Weiteroerbrei* 
tung der Nummer 29 der Beitfchrijt: „Der 
Gebirgźbote* vom 20 Mocember 1897 wegen 
der Mrtifel : „Kleine Bilder ang der Beit“ nad 
$. 491 St ©. und Art. V des Gejeżzeż vont 
17 December 1862, R. ©. BI. Nr. 8 ex 1863, 
und „Gin neuer Gejeggeber nah $ 24 Br. 
©. verboten. 


Das tt. Kreigs als Prepgeriht W 
Pifef hat mit dem Grfenntnifje vom 24 No” 
vember 1897, B. 6217, die Weiterverbreitung 
der Nummer 22 der  Beitjhrift: „Straz 08 
Sumaye“ pom 20 November 1897 wegen deS 
Artifels : „Kdo je panem Rakouska ?“ nad 
$. 493 St. P. O. verboten. 


Dag L E Rreiz- al Prekgeriht IM 
Budweis Hat mit dem Crfenntnijje vom, 27 
November 1897 B. 8545, die Weiterverbreitung 
der Nummer 93 der Beitihrijt: „Bubweijet 
Bcitung“ vom 26 November 1897 wegen de 
Mrtitelg: „Bu der SdHladt im Abgeordneten” 
pauje* nadh $$ 408 und 410, 2. Mbj, St 
©. verboten. 


Dag £. 1. Mrci8- als Prepgeriht in Pil 
jen bat mit dem Grfenntnijje vom 27 Novem” 
ber 1897, Bahl 8523, Die Weiterberbreitung DeF 
Nummer 15, Jahrgang VI, der in Chicago 3e 
erjheinenden Zeitjchrift : „Obzor“ vom 3 No” 
vember 1897 nach 5.493 St. P. D. verboten- 


Das l. l Qandess al8 Preggerihł W 
Hrünn Bat mit bem Grfenntnijje vom 7 
Rovember 1897, BL 15717, die Weiterver? 
breitung der Nummer 270 Der  Beitjchrijt: 
„Tegegbute au8 Mähren und Schlefien" VOM 
25 November 1897 wegen deg Leitartitels : 
„Dag Yauftredt in Parlamente“ nah $ 4 3 
St. P. D. verboten. 


Das E £. Rreiz- al3 Mrekgeriht W 
Olmiig at mit dem Ertenntnijje vom 28 00% 
vember 1897 BI. 13963, bie Weiterverbreitung 
der Nummer 6 der Beitfdrijt: „Matice Del- 
nicka“ oom 24 November 1897 wegen deS 
Artifel3: „Spolecensky prevrat aneb pohled 
do budoucnosti“ nah $. 302 St. ©. verhotet. 


BI. 282 (9693) 
Jm Namen Seiner Majeftät des Raifers ! 

Das t. l. Landesgeriht Wien als Prep” 
gericht hat auf Antrag der t. £. Staatsanwalt- 
jchajt erfannt, dap der Inhalt dez in der Num- 
mer 274 bom 26 November 1897 der perio” 
dijhen Drudjdrijt : „Sommunal-Gorrefpondend 
Stiefenbojer* enthaltenen Beridjteg mit der Auf” 
fdrift: „Wiener Stadtrath“ im der Stelle von 
„Der Gemeinderath der Stadt Wien“ bis „Ber* 
trauen an ihrer Seite ftebe. (Lebhafter Beifall) 


bas Vergehen nach $. 302 St. ©. begriinbde, 
P. O bağ 
ber Writerverbreitung biejer Drud- 
drift ansgejprocgen, Die von der £. f. Staat- 
§ 
t 


©. auf bie Bermhtung der jaifirten Eremplare 


und e8 wird i14 $ 498 Gt. 
Berbot 


anwaltjchajt beautragte Befhlagnahme nad 
489 Stp. O. weftatigt und gemag $ 37 P 


erfannt. 
Wien, am 1 December 1897. 


Ju Namen Seiner Wtajejtat deg Raijer8 | 
Dag f. f. Launbesgeridht Wien al8 


PBreffe“, Abendbiatt, 
enthaltenen Artitels mit der NAufidhrift : 
fterreichijcher Neichórath* in den Stelen 1 
unter der Gpiġmarfe : „Die gemagregelten So- 
cialbemofraten“ in der Stelle von „Abg Cingr“ 
bis „gortgeworfen habe“ und 3 unter Der Epige 
marte: „Auf der Straoge* in Der Stelle von 
„Cin: iiberau8 erregte Scene“ bið „Rampe deg 
Hoaujes erjchienen* ad 1. da3 Bergehen nah § 
300 St. ©., ad 2. das Bergehen nah $ 308 
©t. ©. begründe, nnd e8 wird nah S$. 493 
St. P. O. ras Verbot der Weiterverbreitung 
biejer Drudjchrijt ausgejprohen, die von Der 
E f Staatsanmaltjchajt verfügte Bejchlagnabmie 
beftótigt und gemag $ 37 Pr. ©. auf Ber- 
nichtung der faifirten Cremplare erfannt. 
Wien, am 1 December 1897. 


Jm Namen Seiner Majeftät des Saijer8! 

Da3 f. É. Landeżgeriht Wien alg Prep- 
gericht Hat auf Antrag der t. f. Staatsantwalt= 
jchaft erfannt, dag ber Anhalt des in der Num- 
mer 3197 der pertobijchen Drudjchrift . „Deute 
ihes Boltablatt* (Ubendausgabe) bom 26 Nos 
vember 1897 auf Seite 1 und 2 enthaltenen 
Artifel3 mit der Aufjcrijt : „Sturm* in Der 
Stelle von „Bu erregten Scenen fam eg“ bis 
„tieje Grbitterung bei ben Pajjanten* dag Ber- 
gehen nah $. 308 St. ©. begriinde, und eğ 
wird nah $ 493 St. P. O. bag Berbot der 
Meiterverbreitung diefer Drudjchrift ausgejpro= 
hen, bie von der £. f. Staatsantvaltjchajt ver- 
fügte Bejchlagnabme nach $ 489 St P. O. be: 
ftatigt und nach $ 37 Pr. ©. auf bie Bernid- 
tung der jaifirten Eremplare erfannt. 

Wien, am 1 December 1897. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 1858 (9635 3—3) 
Niewiadomych z życia i miejsca pobytu 
Honorata Gintowt Dziewiałtowskiego, Romu- 
aldę z Gintowt Dziewiałtowskich Starzewską. 
Teresę z Starzewskich Męcińską, Ignacego 
Starzewskiego, Laurę z Sokołowskich Gintowt 
Dziewiałrowską, Adolfa Kiernika, Samuela 
Weintrauba, Arona Schwarza, Zygmunta Gro- 
chowalskiego, Izraela Hfissa, Micha'a Harr- 
fingera, Chaskla Seinwla Bera, Salamona Ber 
Bergera, Chaima Rohr, Autoniego Karasiń- 
skiego, Leizora Belfa, Ludwika Krupickiego, 
Karola Starzewskiego, Józefa Ropulskiego, 
Konstancyę Rogulską, Sabinę Rogulską i 
Balbinę Rogulską zawiadamiamy, że Feliks 
Gintowt Dziewiałtowski i inni wnieśli przeciw 
nim w dniu 29 października 1897 pozew o 
własność i wydzielenie bez przeniesienia cię 
żarów z majętności Chlebowice świrskie wieś 
whl. 580 parcel bud. 88 i innych z pn a 
Czasokres do wniesienia pisemnej obrony na 
dni 90 wyznaczono. , , 
Kuratorem ustanowiony p. dr. Czajkowski 
adwokat w Brzeżanach, któremu wymieniem 
pozwani środki swej obrony podać lub sądowi 
innego pełnomocnika wskazać mają. 
Brzeżany, 18 listopada 1897. 


L. 7075 (9639 2—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Sanoku uwia 
damia Józefa Kędrę z życia i miejsca pobytu 
nieznanego że Wolf Reich przeciw niemu o 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 100 zł, zpn. 
prosbę wnsósł, któremu żądaniu uchwałą z 
dnia 29 października”1597 l. 7075 zadość u 
czyniono. 
| Oraz ustanowił Sąd dla tegoż pozwane- 
go kuratora w osobie p. adw. Dr. J. Fiako- 
Wicza i poleca pozwanemn, ażeby co do swej 
obrony z kuratorem się porozmiał lub innego 
pełnomocnika sądowi wczas przedstawił, ina- 
| czej skutki zaniedbania sam sobie przypisze. 
Sanok, 29 pażdziernika 1897. 


L. 2260 (2668 3—3) 

0. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie o- 
znajmia z życia i miejsca pobytu niewiado- 
mej Wasyłynia Gaborak, że przeznaczony 
dla niej wyrok z dnia 9 czerwca 1896 l. 
941 w sprawie Herzla Blechera przeciw 
niej o zapłacenie kwoty 10 zł. 35 et. zwróco- 
ny został i że dla niej Dmytra Kiceluka z 
ekuczy kuratorem ad actum ustanowiono. 

. Wzywa się więc, ażeby temu kuratoro- 
Wi środków dowodowych dostarczyła lub in 
nego zastępcę tut. sądowi oznajmiła, inaczej 
skutki zaniedbania sama sobie przypisać bę- 
dzie musiała. 

Peczeniżyn, 5 lipca 1897. 


Pref- 
ericht hat auf Antrag der £ t. Staatsantalt= 
chaft erfannt deh der Znhalt deg in Nummer 
11947 ber periodijhen Drudidrifjt: „Neue Freie 
vom 26 November 1897 
„Dez 


L. 11850 
Zawiadamia się niecbecnego a 


nowiono. 


temuż środków obrony udzielił lub 
pełnomoenika sobie ustanowił albo 
terminia stanął, gdyż 
skutki, ssm sobie przypisze 
C k. Sąd powistowy miej. deleg. 
Jssło, 20 listopada 1897. 


6 FALI (9832 3—3 

C. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za- 
wiadamia niewiadoraego z muejsca p'byta 
Aniomego Piroga, że dnia 25 lipca 1837 do 
| 11711, wniósł przeciw niemu Stanisław 
Wójcik skargę o 160 zł., na którą równo- 
cześnie wyznaczono termin do rozprawy na 
dzień 28 grudnia 1897 o godz. 9 rano, tudzież 
że dla niewiadomego z miejsca pobytu po- 
zwanego, ustanowiono kuratora ad actum w 
osobie p. dr. Karola Neumanna adwokata z 
Gorlic. 

Będzie zatem rzeczą pozwanego, kura- 
torowi swemu wcześnie udzielić informacyi 
do obrony, lub innego zastępcę sobie usta- 
nowić, w przeciwnym bowiem razie skutki 
szkodliwe z zan'edbania tych ostrożności wy- 
niknąć mogące, pozwany sam sobie przypisać 
będzie musiał. 

Gorlice, dnia 12 sierpnia 18697. 


L. 47850 (9811 3—3) 

C k. Sąd krajowy zawiadamia niewia- 
domą z miejsca pobytu Ernestynę z Nicherów 
Schreiberową, że w sprawie Eliasza Schrei- 
bara przeciw tejże o rozwiązania małżeństwa 
na prośbę Elissza Schreibera w drodze epze- 
kucyi prawe mocnego wyroku z 6 lutego 189! 
l 463, wyznacza się termin na 22 grudnia 
1897 o godz. rano celem wręczenia listu 
rozwodowego kuratorowi pozwanej, w osobie 
adw. dr. Miinza z substytucyą adw. dr. Früh- 
liuga w Krakowie ustanowionemu. 

Kraków, 12 listopada 1897, 


L. 35098 (3810 3—3) 
C. k. Sąd krajowy wzywa każdego. ktoby 
wiedział o życiu lub śmierci Józefa Więska, 
urodzonego w dniu 9 marca 1839 r. w Pod- 
łężu, który przed 35 laty wyszedł z Podłęża 
na flis, odkąd według poświadczenia Zwierzch- 
ności gminnej o jego życiu żadnej nie ma 
wiadomości, aby o tem doniósł sądowi lub 
kuratorowi najpóźniej do dnia 31 grudnia 1898 
włącznie, poczem nastąpi rozstrzygnienie proś 
by O uznanie tegoż nieobecnego za zmarłego 
, Kuratorem Józefa Więska jest adw. dr 
Wąsikiewicz w Krakowie, a tegoż zastępcą 
adw. dr. Kulczyński w Krakowie. 
Kraków, dnia 24 września 1897. 


L. 6405 (9683 3—3) 

Zawiadamia się niewiadomego z miejsca 
pobytu Józefa Filhhpowieza, że w srrawie To- 
warzystwa Zaliczkawego w Gry bowie przeciw 
niemu peto 300zł. aw. zpn. zezwolono rezo- 
lucyą 2 dnia 30 grudnia 1896 1. 8841 na 
egzekucyjny wpis prawa zastawu dls sumv 
300 zł. a. w. Z pn w stanie biernym 1|2 
realności whp. 14 ks gr. gm. Krużlowa m- 
¿nia na rzecz Towarzystwa Zaliczkowego w 
Grybowie l ża rezolucyę tę doręczono kurs- 
torowi dlań Janowi Ziębowiczowi w Krużlowy 
niżne 


J 
Grybów, 30 listopada 1897. 


L. 68705 (9F53 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy del. dla miasta 
Lwowa i tegoż przedmieść w sprawach cy- 
wilnych oznajmia nieobeenemu Gustawovi 
Dobrńskiemu, że przeciw niemu przez Skarb 
Państwa pozew o zapłacenie kwoty 344 zł. 
67 ct. wniesionym został. 

„ Gdy miejsce pobytu Gustawa Dobin- 
skiego nie jest wiadomem, ustanawia się dla 
niego kuratorem ad actum dr. Bisłogórskiego 
a tegoż zastępcą adw. dr. Kosińskiego i po 
wyższy pozew wyznaczając termin do wnie- 
sienia obrony ne dzień 20 grudnia 1897 o 
godzinie 4 po południu mianowanemu kura- 
torowi się doręcza 

Wzywa się zatem Gustawa D.bińskiego, 
aby. ustanowionemu kuratorowi służące do 
swej obrony środki dostarczył lub innego za- 
stępcę sobie obrał, gdyż inaczej ze zaniedba 
nia wynikząć mogące szkodliwe następstwa 
sam $ bie przypiszć będzie musiał. 

Lwów, dnia 4 listopada 1897. 


L. 16471 ,9642 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy miejsko-delegowa- 
ny w Brzeżanach podaje do wiadomości, iż 
dnia 1 lipca 1890 zinarł w Port Said, Selo- 
mon Most, „bez pozostawienia ostatniej woli 
rozporządzenia, do spadku po nim konkuruje 
z mocy ustawy jedyna jego eórka Bellina 
(Blima) Most zamężna Rozdół. 

Sąd nieznając obecnego miejsca pobytu 
tejże wzywa ją, by w przeciągu jednego roku 


(9824 3—3) 
w Auc- 
ryce przebywającego Pawła Masteja, że prze- 
ciw ziemu i wspóln. wniósł Kazimierz Dzik 
pozew o zniesienie współwłasności realności 
twh. 77 gm. kat. Załęże, na który termin na 
dzień 21 grudnia 1897 wyznaczono, a kura- 
torem dla niego adw. dr. Chwaliboga usta- 


Wzywa się przeto tegoż nieobecnego, 
by przed powyższym do kuratora się zgłosił 
innego 
sam, na 
inaczej niepomyślne 


y 


wadzynym z kuratorem adwokatem dr. Schź 
tzlem dla niej ustanowionym. 
Bizeżany, 29 grudnia 1896 


L. 22203 


również z imienia, życia i miejsea pebyta 
nieznanych, że na prośbę Blivy Follig wy 


27 listop:da 18*7 1 22% 2 uakaz zapłaty 
sumy wekslowej 200 zł. w. s. z pn. 

Oraz nstanowił Sąd dla tegoż pozwane- 
go kuratora w osobie adw. dr. Mamila z za- 
stepstwem adw dr Bleichera i poleca pozwa- 
nemu, śżęby co do swej obrony z kuratorem 
się porozumiał lub innego pełnomocnika Są- 
dowi w czas przedstawił, inaczej skutki za- 
niedb+n'a sam sobie przypisać będzie musiał 

Przemyśl, 27 listopada 1897. 


L. 11751 (9857 2-3) 

C. k. Sąd powiatowy w Rymanowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Seńka Bobak, iż przeciw niemu wniósł Mi- 
kołaj Bubak pozew o zarłstę 50 zł., na który 
wyznaczono termin do rozprawy drobiazgowej 
na dzień 17 grudnia 1897, że dla ochrony 
jego praw kuratorem Stefana Cholewkę wójta 
z Beska ustanowiono. 

Rymanów, 10 listopada 1897. 


L. 13004 (9850 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Haliezu zawia- 
damia z życia i miejsca pobytu niewiadomego 
Wiktora Leszczyńskiego, że celem doręczenia 
mu tusądowych uchwał tabularnsch z dnia 
10 czerwca 1896 l. 5988, 5989, 5990, 5993 
15995 ustanowiono kuratorem ad actum Ka- 
zimierza Leszczyńskiego z Meduehi. 

Haliez, 1 grudnia 1896. 


L, 7804 (2649 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Haliczu zawia- 
damia z życia 1 miejsea pobytu niewiadomą 
S:lom ę Bunda 2 śl. Konopka, że celem do- 
ręczenia jej tnsądowej uchwały tabularnaj z 
29 stycznia 1896 J]. 803 ustanowione kurato- 
rem ad actum Józefa Mościckiego z Maryam- 
pola. 

Z e. k. Sadu powiatowego 
Halicz, dnia 27 lipca 1896. 


L. 12677 (9647 2—3) 

C k Sąd powiatowy w Haliczu zawia- 
damia z życia i miejsca pobytu niewiadomego 
Olimpiana Szczuckiego, że celem doręczenia 
ts uchwały tabularnej z 6 czerwca 1896 l. 
5823 ustanowiono kuratorem ad actum Mi- 
chała Sawickiego e. k. notaryusza w Haliczu 


Halicz, dnia 4 grudnia 1896. 


L. 9791 (9687 2—3) 

, C. k. Sąd powiatowy w Rymanowie za- 
wiadamia nieznanych z miejsca pobytu Jana 
Gąsierka i Tomasza Gasiorka, ża pod dniem 
I6 września 1897 1. 9791 wniósł przeciw 
nim Moses Leiser pozaw o zniesienie współ- 
własności ciała bip. lah 462 ks. gr. gminy 
kat. Jeśliska, na który ustanowiono termin 
do rczprawy ustnej na dzień 9 grudnia 1897 
oraz ustanowiono dla pierwszego kuratora w 
osobie e. k. notarynsza Orłowicza z Rymano- 
wa, adla drugiego Jana Orlińskiego z Jaślisk 
<arazem wzywa się pozwanych, by wsmienio 
nym kuratorom udziehli potrzebnych wska 
zówek lub też innych pełnomocników sobie 
wybrali. 

Rymanów, 6 listopada 1897. 


L 21747 (9681 2—3) 

C. k. Sąd cbwodowy w Tarnowie za- 
wiedamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Szymona Skarbek Malczewskiego, iż dła niega 
w sporze pisemnym Stanisława Ozapliekie go 
przeciw uiemn i spólpikom o 4000 zł a. w. 
z pn., kuratorem adwokata dr. Alojzego Ma- 
lawskiego ze substytucyą adwokata dr. Tade- 
usza Tertila w Tarnosie ustsnowiono i temuż 
napis skargi doręczono. 


Tarnów, 18 listopada 1897. 


L 8861 (9615 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Zboro*ie Zawia- 
damia niewiadomego z miejsca pohytu Pańka 
Kolisnyks, że przeznaczona dla niego uchwa- 
ła tabularna z dnia 28 grudnia 1896 1 12570 
kuratorowi adw. dr. Naglerowi w Zborowie 
doręczouą została. 

Zborów, 31 października 1897. 


L. 17518 (9761 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Borszczowie 
awiadamia nieznanych z życia i miejs?& po- 
bytu Antoniego i Zofię Kowałyszypów w eelu 
doręczenia im tus. uchwały z dma 20 kvie- 
tnia 1886 1. 3995 dozwalają*ej pa wpis pr» 
wa własności do połowy ciała bip. whl. 875 
ks. gr gm. kat. Skała objetych Ant niego ' 
Zofii Kowałyszynów wła-nych na rzecz Da 
nyły Serwetnyka, ustanowiono kuratorem dr 
Dorundiaka adwokata w Borszczowie i że 


licząc od dnia umieszczenia niniejszego edy- 
ktu w Gszecie, zełosiła się w tymże Sądzie 
icświadczenie się dziedzicem wniosła, w prze- 
ciwnym bowiem razie spadek byłby przepro- 


(9688 2—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu uwja- 
damia z życia i miejsea pobytu nieznanego 
Samsona Gottfrieda, tudzi-ź szadkobierców 'ch 


dano przeciw niemu tusądowa ucbaałę z dnia 


wspomiane uchwały temuż kuratorewi dorę- 
CZOBO. 
| Wzywa się ich przeto, by potrzebnej 
informacyi udzielili lub innego psłnomoenika 
sobie ustanowili. 

Borszczów, 80 grudnia 1896. 


L. 681 (9655 2—-8) 

C. k. Sąd powiatowy w Houliczu zawia. 
asmia z życia i miejsca pobyru niewiadomego 
Karola Gryzowskiegn, że celem doręczenia 
mu tus urhwały tabularnej z dnia 13 czer- 
wea 1896 |. 6129 ustanowiono kuratorem ad 
a: tum Jozef Gryzowskiego z Meduchi. 

Hal cz, 27 stycznia 1897. 


L. 10957 (9654 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Haliczu zawia- 
damia z życia i miejsca pobytu nieajadomeso 
Olimpiana Szczuekiego, że! celem doręczenia 
mu tusąd. uchwaly tabularnej z 6 czerwca 
1896 l. 5822 ustanowiono kuratorem ad acium 
Jana Szczuckiego z Meduchi. 

Halicz. 14 października 1896. 


L. 10986 (9653 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Haliczu zawia- 
damia z życia 1 miejsca pobytu niewiadome- 
go Mikołaja Żołkiewicza, że celem doręczenia 
mu tusąd. uchwały tabularnej z 6 czerwca 
1596 1. 5815 ustanowiono kuratorem ad actum 
Stefana Zołkiewicza z Meduchi. 

Halicz, 14 psździernika 1896, 


L. 13003 (9652 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w, Haliczu zawia- 
damia z życia i miejsca pobytu niewiadome. 
go Karola Gryzowskiego, żə celem doręczenia 
mu tus. uchwały tabularnej z dnia 16 czerwca 
1896 1. 6:87 ustanowiono kuratorem ad actum 
Józefa Gryzowskiego z Meduchi. 

Halicz, 11 gradnia 1896. 


L. 8172 (9616 2—3) 

C.E Sąd pow. w Zborowie zawiadamia nie- 
wiadomego z miejsca pobytu Andrucha Bez- 
palko, że przeznaczona dla niego uchwała ta- 
bularna z dnia 21 grudnia 1896 1. 11666 
kuratorowi adw. dr. Naplerowi w Zborowie 
doręczoną została. 

Zborów, 3! paździenika 1897. 


L. 7047 (9762 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie- 
wiadomych z miej$ca pobytu Józ fa Swider- 
skiego i Maryannę Swidr-rską, że na prośbę 
Towarzystwa zaliczkowego w Grybowie ze- 
zwolono celem zaspokojenia pretensyi 227 zł. 
a. w. Z pn. na wpis egzekucyjnego prawa za- 
stawu dla tejże sumy z pn. w stanie biernym 
realności whp 81 ks gr. gm. Krużlowa a 
rezolucyę tę doręczono wójtowi tamże Pa- 
włowi Sapalskiemu, rzeczą ich jest ustanowić 
innego pełnomocnika i o tem sądowi donieść. 
Grybów, 20 listopda 1897. 


L 21254 (9757) 

C. k Sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłasza, iż dma 10 listopada 1897 
wpisaną została do rejestru handlowego dla 
firmy „Towarzystwo zaliczkowe rolne w Du- 
bieeku*, ża na odbyiem dnia 17 sierpnia 1697 
posiedzeniu rady nadzorczej wybrani zostali 
w miejsca ustępujących członków dyrekcyi 
księdza Juliana Jelmba, Eugeuiusza Ga- 
sche i Karola Dworzaka na resztwąev trzy- 
letni okres t. j po koni e czerwca 1898 Ka- 
rol Dworzaczek dyrektorem, Adam Brosz na- 
uczyciel z Sliwniey zastępcą pierwszego dy- 
rektora i ks. Tomasz Kapinowski rzym. kat. 
wikary w Dubiecku zastępcą drugiego dy- 
rektora. 

Przemyśl, 10 listopada 1897. 


L. 21815 (9727 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy zawiadamia nio- 
znanego Z mieisea pobytu Samsona Gottfrieda, 
że na prośbę Towarzystwa zaliczkowego ku- 
pieekiego w Przemyślu wydano p'zeciw nie- 
mu ts. uchwałą z 18 listopada 1897 1. 21096 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 120 zł. z pn. 
i że Sąd ustanowił dla niego kuratoram a- 
deokata dr. Błażowskiego z zastępstwem a- 
dwokata dr. Mestera, przyczem wzywa go 
ażeby eo do swej obrony z kuratorem się po- 
rozumiał, lub innego pełnocnika Sądowi wczas 
wskazał, inaczej skutki zaniedbania sam sobie 
przypisać będzie musiał. 

Przemyśl, 27 listopada 1897. 


L 1850 (9755 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Horodence u- 
stanawia dla niewiadomej z miejsea pobytu 
Marceli Dastyk zam. Przytockiej z Kolanek 
kuratora w osobie dr. Okuniews”iego adwo- 
kata w Horodenee, któremu się tusądową re- 
zolucyę tabularną z dnia 28 kwi-tnia 1896 
l 5518 doręcza i wzywa Marcelę Dastyk 
zamężną Przytockią z Koiauek by potrzebne 
mformacye ustanowionemu kuratorowi udzie- 
liła lub innego pełnomoenika Sądowi przed- 
stawiła. 

Horodenka, å kwietnia 1897. 


L. 4923 (9905) 

OBWIESZCZENIE. 

Prezydynm oœ. k. krajowej Dyrekcyi skarbu 

z dnia 10 grudnia 1897 1. 4923 pr. o wje 

dzieleniu frysztackiego powiatu sądowego z 

sanockiego okręgu skarbowego i przydzieleniu 
do rzeszowskiego okręgu skarbowego. 

W skład utworzonego z dniem 15 wrze- 
śnia 1896 nowego e. k. Starostwa w Strzy- 
żowie weszły powiaty sądowo frysztacki i 
stryżowski, z których pierwszy należał do sa- 
nockiego, a drugi do rzeszowskiego okręgu 
skarbowego. 

Wysokie c. k. Ministerstwo skarbu za- 
rządziło reskryptem z dnia 23 października 
b. r. 1. 7881 P. M., ażeby powiat sądowy 
frysztacki wydzielono z sanockiego okręgu 
skarbowego i wcielono do rzeszowskiego. 

W obec tego powiat polityczny strzy- 
żowski będzie należał w całości do rzeszo- 
wskiego okręgu skarbowego. 

Powyższa zmiana wejdzie w życie z 
dniem 1 stycznia 1898. 

Lwow, dnia 10 grudnia 1897. 


L. 12701 (9906 1—3) 

Na mocy §. 15 ordynacyi wyborczej 
powiatowej rozpisuje się nowe wybory do 
Rady powiatowej w powiecie stanisławowskim 
i wyznacza się dzień wyboru dla grupy gmin 
wiejskich na 7 lutego, dla grupy gmin miej- 
skich na 8 lutego, dla grupy najwyżej opo- 
datkowanych z kategoryi przemysłu i handlu 
na 9 lutego, dla grupy większych posiadłości 
na 10 lutego 1898 r. 

Wybory te odbędą się w miejscach u 
stawą przepisanych ($ 12, 18, 14, ord. wyb. 
ow.). 
i Wyborcom wydane będą karty legity- 
macyjne zawierające bliższe oznaczenie miej- 
sca i godziny, w których wybory odbyć się 
mają. i 
Do Rady powiatowej w powiecie stani- 
sławowskim wybierają: grupa większych po- 
siadłości trzech (3) członków; grupa najwy- 
żej opodatkowanych z kategoryi przemyslu i 
handlu dwóch (2) członków ; grupa miast i 
miasteczek dwunastu (12) członków, z tych 
miasto Stanisławów dziesięciu (10) członków, 
grupa gmin wiejskich (9) członków. 

Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa 

We Lwowie, dnia 11 grudnia 1897. 


L. 5316 (9895 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Winnikach za- 
wiadamia niewiadomego z Życia i miejsca po- 
bytu Karola Wolfa, iż w sporze ustnym Emi- 
la Bertemiljana Brajera przeciw niemu o u- 
znanie pzetensyi w sumie 100 zł. za zgasłą 
i wykreślenie takowej z realności | wyk. hip. 
64 i 605 w Winnikach wyznaczono w tut. 
sądzie termin do rozprawy na dzien 15 gru- 
dnia 1897 o godzinie 9 rano, ustanowiono dla 
pozwanego kuratorem p. Wenzla Hartmana 
z Weibergen. 

Wskutek tego wzywa się p. Karola Wol- 
fa, by ustanowionemu kuratorowi potrzebnej 
do sporu informacyi udzielił lub innego peł 
nomocnika ustanowił, gdyż wynikłe z zanio- 
dbania tego skutki sam sobie przypisze. 

Winniki, 21 września 1897. 


L. 7025 (9871 1—38) 

C. k. Sąd powiatowy zawiadamia z miej- 
sca pobytu nieznanego Mojżesza [cka Ehren- 
broda, że Markus Hammer z Budzanowa dnia 
21 sierpnia 1897 do l. 7025 wniósł przeciw 
niemu pozew o uznanie wierzytelnosej 100 zł. 
z zgasłą. 

Do rozprawy sumarycznej odroczcno ter 
min na dzień 23 grudnia 1897 o 9 rano, 
kuratorem dla pozwanego ustanowiono Isera 
Spiegla z Budzanowa 

Winien więc pozwany bądź kuratorowi 
potrzebne informacye udzielićjbądź innego zdol- 
nego pełnomocnika ustanowić i tegoż Sądowi 
zapodać: 

Budzanów, 15 listopada 1897. 


L 15449 (9885 1 - 3) 

C. k. Sąd powiatowy w Mielen zawia- 
damia miewiadomą z miejsca pobytu Esterę 
Kampfową, że Maryanna Węgrzyn wniosła 
przeciw miej skargę o zaplaceni» kwoty 1i zł 
50 et. na którą po ustanowieniu dla niej ku- 
ratora adw. Dr. Brandta do przeprowadzenia 
rozprawy drobiazgowej termin na dzień 27 
grudnia 1897 o godzinie 9 rano wyznaczony 
został. 

Mielec, 2 grudnia 1897. 


L. 3053 (9902) 
W myśl $. 30 ust, o Repr. paw. 
podaje się do powszechnej wiadomości, 
że budżet Reprezentacyi powiatowej na 
rok 1898 został wyłożony w kancela- 
ryi Wydziału powiatowego dla przej- 
rzenia przez opodatkowanych w powie- 
cie, w godzinach urzędowych: 
Wydział powiatowy 
W Stanisławowie, 14 grud. 1897. 


L. 11878 j (9722) 
C. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 
zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
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i życia Gottfrieda Machnera, ża eelem dorę- 
czenia mu uchwały z 25 listapada 1895 1. 
15645, którą uchwalono intabalacye prawa 
własności do ciała hip. l. 574 gm Borszów 
na rzecz Nisana S Örera ustanowiono kurato- 
ra ad actum w osobie dr. adwok. Izydora 
Kohla 
Przemyślany, dnia 5 listopada 1896. 


L. 34558 (9759 1- 8) 

W sporze ustnym Ozyasza Bernsteina 
przeciw masie spadkowej Józefa bBegdasa o 
oddanie w postedanie stajni i połowy szopy 
ustanawia się dla niewiadomego z miejsca 
pobytu Ozyssza Bernsteina kuratorem ad 
actum adw. dr, (lasara z Tarnowa i temuż 
doręcza się wyrok e. k. Sądu krajowego wyż 
szego w Krakowie z dnia 14 września 1897 
l. 13598. 

C. k. Sąd powiat. miej deleg- 

Tarnów, dnia 27 listep.da 1897. 


L. 22008 (9726 1--8) 

C k. Sąd obwodowy w Kołomyi w 
sprawie weksłowej Towarzystwa zaliezkowego 
i kredytowego w Sniatynie przeciw Hryckowi 
Todoruk i tow pto 48 zł a. w. ustanowił 
kuratorem dla pozwanego, z miejsca pobytu 
niewiadomego Jakóha Golinera adw. dr p. 
Zipsera z substytucyą adw. dr. Wieselberga 
i doręczył mu nakaz zapłaty z dnia 20 listo- 
pada 1897. 

Kołomyja, 20 listopada 1897. 


L. 8554 (9705 1—3) 
Z życia i miejsca pobytu niewiadomego 
Iwana Greszczuka zawiadamia się, że celem 
zawarcia aktu działu ciała hip. whl 60 gm 
Łaszków z resztą współwłaścicielami takowej 
ustanowioay z:stał dla niego kurator w oso- 

bie Iwana Antonina z Łaszkows 

O. k. Sąd powiatowy. 

Łopatyn, 10 hstopada 1897. 


L. 7229 (9703 1--8) 

W sprawie epzekucyjnej banku wzaje- 
mnych ubezpiecz-ń „Slavia“ w Pradze prze 
ciw Antoniemu i Annie Wiluszom pto 170 
zł. a. w. z pa., ustanawia Sąd tutejszy dla 
nieznanego z życia i miejsca pobytu Anta- 
niego Wilusza, któremu tahularna uchwała 
z 18 grudnia 1896 |. 16403 doręczoną być 
nie mogła, kuratora w osobie adw. dr. Ha- 
wli zka w Dobromiln i doręcza mu powołaną 
uchwałę, 

Dobromil, 12 grudnia 1896. 


L 18729 (9740 1—8) 

C. k Sąd obwodowy w Tarnopolu jako 
handlowy ustanawia w sporze wekslowym 
Salamona B»rgmana przeciw niewiadomemu 
z życia i miejsca pobytu Herschow i Rosen 
baumowi o zapłacenie kwoty 150 zł w a 
z pn. dla pozwanego Herscha Rosenbauma 
kuratora ad actum w osobie adw. dr. Schwar- 
za w Tarnopolu podstawiając mu adw. dr 
Pohoreskiego w Tarnopolu oraz wzywa po- 
zwanego, by tegoż zastepey potrzebną do te- 
go sporu intormacyę udzielsł, | b tutejszemn 
Sądowi innego zastępcę wymienił, gdyż ina- 
czej złe skutki stąd wynikłe sam sobie przy- 
pisze. 

Tarnopol, 13 listopada 1897. 


L. 10068 (9747 1—3: 

C k. Sąd powiatowy w Peezeniżynie 
oznajmia z życia i miejsca pobytu niew iado- 
mej Paraszcze z Ramanczyczów Romanczycz 
że celem doręczenia jej tus. uchwały tabular- 
nej z dnia 13 kwietnia 1697 1. 4917 dla niej 
Iwana Negrycza kuratorem ad actum ustano 
wiono 

Wzrwa się więc, ażeby temu kuratoro- 
wi środków dow dowych dostarczyła lub in 
nego zastępcę tnt. Sądori oznajmiła, inaczej 
skutki zaniedbania sama sobie przypisać bę- 
dzie musiała. 


Peczeniżyn, 10 lipea 1897. 


L 67480 (9760 1—3) 

C k. Sąd powiatowy miej. deleg. cvw. 
w Krakowie ustanawia dla pozwaneg» Jana 
Brejskiego zamieszkałego w Toruniu kurato 
rem edw. dr Adama Bobilewicza z Krakowa. 
któremu doręcza pozew de praes, 13 listopada 
1897 1 67450. 

Krarów, 24 listopada 1897. 


L. 13488 (9758 1—3) 
C. k. Sąd cbwodowy ustanswia w spra- 
wie weksiowej Chiela Blaunera przeciw Le- 
bowi Feiwlowi i spólnikom a 150 zł a w 
z pn. dla niewiadomero z miejs*a prbytu 
Leiba Feiwla kuratorem adw. dr Wilbelma 
Hochberga z snbstyrucya adw, dr. Pil1geise- 
na, który kurator Leibę Feiwla na jego koszt 
i niebezpieczeństwo zastępywać będzie. 
Tarnów, 2 grudnia 1897. 


L. 21367 (9776 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu u- 
wiałemia niaznanego z życia i miejsca poby- 
im Arrahama Horowitza, ża na prośbę Sala- 
moua Roitenberga wydano przeciw niemu 
nakaz zapłsty sumy wekslowaj 942 zł a. w. 
zpn. i że dla niego ustanowiono kuratora w 
osobie adw. Dr. Peipera i poleca mu, aby co 


do swej obrony z kuratoram się porozumiał 
lub innego pełnomocnika Sądowi w czas 
przedstawił, inaczej skutki zaniedbania sam 
sobie przypisać będzie musiał. 

Przemyśl, 20 listopada 1897. 


L. 8480 (9710) 

©. k. Sad powiatowy w Przemyślanach 
zawiadamia niewiadomą z miejsca pobytu 
i życia (oldę Berger, że cełam doręczenia jej 
uchwały z 80;9 1896 1. 9984 którą dozwolo- 
no wpis prawa własności na rzecz jej, usta- 
nowiono kuratora ad actum w osobie adw. 
Dr Kohla. 

Przemyslany, 6 sierpnia 1897. 


L 2685 (9711) 
Niewiadomego z miejsea pobytu Domi- 
nika Kuniekiego zawiadamia się, że celem do- 
ręczenia mu uchwały z d. 27 marca 1895 
l. 5645 którą dozwolono zaintabulowanie na 
rzecz Efroim3 Markusa prawa własności real 
l. wyk. 26 ks. gr. gm. Krosienko od tegoz 
w drodze kupna nabytej, ustanowiony został 
kurator w osobie Marcina Michaliszynego. 
C. k Sąd powiatowy. 
Przemyślany 30 marca 1896, 


L. 2689 (9712) 
Niewiadomego z miejsca pobytu i życia 
Józefa Piątkowskiego zawiadamia się, że ce- 
lem doręczenia mu uchwały z 30 czerwca 
1895 1 8353, k órą uchwalono na rzecz Ja- 
cka J: dynaka wpis prawa własności do 1/3 
części ciała hip. l. wyk. 458 księgi grunto- 
wej gminy Dunajów na jego imię dotąd za- 
pisanej. ustanowiono kuratorem Alek andra 
Rewuskiego. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Przemyślany, 30 maja 1896 


L. 9752 (9718) 

C. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 
zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
i życia Wojciezha Skutę, że celem doręczenia 
mu uchwały z 28 lipea 1895 l. 9288 którą 
dozwolono intabulacyę prawa zastawu kwoty 
7 zł. 80 et. w wyk. bip. | 473 gm Borszów 
na rzecz Sissmana ŚSchwarca, ustanowiono 
kuratora ad actum w osobie p. adw. Dr. Ja 
kóba Schenkera. 

Przemyślany, 20 września 1896. 


L 11300 (9719) 

C. k. Sąd powiatowy w Przemysślanach 
zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
i życia Leibę Fuchsa, że celem doręczenia mu 
uchwały z 16 maria 1895 1. 3057 którą do- 
zwolono intnbulacyę prawa zsstawu sumy 50 
zł. w wyk. hip I 3 gminy Przemyślany na 
rzecz Kiwy Nagelberga ustanowiono kuratore 


n actum w osobie pana adwokata Dr. Ko- 
a 


menman a 


Przemyślany, 24 pażdziernika 1896. 


L 12315 (9720) 

. 0. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie- 
wiadomego z miejsca pobytu i życia Jana 
Bednarza, ż» celem doręczenia uchwały z 22 
maja 1895 l. 6624 którą dozwolono Intabu- 
lacyę prawa za:tawu dla kwoty 3 zł. 68 ct. 
w whl. 88 gminy Biała na rzecz Józefa Fen- 
ster, ustanowiono kuratora ad actum w osobie 
p. adw Dr. Kohla. 

Przemyślany, 12 listopada 1896. 


L. 23866 (9728 1—3) 

.. C k. Sąd obwodowy w Tarnowie za- 
wiadamia niewiadomą z miejsca pobytu Mat- 
lẹ Ingber z Tarnowa, iż ustanowił dia niej 
wskutek wniesionego przeciw niej pozwu 
«ekslowego prz z Izraela Markheima depraes 
6 grudnia 1497 | 23866 pto 123 zł. 23 et. 
aw. zpn kuratorem adw. Dr. Mieczysława 
(załeck'ego z substytucyą adw Dr. Jana Ste- 
ca w Tarncwie 


Tarnów, 7 grudnia 1897. 


L 23867 (9729 z—8) 

C. k. Sąd obwodowy zawiadamia nie- 
wiadomą z miejsca prbytu Matlę Ingber z 
Tarnowa, iż ustanowił dla viej wskutek wnie- 
sionego przeciw niej pozwu wekslowego prze? 
lzraela Markh-ima de praes 6 grudnia 1897 
| 23867 kura'orem adw. Dr. Mieczysława 
Gnłeckiego z substytucyą adw. Dr Jana Ste- 
ca obu w Tarnowie. 


Tarnów, ? grudnia 189%, 


L. 18248 (9698) 
Vom k. k. Kreis als Handels Gerichte 
ia Kolomea wird bekannt gegeben, dass bat 
dem ia das Ragistec fir Erw. rbs uad Wirt- 
achnfisg-nossenscha»ften einregistrir'en Credit 
und Spar Vereine in Jabłonów. die bei der 
General Versammlung vom Ż1|2 1897 be- 
sehlosszne Anderunz der $$ 3, 14 und 15 
der Verein'tatut n eingetra gen wurde. 
Kolomea, 23 Oktober 1897. 


L. 1549 (9754 1—3) 

C. k, Sąd powiatowy w Horodence u- 
stanawia dla niew adomego 4 miejsca poby- 
tu Michała Przytockego z Kolanak kuratora 
w osobie adw. dr Okuniewskiego adwokata 
w Horodence, któremu się rezolucyę tabular- 
ną z dnia 23 kwietnia 1896 1. 5806 równo- 


cześnie się doręcza i wzywa Michała Przy- 
tockiego, by potrzebne informacye ustanowio- 
uemu kuratorowi udzielił lub innego pełno- 
mocnika sądowi przedstawił gdyż inaczej sam 
sobie skutki zaniechania przypisze. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Horodenka, 4 kwietnia 1897. 


L. 2006 (9707) 

C. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 
zawiałamia niewiadomego z miejsca pobytu 
i życia Michała Semionów, że celem dorg- 
czenia mu uchwały z 6 listopada 1895 |. 
14351 dozwalającą wpis prawa własności do 
ciała tab. whl. 320 gm. Borszczów ustano- 
wiono kuratora ad actum w osobie Fedka 
Zadorożnego. 

Przemyślany, dnia 2 marca 1897. 


L. 2008 (9708) 

C. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 
zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
i życia Leibę Fuchsa, że celem doręczenia 
mu uchwały z 6 listopada 1895 1. 14418 
którą dozwolono intabulacyę prawa własności 
1j6 części ciała tab. whl. 3 gm. Przemyślany 
ustanowiono kuratora ad actum w osobie p. 
adw. dr. Kohla. 

Przemyślany, dnia 2 marca 1897. 


L. 5245 (9709) 
O. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 
zawiadamia niewiadomą z miejsca pobytu i 
życia Chaję Tenenbaum lo Mehl, 20 Blau- 
sztein, że eelem doręczenia jej uchwały z 
15 września 1896 |. 8085 w sprawie egzak. 
przeciw spadkobiercom Welfa Leiby Məhi 
pto 500 zł., ustanowiono kuratora ad actum 
w osobie p. Aleksandra Z»leskiego. 
Przemyślany, daia 21 maja 1897. 


L. 2692 (9713) 
i Niewiadomych z miejsea pobytu Hnata 
i Annę Matwijezuk zawiadamia się o usta- 
nowieniu dła nich kuratora w osobie Emila 
Bozowskiego celem doręczenia im uchwały 
z 30 czerwca 1895 l. 9062 którą dozwolona, 
na rzecz Pecsenika intabulacyę prawa wias- 
ności do realności l. wyk. hip. 743 ks. gr. 
gm. Lipowce przedtem na ich rzecz zapisanej. 
Przemyślany, 30 marca 1896. 


L. 5122 (9714) 

C. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 
zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
i życia Jakóba Finka, że celem doręczenia 


mu uchwały z 21 lutego 1896 1. 3020 którą 


dozwolono intabulacyę egzekucyjnego prawa 
zastawu wyk. hip. l. 127 gmiay Krosienko 
dla sumy 64 zł. 50 et. a. w. na rzecz kasy 
handlowej w Pizemyślanach ustanawiono ku- 
ratora ad actum w osobie adw. dr. Izydora 
Kohla. 

Przemyślany, dnia 30 lipca 1896. 


L. 6649 

„ 0. k. Sąd powiatewy w Pradmyślanach 
zawiadamia niewiaderaego z miejsca pobytu 
i życia Wojciecha Sekutę, że celem doręcze- 
nia mu uchwały z 26 lipca 1896 1. 9544 
którą dozwolono intabulacyę prawa zastawu 
dla sumy 30 zł. 60 et. wyk. hip. 473 gm. 
Borszów na rzecz Simche Zimmeta, ustano- 
wiono kuratora ad actum w osobie Ilka Ło- 
ika z Borszowa. 


Przemyślany, dnia 30 lipca 1896. 


L. 6651 (9716) 

„0. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 
zawiadamia niewiadomego z miejsca pobyta 
i życia Chang Majera Stryjer, że celem do- 
ręczenia mu uchwały z 8 września 1895 i. 
10857 którą dozwolono intabulacyę prawe 
własności do pare. gr. 4541 w _ Krosienku 
na izecz Fudka Bojko ustanowiono kuratorB 
ad actum w osobie Hrynka Broszka. 


Przemyślany, dnia 30 lipca 1896. 


L. 6652 (9717) 
C. k Sąd powiatowy w Przemyślanach 
zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
1 życia Andrncha Nowak, że celem doręcze- 
nia mu uchwały z 23 sierpnia 1895 I. 6652 
którą dozwoleno intabulacyę prawa własnost: 
do cinła hip. l. 435 w Ciemierzyńcach ne 
rzecz Heni Zimer, ustanowiono kuratora ad 
actum w osobie Danyły Chomyszyn z Biłki. 
Przemyślany, dnia 30 lipca 1896. 


L. 13957 (9767 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Przeworsku ú“ 
stanawia w sprawie tabularnej Temasza Sie” 
mieniaka za uwiadomieniem Jana Wojtyny * 
wpis prawa własności ciała hip. lwh. 272 
gm. kat. Tryńcza dla niewiadomego z pobyt” 
Jana Wojtyny z Tryńczy kuratorem ad actu 
adwokata dr. Bolesława Mukiewicza i jemu 
doręcza rezolucyę z dnia 15 listopada 189% 
l. 10582 dozwalającą wpisu prawa własnoś 
realności lwh 272 ks. gr. gm. kat. Tryde% 
dctąd Jana Wojtyny własnej na rzecz Tom®“ 
sza Siemieniaka. 

Przeworsk. dnia 31 grudnia 1896. 
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Ù, 23848 (9736 1—3) 
C. k. Ssd obwodowy w Tarnowie za- 
Wadamia niewiadomą z miejsca pobytu Ma- 
Jngber z Tarnowa, iż ustanowił dla niej 
skutek wniesionego przeciw niej pozwu 
Wekslowego przez Wolfa Brodera de praes 7 
dnia 1897 1. 23848 pko 60zł a ©. z pn. 
ratorem adwokata dr. Mieczysława Gałe- 
tkiego z substytucyą adwokata dr. Jans Steca 
Tarnowie, 
Tarnów, 7 grudnia 1897. 


L 23794 (9737 1—3) 
C.k Sąd obwodowy w Tariowie zawia- 
amia niewiadomą z miejsca prbytu M. Ingber 
Ł Tarnowa, iż ustanowił dla niej w skutek 
Wniesionego przeciw niej pozwu wekslowego 
brzez Salcmona Hirscha de praes 6 gruduia 
1897 1. 23794 pko 90 zł a. w. z pn. kura 
rem adwokata dr. Mieczysława Gałeckiego 
t substytucyą Jana Steca w Tarnowie. 
Tarnów, 6 grudnia 1897. 


L. 23865 (9738 1 -3) 
, C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie za- 
Niąadamia niewiadomą z rci-jsca pobytu Matlę 
ber z Tarnowa, iż ustanowił dla niej w 
otek wniesionego przeciw niej pozwu we- 
ślowego przez Izraela Markheima de praes 
grudnia 1897 1. 23866 pko 140 zł a. w. 
pn kuratorem adwokata dr Mieczysława 
Bałeckiegn z substytucyą adwokata dr. Jana 
leca w Tarnowie. 
Tarnów, 7 grudnia 1897. 


L. 7147 (9763 1—3) 
a 0. k. Sąd powiatowy wiadomo czyni. 
i dniu 26 marca 1896 zmarła w Mors- 
Micy Agnieszka Bandułowa z pozostawieniem 
Pisemnego kodycylu z day Morawica dnia 
“lL lutego 1896. 
, Do spadku tego konkuruje także iako 
eazis ustawowy syn zmarłej Jan Bandułe, 
rego miejsce pobytu nie jest znanem 
Wzywa się przeto Jena Bandułę by w 
Przęcjągu roku od dnia m:żej wyrsżonego w 
Sądzie się zgłosił i deklasyacyę do spadku 
0 Agnieszce Bąandułowej wniósł, gdyż w 
tle przeciwnym spadek przeprowadzonrm 
"Gdzie z dziedzieami do spadku się zgłasza- 
cymi i z ustanowionym dla niego kur torem 
1% omanem Gutowskim notaryuszem z Li- 


Liszki, 23 listopada 1897 


L 23826 (8731 1—3) 
= O k Sąd obwodowy w Tarnowie za- 
ladamia niewiadomą z miejsca pabyiu Male 
tgber z Tarnowa, iż ustanowił dla niej 
ękutek wniesionego przeciw niej pozwu 
eksiowego przez Barucha Hirscha de praes 
Ë gradnia 1897 l. 23826 pto 75 zł. a. w. 
+ Pn. kuratorem adw. dr. Mieczysława Ga- 
Resiego z substytucyą adw. dr. Wilhelm» 
ochberga w Tarnowie. 
Tarnów, 6 grudnia 1897. 


L. 23823 (9735 1--B) 
o C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie za- 
qladamia niewiadomą z miejsea pobytu Matlę 
her z Tarnowa, iż ustanowił dla niej 
cutek wniesionago przeciw niej pozwu 
gokslowego przez Chiela Blaunera de praes 
A grudnia 1897 1. 23823 pto 300 zł. a. w. 
Pn. kuratorem adw. dr. Mieczysława Ga- 
Niego z substytucyą adw. dr. Wilhelma 
0chberga w Tarnowie. 
Tarnów, 6 grudnia 1897. 


L 12922 (9721) 
A C. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 
WWiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 

Życia Judę Teicha, żə celem doręczenia 
Dy uchwały z 3 marca 1896 |. 1705 którą 
żwolono intabulacyę prawa własności dle 
"mu 17 zł. 45 ct. wyk. bip. l. 505 gm 

Tzelice na rzecz Samuela Pulwera ustana 

Ono kuratora 2d actam w osobie p. adw. 
"i. Schenkera z Przemyślan. 

Przemyślany, dnia 24 listopada 1996. 


À 23549 (9730 1—3) 
a C.k. Sąd obwodowy w Tarnowie za 
zladamia niewiadomą z miejsca pobytu Matlę 
y Soer z Tarnowa, iż ustanowił dla niej 
Skutek wniesionego przeciw niej pozwu wek- 
i ego przez Wolfa Brodera de praes 7 gru- 
| kio 1897 1. 23849 pto 75 zł a w. z pn 
Tatorem adw. dr. Mieczysława Gałeckiego 
substytncyą adw. dr Jana Staca w Tarnowie. 
Tarnów, 7 grudnia 1897. 


(8788) 
a Zawiadamia się z życia i miejsca pobytu 
„Znanych Malę Engelberg i Herscha En- 
 Mlberg, że ts. uchwała tabularna z dnia 13 
ga 1897 1, 5547 dla nich przeznaczona u- 

Rowionemu dla nich, kuratorowi Fediowi 
p wójtowi w Zółtańcach doręczoną 


a. 
Kulików, dnia 25 lipca 1897. 


L 4052 (9779 1-3, 
C k. Sąd powiatowy w Buczaczu za- 
h damia, że dnia 12 września 1866 zmarł 
ac pozostawienia ostatniej woli rozporządze- 
Ra Dawid Kehn z Buczacza. 


11 


Ponieważ Sądowi nie jest wiadomem ; L. 7 


miejsce pobytu do spadku powołanego syna 
spadkodawcy Judy Heracha 2 im. Kohna, 
przeto wzywa się go, by do jednego roku od 
deia tego edyktu licząc w tutejszym Sądzie 
się zgłosił i deklaracye do spadku wniósł, 
gdyż Inaczej postępowanie spadkowa z oświad- 
czónymi spadkobiercami i z ustanowionym 
dla tego niewiadomego kuratorem adw. dr. 
Aussebnittem z Buezacza ukończonem zostanie 
Buczacz, 2 czerwca 1897. 


L. 5581 (9789) 

C. k. Sąd powiatowy w Makowia uwia- 
damia niewiadomego z miejsca pobytu Józefa 
Sarletę, że celem doręczenia mu ts rezolucji 
z dnia 16 marca 1897 1. 1607 w sprawie e- 
gzekucyjnej Józefa Perla przeciw niemu pto 
42 zł. ustenowiono dlań kuratorem Maksy 
miliana Blumenfelda w Makowie. 

Maków, dnis 26 października 1897. 


L. 1760 (9792 1—3) 

C. k. Sąd powiat. w Przeworsku w 
scrawie egzekucyjaej Kasy zaliczkowej i 0- 
szezędności w Łańcucie przeciw Piotrowi Gło- 
wackiemu pto 250 zl. w. a z pa. o iatabu- 
lacyę egzekuc. prawa zastawu w stanie bier- 
nym realneści lwh. 10, 11, 12 i 13 ks gr 
gm. kat. Kańczuga objętych, ustanawia dla 
niewisdomego z rmiejsca pobytu Piotra Gło- 
wackiego, kuratorem ad actum Adama Maca 
w Kańczudza i jemu doręcza rozolucyę ~ dnia 
12 marca 1896 l. 2541 dozwalająsą wpisu 
egzekucyjnego prawa zastawu dla snmy 250 
zł z przynależytościami, na rzecz kasy zali- 
czkowej i oszczędności w Łsńcueie, na czę- 
ściach pomienionych wyżej realności własność 
Pictra Gławackiego stanowiących. 

Wzywa się zatera Piotra Głowacki» go, 
aby kuratorowi temu informacyi udzielił lub 
innego pełnomoenika ustanowił, gdyż winę 
zaniedbania sobie przypisze. 

Przeworsy, dnia 25 lutego 1897 


L 9465 (9794 1--3) 
Ts. rezolucyę hipoteczną z 12 września 
1896 1. 8742 doręcza się ustanowionemu dla 
Awelii Zdziebłowskiej kurierowi Franciszko- 
wi Boczarowi w Niehyleu. 
Strzyżów, 28 gruduia 1896. 


L. 49646 (9812) 

0. k. Sąd krajowy jsko handlowy w 
Krakowie pol-ea wpisania do rejestru dla 
spółrk handlowych przy istniejącej fiemie: 
„Płaszowska parowa cegielnis J Geislera, M. 
Ameisena i Spóiki* (Plaszower-Dampźzieg- lei 
des J Geisler, M Ameisen et Comp ), na- 
stępujących zmian: 

1. że obecni właściciele i spólniey fir- 
my Maurycy Ameisen, Jakób Geisler, Teresn 
Geisler, Jakób Grünbərg i Rozalia Ameiseia 
zmienili z dniem 11 listopada 1897 firmę 
spółki i ża firma ta będzie od dnia 11 listo- 
pada 1897 opiewać: „Płaszowska parowa fa- 
bryka dachówek i cegieł Ameisen., Gnisler i 
Grünberg (Plaszower Mauer- und Daehziegel- 
fabrik Ameisen, Geisler und Grünberg)“ ; 

2. że do spółki tej pod firmą „Płaszo- 
wska parowa fabryka dachówek i cegieł A 
meisen, Geisler i Grqtnbarg* pzzystąriła 7 
dniem 11 listopada 1897 jako spólniczka ja 
wna także Rozalia Ameisen, żona przemvsło 
wea, zamieszkała w Krakowis przy ul Seba- 
styana 1 37; ` 

.. 3. że siednbą spółki bęđzia od dnia 
dzisiejszego Płaszów. a nie Podzórza; 

4. że podpisywać firmę spólki będzie 
p Meurycy Ameisan luh p Rozalia Ameisen 
wspólnie z p Jakóbem Geisłer=m albo wseól 
nie z p Teresą G>isler albo wsrólnia z p 
Jakóbem Grinberzi »ra i to w ten sposób Że 
pod wyc.snięlą stampilią zlbo wydrukowaną 
#lbo przez kogokolwiek napiszną firmą spółki 
„Płaszowska parowa fabryka dachówek i ce 
gi-ł Ameisen. Geisler i Grünberg“ lub po 
niemierku „Płaszower Maner und Dachzia 
gelfsbrik Ameissn, Geisler uud Griiub-rg* 
podpisze albo p, Maurycy Ameisen, alb? p 
R zalia Ameisen nazwisko „Ameisen“, a 
drugi współpodpisujący spólosik podpisze «bok 
na”wiska „Ameisen“ swoje nazwisko t. j alb: 
p Jakób G:inb-rg Podpisze nazwi-=ko „Grün 
berg“ albo p. Jakób Geisler lub p Teresa 
Geisler nazwisko „Greisłar<, 5 

Kraków, dnia 26 listopada 1897. 


L. 38044 - R" (9844) 
Zawiadamia się niewiadomego z miejsca 
pobytu Chrystysna Millara, iż celnm dore ze- 
nia wu tus. uchwały z dnia 16 listopada 1496 
do l 1159; kurstorem ad ae'um Jans Maul 
lera ustanowił i temoż tę uchwale doręczył 
Zołkiew, dnia 22 a 1897. a 


L. 5661 (9837) 

C. k. Sąd powiatowy w Mostach wiel 
kich zawiadamia niewiadomego z miejsca po- 
bytu Audrucha Kostewieza, że celem dorę- 
czenia mu uchwały dozwalającej na wpis 
prawa własności połowy ciała hip 1 WYK. 
519 i 1]2 risła hip. 1, wyk. 520 ks. gr. De- 
rawnia 1897 ll 1893 ustanowił kuratorem p. 
Emila Lapickiego 

C k Sąd powiatowy. 
Mosty wielkie, 28 sierpnia 1897. 


(9843) 
C. k. Sąd powiatowy w Żółkwi zawia 
damia niewiadomego z miejsca pobytu Jana 
Lewickiego, iż celem doręczenia mu tusąd 
uchwały z dnia 11 marea 1895 do l. 2484 
kuratorem ad sctum Michała Lewiekiego z 
Zółuwi ustanowił i temuż tę uchwałę doręczył. 
Zółkiew, dnia 28 stycznia 1897. 


L 3662 (9836) 

C. k. Sąd powiatowy w Mostach wiel- 
kich zawiadamia niewiadomego z miejsca po 
bytu Andrucha Kardasza, że celam doręczenia 
mu uchwały dozwalajarej na wpis praw. 
własności pgr. 3743, 3765, 4'99, 5695, 5700, 
5701, 5:02. 6459, 6460 i 646] w wyc 201 
ks. gr. Derewnia 7 dnia 4 marca 1897 I 
636 ustanowił kuratorem p Emila Łapiekie- 
go z Mostów wielkich. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Mosty wielkie, 28 sierpnia 1897. 


L. 7647 (9834 1—8) 
Zawiadamia się Jana, Annę i Magda- 

lenę Pławnych, ża kuratorem dla nich usta- 

nowionym jest Jan Wróbel i temuż rezolucyę 

hipoteczną z 6 lipca 1897 1. 5002 się doręcza. 
Ralwsrys 7 września 1897. 


L. 52981 (9800 1—3) 
C. k Sąd krajowy we Lwowie wdra- 
żająe na prośbę Róży Appel, postępowanie a- 
mortyzacyjne, wzywa niniejszem posiadacza 
rzekomo zaginionej książeczki gal. kasy oszeę 
dności |. 71203 wystawionej na imię Róży 
Appel, opiewającej na 13 zł. 62 et wa., by 
w przesiągu sześciu miesięcy, od dnia osta 
tniego zamieszczenia edyktu tego w urzędo- 
wej części Gazety Lwowskiej iicząc, takową 
Sądowi tutejszemu tem pewniej przedłożył 
względnie swe prawa do takcwaj wykazał, w 
przeciwnym bowiem razie, książeczka gal ka- 
sy oszezędności Nr. 71208 na ponowne żąda- 
nie proszącego za umorzoną będzie uznaną 
Lwów, 11 września 1897. 


L. 46806 (9809 1—3) 

C. k. Sąd krajowy jako Trybunał han- 
dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadoma- 
go z miejsca pobytu Wojciecha Kossaka, że 
przeciw niemu wniósł Adolf Meissner pozaw 
de prars 2 października 1897 1. 42408 o wy 
danie nakazu zapłaty sumy wekslowej 97 zł 
i że wydany wskutek tego pozwu nakaz za 
płaty z dnia 8 października 1897 1l. 42408 
doręczony został ustanewionemu dla tegoż 
kuratorowi adw. Dr. Kwiecińskiemu z substy- 
tucyą adw. Dr. Guńkiewicza w Krakowie i 
noleca Wojeiachowi Kossakowi, aby temuż 
kuratorowi potrzebnych środków obrony do- 
starczył, lub innego pełnomocnika sobie obrał 
I Sądowi o t-m doniósł, w przeciwnym bo- 
wiem razie skutki z tego zaniedhania wyni- 
kiąć mogące sam sobie przypisze. 

Kraków, 19 listopada 1897. 


L. 48645 (9808 1—3) 

C. k Sąd krajowy jako Trybunsł han- 
dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadomego 
a miejsea pebytu Mechla Frankfatera, że 
przeciw niemu wniósł Jakób Horowitz pozew 
de praes R lutego 1397 | 4856 o wydanie 
nakazu zapłaty sumy wokslowaj 100 zł, w. 
z przyn. i ża wydany «skutek tego pozwu 
nakaz zapłaty z dnia 5 lutego 1897 1. 4856 
doręczony Zost- ustanowionemu dla teroż 
kuratorowi adw. Dr. Tadenszowi Kwiecińskie- 
mu ze substytneyą adw. Dr. Juliana Peipera 
w Krakowie i poleca mu, aby temuż kurato 
rowi potrzebnys:h środków okruny dostarczył 
lub innego pełnomocnika sobie obrał. i Se- 
dowi o tem doniósł, w przeciwnym bowiem 
razia skutki z tego zaniedbania wyniknąć mo- 
gące sam sobie przypisze 

Kraków, 26 listopada 1897. 


L. 5959 (6830 1—3) 

C. k. Sąd rowiatowy w Dobczycach za- 
wi. dema niewiadomego z mirjses pobytu 
Stanisława Szezygła, że Powiatowa Kasa O 
szczędności w Wieliczce wniosła przeciw nie- 
mu podanie z dnia 14 lipza 1897 |. 5199 o 
zamianę prawa zastawu i oszacowania real. 
leh 168 w R.ciechowicach dla zaległych ral 
pożyczki w kwocie 400 zł aw. zpn. tudzież 
ża dla niewiadomego z miejsca pobytu egze 
kuta ustanowiono kuratora ad actum p. Ja 
na Glasara zastępcę c k. notarynsza w Do 
bezycach 

Będzie zatem rzeczą egżekuta Stani- 
sława Szczygła kuratorowi swemu wczesnie 
udzielić infumacyi lub innego zastępcę sobie 
ustanowić, w przeciwnym bowiem razie sku- 
tki szkodliwe z zaniedbania tych cstreżności 
wyniknąć mogące sam sobie przypisać będzie 
musiał, 

C. k. Sąd powiatowy. 
Dobczyce, 21 września 1897, 


L. 22755 (9851 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie wdra- 


stwie zaliczkowam w Dąbrowie kwot» 138 
zł. 60 ct. i poleca posiadaczowi tej książeczki 
wkładkowej, aby takową w przeciągu jedne- 
go roku, sz Ściu tygodni i trzech dni od dnia 
ogłoszenia edyxtu po raz trzeci w dzienniku 
urzędowym Gazety Lwowskiej przedłożył, 
inaczej tekowa za umorzoną uznaną zostanie. 
Tarnów, 25 listopada 1897. 


L 24137 (9823 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy za- 
eiadamia niniejszem Salomona Stuba z mioj- 
Sea pobytu niewiadomego, że przeciw niemu 
Roza Perlstein w dmu 9 grudnia 1897 do 1. 
4137 o zapłatę samy weksłowej 200 zł. a. 
w z pn. wniosła pozew i że wydany w sku- 
tek takowego nakaz zapłaty ustanowionemu 
disń kuratorowi tut. adw, dr. Rostowi dorę- 
czOno. 


Tarnów, 10 grudnia 1897. 


L 16506 (9870 1—8) 
C. k. Sąd powiatowy w Borszczowie 
zawiadamia z życia i miejsc» pobytu niezna- 
ną Anze Bilińską, że w celu doręczenia jej 
tus. uchwały z dnia 12 czerwca 1897 1. 6408 
dozwalającej na intabulacyg prawa właśności 
do pare. bud 108 i grunt 190 ks. gr. gm. 
Juryampol Anny bilińskiej własnej na rzecz 
Stanisława Jaworskiego i zastępywania ją w 
tej sprawie kuratorem e. k. notaryusz Teofil 
Witosławski w Borszczowie ustanowiony został. 
Wzywa się zatem tąże, by odnosne in- 
frmscye temuż kuratorowi udziebła lub in- 
nego pełnomocnika sobie ustanowiła. 
Borszczów, 18 pażdziernika 1897. 


L. 23900 (9868 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy zawiadamia niə- 
wiadomego z miejsca pobytu Lejbę Feiwla z 
Taraowa, iż ustanowił dla niego wskutek 
wniesionych przeciw niemu pozwów wekslo- 
wych przez M»urycego Lipschdtza de praes. 
7 grndnia 1897 1. 23900 pto 250 zł a. w. 
z pn. i 1. 28901 pto 300 zł a. w. z pn. ku- 
ratorem adw. dr. J. Goldberga z substytucyą 
adw. dr. Pflugeisena obu w Tarnowie. 
Tarnów, 9 grudnia 1897. 


L. 19637 (9864 1—3) 

0. k. Sąd obwodowy w Przemyślu wzy- 
wa Aang z Puszetów Qzaplieką, Stanisława 
Puszeta, Antoninę z Wielogłowskich Walte- 
rową i Ksrola hr. Załuskiego, względnie tych- 
że spadkobierców aby pisma sporne w spra- 
wach Augy ż Puszetów Czaplickiej i innych 
przeciw Karolowi hr. Ziłuskiemu o zapłace- 
sie każdemu z powodów 1/6 ezęśsi ze sumy 
900 dukatów holen. a złożone rotułów z 6 
lipea 1853 l. 10086 i 10087. 

II. Julię, Apolonię, Olempią 3 im. hr. 
Michałowską z domu Ostrowską, Tomasza Ce- 
lestyna Antoniego Kryspina 4 im. hr. Ostro- 
wskiego i Stanisława,j Władysława, Kazimie- 
rzs 3 im. hr. Ostrowskiego względnie t chże 
spadkobierców, aby złożone w sprawie Julii 
hr. Michałowskiej przeciw Tomaszowi i Sta- 
msławowi hr. Ostrowskim o zniesienie współ- 
własności dóbr Bolestraszyce pisma i doku- 
venta w przeciągu jedaego roku od dnia 
wydania edyktu podjęli, gdyż po upływie 
tego kresu, takowe zniszczone zostaną. 


Przemyśl, 20 listopada 1897. 


L. 4469 (9894 1—3) 

Dawida Bar 2 im. Rudolf, Fischla Ru- 
dolf i Izraela Asehkenazy z życia i miejsca 
pobytu niewiadomych zawiadamia się, że 
w sprawie tabularnej Leiby B:iek przeciw 
Józef,wi Radolf o wpis prawa zastawu dla 
kwoty 400 zł w stanie biernym sum 400 zł. 
i 890 zł. ciężących na rzecz dłużnika Józefa 
Rudolf na karcie ciężarów e ala tabularnego 
objętego wyk. hip. 986 ks gr. Trembowla, 
tymże kuratora w osobie adw, dr. Firscha 
w Trembowl: ustanowiono i takowemu posta- 
n-wienie z dnia 28 marca 1894 1 4469 do- 
ręczuno. 

C. k. Sąd powiatowy 
Trembowla, dnia 26 marca 1894. 


L. 7406 (9883 1—3) 

Zawiadamia się niewiadomego z życia i 
miejsca pobytu Chrycia Smetanę, że w sporze 
drobiazgowym Dawida Krila przeciw niemu 
pto. 5 zł. aw zpń. p. Autoni Zurek z Mu 
szyny dla niego ustanowionym został kurato- 
ram i że temuż pozew z d. 2l października 
1897 ]. 7406 doręczony został. 

Rzeczą jest Chrycia Smetany udzielić 
kuratorowi informacyi do sporu lub innego 
pełnomocnika ustanowić, inaczej sam sobie 
przypisze skutki zaniedbania. 

U. k. Sął powiatowy. 

Muszyna, 23 pazdziernika 1897. 


L. 12035 (9869 1—3) 

C. k. Sąd; powiatowy w Bóbrce zawia- 
damia niewiadomego z miejsca pobytu Ste- 
fana Łozińskiego, że celem doręczenia mu ts. 
uchwały tabularnej z dnia 7 października 


ża postępowanie amortyzacyjne względem za- 1886 1. 10364 ustanowił kuratora w osobie 


ginionej książeczki wkładkowaj Towarzystwa 
zaliczkowego w Dąbrowie oznaczonej fol 1131 
Tom VII lit A na imię Ignacego Kęckiego 
opiewającej, a stwierdzającej, że na nią w 
dniu 1 lipca 1894 złożoną była w Towarzy- 


Iwasia Kisiela. 
C. k Sąd powistowy. 
Bóbrka. 12 listopada 1897. 
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Tomiesiernia pI { "A 
2 oniesienia prywatne- | 


H. ROSENTHAL 


c. i k. dostawca nadworny 


Zakład mundurowania 


i Urzędników 
przy ulicy Kopernika 1. 9 
we L*»owie. 


Dobre i tanie! 


Drobne ogłoszenia 


oborze zarodowej rasy Simenchal mam 
na zbyciu po przystępnych cenach 26 krów 
i jałówek cielnych, 20 cielie w wieku od sześciu 
miesięcy do półtora rokn i 4 buhajki 4 miesięczne. 


Jan Sołowij. Poczta telegraf, stacya kolejowa Ka 
mionka-Lipnik. 1508 
| | Ger iw we Lwowie, 13 lat wolna od po- 


podatku, korzysta:e rentująca się, na sprze- 
d'ż. Bliższa wiadomość w kancelaryi adwokatów 
Drów A. i Z. Lisiewiezów, Lwów, ul. Kościuszki 16. 
Pośrednictwo wykluczone. 1392 


I 


Togi i birety  (enikii wy m żądanie opie. 


ala - SR RD ts WARE OIC AAA 

PP, Oficerów zp P. T. Panów e.k. Urzędników Sie jak najstaraanicj z materyy 
poleca Aalowych najiepszych. i 

* ad <a Przybory do mundurów w naj” 


w największym wyborze po 
cenach umiarkowanych. 


Fabryka  konser-! 
wów z jarzyn w| 
Lubyczy królewskiej oferuje Świeże ja-; 
: rzyny w hermetycznie zamkniętych puszkach 
, blaszanych korserwowane, jako to: młody 
i gruszek, zieloną fasolkę, szparagi, prawdziwe 
grzybki, pamidery, konfitury i soki. Cennik! 
gratis i franko. Poczta w miejseu. 1238 | 


obfitszym wyborze zawsze na 
składzie. 


$ POTTYĘE dE FE FP sAr py sg oj 


RER 


Ogłoszenia do wszystkich pism 
po cenach najtańszych przyjmuje 


/ ARTUR KOSCICKI Biuro dzienników i ogłoszeń 
(SYRIUSZ) 842 


Lwów, ulica Zamarstynowska 1. 11 (dom 


Wanienki do gotowania ryb sztuka ód 
zł. 3.60 do 6.50. kociołki do gotowa- 
wania szynek po zł. 45015 50, formy, 

blachy do ciast 

poleca 
Piotr Chrząstowski 

handel żelazny. we Lwowie, pla: Kapitutny 1 

(uaprzeviw katedry). 1523 


1000 


nowości gwiazdkowych dla 
Pań i Panów w 


po cernach fabrycznych polecają 


Górski i Szydłowski 


Lwów, plac Maryacki 8. 
2 BR ROSKA W AP RO GEZŁEŻ ER DJ 


Na Boże Narodzenie! 


S.W.Niemojowski 5. 

Lwów, plac Muryaeki 8 i ulica 
Jagiellońska 6 

poleca "40 | 

wspaniałe dykorscya dr. ubierania drze- Í 

wk. Wybór olbrzymi. Ceny ciepra- BR! 
kiykowane niskie 

(Gwiazdki złote lub srehrne od ? ct. sztuk») 

Nowość : Swi ezki nin topiące się łatwo 5KO Sy 

sztuk 30 ct, Włosy aniołów koperta 4 vt, 

Kompletny sor'iymcat 100 sztuk 
od 2 zł w. a 

Wysyłka na prowincyę olwrotną posztą. 


wko 
Zakład leczniczy 


„ori aerwowyeh | uśtowya | 


SPRYI k 


REY 


Kowa 


aa 1 


s. Poznańskie, poczta i stąryu 
kolejowa Obornizi. 251 
Dr. Winklewski, Dr. Lewald, 
Drowa Karczewska, 


Za 40 ct | 
© ; 
Po bajecznie niskich cenach moźna | 
nabyć wydawnictwa „Smigusa* ; 
Przygody pana Balsambvanuma | 
Zriorowe wzdanie ozdubione kilkudziesięciu koloro- | 
wanemi ilustracjami, 48 «ronie druku, traz z prze- : 
syłką :ocztowa 15 et. ! 
Biblioteka humorystyczna. 
„SBMIGUSA 

Zbiór wyboruych humoresek, wierszyków. monalo- 
gów itd. Wydawnictwo to zawiora także lierne hu- s 
morystyszne ilustracye, Wraz z przes. poczt 15 et.i 


4 
U 
© ł 
„„Śmieszełć i 
ilustrowany noworocznik „Smigusa*. Kilkadziesiąt ; 
paześlieznych ilustracyj, mnóstwo wybor: y.h kroi- | 
kich dowcipów, wierszyków, hun oresek. Humor try- : 
ska ze wszystkich artykułów, 80 stronie druku. — ! 
Wraz z przesyłką poczto..ą 20 ot. | 
Wszystkie te trzy wydawnictwa razem kosztują | 
tylko 40 et wraz z przesyłką pocztowa Zamówienia | 
i pieniądze przekazem lub w markach poeztowyęł ; 
należy przesyłać wpiost do Admlnistracyi „Smieuza! | 
Lwów, ul, Łyczakowska !. 27. 1 26 


Wydawnictwo Hipolita Wawelberga 
i Stanisława Rotwanda. 13:7 


Pisma Bolesława Prusa 


(Aleksandra Głowackiego) | 
jubileuszowe wydzanie cena ża | 
4 tomy broszurowane 2 zł.) 

w oprawie 2 zł. 75 ct. l 
| 


„© TERA ERC Ta 


Główny skład u 


Gebethnera i Wolfa 


w Warszawie 


własny), ul. Trzeciego Maja 1. 2 
poleca 
Wyborne kawy wprost z Ameryki 
pół kl. od 75 ct. 

Najlepsze herbaty pół kl. od 1 zł. 50 et. 
Koniak kuracyjny butelka od 1 zł. 80 et. 
Najlepszy rum 1/3 litry od I zł. 20 ct. 
Kakao holenderskie pół kl. 1 zł. 99 et. 


sw LRPO 


30 dni próby. 5 letuia pisenina gwarancya 
=" 


TETALI 
do szycii 


7ertheima 


nrun y p AA A A. WO MM 
cgó:i:ie uznana. znakomita. bez szmeru szyjąca 


mas'rnx fla użytku domo'*ego į prz mrsłu. 


Wysokoramienna Z Ł 3 5: 5 6 


maszyna familijna 
Każdą maszynę‘ 
którahy w Gzas'e 
próby nie okaza- 
Ł: się doskonałą 
przyjerję na 
koszt mój napo- 
wrót. 
Proszę żądać cenniki i prób! i szycia. 


katy. 


Wys; łka doz wsystkich miejscowości monżrchli, 


s opakowanie gratis. 
Nahm==chin:n - 
STRAUSS, Lirferant des k. k.. Staats- 
baamten, FKisenbshnbeamten. 
bana-Vareines ele, 
Wien, IV., Margarethenstr. 12. 
tV) Cieszy mnie, że mogę donieść, ża 
mam wszelką p'eiechę z Wertheina masżyny 
ręczsej i nożnej szyje ona lekko, cicho I prze- 
wyższa wszystkie inna w użyciu będące maszy- 
ny. Od ajentów już tu nikt nie kupuje i rychło 
nowe obstalunki stąd Pan otrzyma. 
Hausenhiitte (Sty ja) 1504 


Marya Wiwet. 


m mz ŚŚ 


Handel herbaty i kawy 
Edmunda Riedla’ 


Lwów, plac Maryaeki 10 
poleca naturalne, czyste 

Wina 

1 ai , 
rens 16. austryactie, Wwe- 
gierskie, fra: eu:kię hiszpań- 

skie © najlepszej jakości. 

Wina naiuralnej nie zaprawiane al- 
kohol.mi, biz jakiehkolwick przy- 
micsz.k po cenie możliwie niskiej; 
że wszystkie wha’ jakie utrzymuję na 
składzie, są nąturalue i prawdziwe, 
li tylko 4 winosron otrzymano, ves- 


1307 


waru kovo ręczę. — Cenniki na Ż4- 
danie wv 4. _wrotnio, 
go m SĘTN gp ZE 
mie „YZ = 
Zw 
= a 


C. R uprzyw. 


Fabryka szkła 


tafiowago i zwierciadiowege 


KUPFER & GLASER 


Lwów, ui. Kszimiorzowsku 23 
poiesają swe najlepsza 
wyroby krajowe 


szkła w taflach 
we wszystkich jakeściach | renmisrach 
zwłaszcza | 
szyby solinowe (belgijskie), 
szkło dachowe 
kolorowe, matowe i w deseniach, 
szkło źwierciadłowe, 
jak i lustra w ramzch itp 
Gszklósia nowych budowli wyko- 
nywaje się pod gwarancyą najsta 
ranniej. 1149 
Kit | dyamsnt da rznigois szkła. i 


Żadnych agentów 
ule sprzedaź za 
połowę ceny za 
najiepszs fabry- 


Vorsandthsus LOUIS 


Lehrer- 


ZEE A | WEE OCETA 


TOEA aE. E r CT ZBRPOZYTĄ 
Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego l. 12 dom Wernera. 


L. PLOHNA al 
Lwów, ul. Karola Ludwika 1.9. 


Firmy, pragnące ogłaszać, otrzymują na żądanie od- 
wrotnie kosztorysy, prospekta ogłoszeń i obliczenia naj- 
tańsze. — Na żądanie przechowuje się oferty dla stron. 


a w wielkim wyborze na podarunki na Gwiazdkę 


i A i Nomy Rok ctrzymał i poleca po cenach nadzwy- 
OWOŚCI czuj umiarkowanych Magazyn specyalno-galante= 
(Au bon Marche) Kósmarky & llles Następca 


Władysław Ciechulski 


Lwów. róg placu Maryackiego i ul. Teatralnej 1. 2 
(dom kapitulny)- 
Oeuniki ilustroware na żądanie gratis. 


Wspaniałe wyroby 
z marmuru, masy sterynowej, gipsu i t. d. 
z pracowni Oliwy w Pradze 


a więa: posągi, ornamenty ozdoby w wykonaniu prześlicznem 
w cenie od 50 et do 300 zł. możra cglądać 
w składzis przyborów fotograficznych 


LDL E' EIIGL A 


Lwów, Pasaż Hausmana 1l. 8. 
Nader odpowiednie podarki świąteczne! 


4.44 4 6 4 6 4 t 4 


CA 


a 4, 


SLAWNE DROŻDZE 


z fabryki p. p. Ig. Mautnerai Syna we Wiedniu 
poleca na zbliżające się święta 


handel Karola Bałłabana. 


1522 


łoszen ie. 


Z powodu tymczasowego odwołania Zgromadzenia z 5 b. m. 
Zwyczajne ogólne Zgromadzenie ; 
członków fabrycznej kasy chorych w Wygodzie, w niedzielę dnia 19 grudniż 
b. r. o godzinie 8 po południu w lokalnościach tutejszej Dyrekcyi ruchu 
następującym porządkiem dziennym: się odbędzie : 
1. Uzupełniający wybór jednego członka do Wydziału nadzorezego 
dnego człon*a do sądu rozjemczego, 
2. Załatwienie podań ezłoaków, 
3. Wnioski członków. 
Wygoda, dnia 12 grudnia 1897. 
Zerzad fabrycznej kasy chorych w Wygodzie 


i je” 


euL G ne i a 


(Zarządca Wł. J. Weber). 


Papier z fabryki papieru J. Fijałkowskich. 4 


2 poe 


Wszelkie mundury wykonywują” 


